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FRA N CJA  ZAW ARŁA 
SOJUSZ Z R O SJĄ .

S o w ie c k a  A r m ja  P o w ie trz n a  U d e rz y  n a  N ie m c y  

w  R a z ie  W o jn y .

Paryż, 24 listopada. — Pomi­
mo, iż od czasu podpisania 
Traktatu Wersalskiego ' pań­
stwa europejskie zobowiązały 
się nie zawierać żadnych ta j­
nych układów politycznych czy 
też zbrojnych na tej zasadzie, 
że tajne porozumienia są naj- 
większem niebezpieczeństwem 
dla pokoju światowego — wy­
szło wczoraj na jaw, że Frań-, 
cja zdołała zjednać sobie na so­
juszniczkę Rosję sowiecką.

Fakt ten został wyjawiony 
na wczorajszej sesji parlamen­
tu francuskiego w czasie dys­
kusji na tem at budżetu wojen­
nego na rok przyszły Referen­
tem sprawy był poseł Leon 
Archinfbaud,’ który wyjawił 
również istniejący sojusz wo­
jenny francusko-rosyjski. Ar- 
chimbaud mówił:

„Kanclerz Hitler łamie posta­
nowienia Traktatu Wersalskie­
go. Dowiedzieliśmy się o tern od 
Rosji i dlatego sojusz wojenny 
francusko - sowiecki został za­
warty. Zawarcie tego sojuszu 
jest najlepszą gwarancją dla 
pokoju świata. Rosja posiada 
dobrze wyekwipowaną armję, 
którą zgodziła się wysłać na 
pomoc Francji w razie konflik­

t u  zbrojnego francusko - nie­
mieckiego.”

Układ zbrojny francusko-so- 
wiecki jest bardzo podobny do 
istniejącego przed wojną świa­
tową paktu francusko - rosyj­

F rancja  Obrażona Wspomnieniem 
o Długach W ojennych.

Paryż, 24 listopada.— Otrzy­
manie przez francuskie mini- 
sterjum spraw zagranicznych 
zawiadomienia rządu washing- 
tońskiego o przypadającym w 
dniu 15 grudnia terminie pła­
cenia zaległej raty  długów wo- 
jenych, — wywołało w prasie 
francuskiej poirytowanie. Jed­
no z pism w artykule na temat 
przypomnienia departamentu 
stanu w Washingtonie pyta, 
czy rząd Stanów Zjednoczo­
nych zamierza rok rocznie wy­
syłać tego rodzaju zawiadomie­
nia aż d!o 1987 roku.

Wszystko we Francji wska­
zuje, że rząd francuski nie 
zmienił swego zapatrywania 
odnośnie długów wojennych 
dla Stanów Zjednoczonych.

NIEMCY Z A SŁA N IA JĄ  SIĘ PO LSK Ą PRZECIW  
RO SJI SOW IECKIEJ.

Berlin, 24 listopada. — Wia­
domość z Paryża o doprowa­
dzeniu do skutku sojuszo wo- 
jednego francusko - sowieckie­
go, p rzyjęto w kołach rządo­
wych Berlina z zupełnym spo­
kojem. Jeden z wysokich u- 
rzędników obecnego rządu Rze­
szy niemieckiej oświadczył, że 
„stosunki Niemiec z Francją 
są jasno sformułowane trakta­
tem lokarneńskim. Przypusz­
czenie, że Niemcy zaatakują 
Francję, jest rzeczą nie do po­
myślenia. Na wypadek jakiej­
kolwiek akcji ze strony Rosji, 
armja rosyjska będzie się mu- 
siała zetknąć z najbliższymi 
jej sąsiadami — nie z Niemca­
mi. Niemcy nie są zaalarmo­
wane nowym sojuszem fran­
cusko - sowieckim, lećz sytua­
cją na południu Eurcpy, gdzie 
toczą się obecnie silne tarcia

skiego. Zachodzi tu tylko ta 
różnica, że przed wojną Rosja 
miała wysłać na pomoc Francji 
olbrzymią swą armję kawalerji 
a obecnie Moskwa zobowiązała 
się wysłać na pomoc swej so­
juszniczce armję powietrzną, 
uważaną za największą i naj­
potężniejszą w Europie. Ar- 
chimbaud przedstawił izbie de­
putowanych obraz przyszłej 
wojny. Twierdził, że kiedy ar­
mja francuska stworzy zaporę 
przed arm ją niemiecką na za­
chodzie, potężna armja sowiec­
ka zaatakuje Niemcy ze wscho­
du. Aeroplany sowieckie przy 
pomocy min, gazów i szrapnełi 
zburzą wszystko co napotkają 
na drodze, uniemożliwiając tem 
szybką mobilizację sił na wscho 
dzie.

Gen. Louis Philip Maurin, 
szef sztabu armji francuskiej, 
zażądał wczoraj w parlamencie 
powiększenia racji wina czer­
wonego dla armji. — Generał 
twierdzi, że dla podtrzymania 
ducha w armji francuskiej i 
dla odbicia agitacji pacyfistów’, 
żołnierz francuski potrzebuje 
więcej wina aniżeli „pint” 
dziennie. Żołnierz francuski, — 
według gen. Maurina, powinien 
otrzymywać przynajmniej jed­
ną kwartę.

Po dyskusji izba deputowa- 
nych uchwaliła $375,000,000 
na potrzeby armji francuskiej 
na rok 1035.

„Ani moratorjum Hoovera, 
ani odmowa Niemiec w płace­
niu długów wojenych, ani też 
ogólny kryzys światowy, nie 
dokonały zmiany w stanowis­
ku Stanów Zjednoczonych od­
nośnie długów wojennych,” — 
pisze inne pismo paryskie. — 
„Cały szereg niesłychanych ka­
tastrof międzynarodowych nie 
nauczyły niczego kretdytorów 
amerykańskich, ani też nie 
zmusiły ich zapomnieć o ni- 
czem. Ostatni gest Washingto- 
nu nie jest jedynie zwykłą for­
malnością, ponieważ przyczynia 
się on do pogłębienia między­
narodowego chaosu finansowe­
go i wstrzymuje pomyślne za­
łatwienie tak piekącej sprawy, 
jaką jest zagadnienie między­
narodowej stabilizacji.”

między Jugosławją a Węgra­
mi.”

Prasa niemiecka w Berlinie 
wzywa Francję, aby użyła 
swych wpływów na Czechosło­
wację i Rurńunję i zmusiła je 
do akcji pacyfistycznej przeciw 
Jugosławji.

KURS ZŁOTEGO I BONDÓW 
POLSKICH.

Jeden złoty polski kosztuje 
18 i 92 setnych centa. Bondy 
polskie 8-proc. $84.00; bondy 
7-proc. $110.12 i pół centa.

Giełda warszawską notuje 
dolar kablem na Chicago zło­
tych 5.30. Akcje Banku Pol­
skiego złotych 92.50.

. •7<i
— Biura Konsulatu Rzeczy­

pospolitej Polskiej w Chicago 
mieszczą się p. nr. 1500 North 
Dearborn Parkw.'7

Życie M ałego 
i W ielkiego Św iata

Kongr. Keller, demokrata z 
Illinois, jeden z pionierów ru­
chu o pensje dla wysłużonych 
kolejarzy, zapowiada, że na 
nadchodzącej sesji kongresu 
skoncentruje swoje wysiłki na 
forsowaniu ustawodawstwa za­
pewniającego pensję każdemu 
obywatelowi powyżej 65 lat.— 
Jeżeli wszystkie proponowane 
reformy społeczne będą zreali­
zowane, następna sesja kongre­
su naprawdę będzie historycz­
na w ustawodawstwie amery-
kańskiem.

* * *
Badania laboratoryjne wyka­

zały, że około 80 procent wódki 
szkockiej w Ameryce to pro­
dukt krajowy, amerykański.— 
Butelki, etykiety, no i sama 
wódka, nigdy nie widziały Szko 
c ji.:— Tylko cena jest — szkoc­
ka.

* ' * *
Amerykański przemysł auto­

mobilowy powinien być wzorem 
dla całego wielkiego przemy­
słu. Bez żadnych subsydjów 
rządowych, z jakich korzysta­
ły banki, rolnictwo i koleje, — 
przemysł ten zwalcza depresję 
z całą agresywnością. W na­
stępnych trzech miesiącach, 
przemysł ten wyda $326,000,- 
000 na pracę i materjały — w 
następnych trzech lub czterech 
tygodniach 100,000 robotników
będzie powołanych do pracy.

* * *
Jan Kiepura, światowej sła­

wy śpiewak operowy, podbił 
wczoraj serca Niemców w Ber­
linie swym występem w operze 
„Tosca”. Po przedstawieniu u- 
dali się za scenę członkowie rzą­
du niemieckiego z Goeringiem i 
Goebbelsem na czele, aby Kie­
purze podziękować i pogratulo­
wać wielkiego sukcesu. Oczy­
wiście, każdy z nas jest zado­
wolony, że Kiepura zdobywa 
triumfy w Berlinie, lecz woleli- 
byśmy, aby śpiewał w Chica­
go.

* *
Wkrótce skończy się sezon 

piłki nożnej i rozpocznie się se­
zon piłki koszykowej. Gra w 
piłkę koszykową jest najprzy­
jemniejsza ponieważ najmniej 
się o niej słyszy na programach 
radjowych.

l  kalendarzykJ
Dziś, sobota, 24-go listopada : 

— Św. Jana od Krzyża w. d. K.
Jutro, niedziela, 25-go listo­

pada: — Św. Katarzyny.
27-ma Niedziela po Zielonych 

Świątkach.
Ewangelja: — „O wielkiem 

spustoszeniu”.
Pojutrze, poniedziałek, 26-go 

listopada: — Św. Waler jana.

|  Z Biura Meteorologicznego |

Wschód słońca o godz. 6:51. 
Zachód słońca o godz. 4:23.

Pogoda w Chicago i okolicy: 
W sobotę pogoda oraz cokol­
wiek cieplej. W niedzielę pogo­
da nieustalona, prawdopodob­
nie deszcz i jeszcze cieplej. U- 
miarkowany. południowy wiatr 
w sobotę.

Temperatura doby minionej: 
Najwyższa wczoraj o godzinie 
7-mej rano 34 stopnie, najniż­
sza wczoraj o godzinie 9:40 
przed południem 32 stopnie.

Rząd Rozpatrzy Sytuację Zapomogową 
w Illinois; Pom oc Bliska.

W  P o n ied z ia łek  W ażn a  N arada w  S to licy .
Cały problem zapomogowy w 

Illinois będzie rozpatrzony i ro­
związany w Washingtonie ra­
no na konferencji pomiędzy fe­
deralnym administratorem za­
pomogowym Hopkinsem a ma- 
yorem Kelly’m, gub. Homerem 
i Robertem Dunhamem, preze­
sem komisji zapomogowej w 
Illinois.

Konferencja ta  miała się od­
być wczoraj w Chicago, musia­
no ją jednak odłożyć z powodu 
spóźnienia się p. Hopkinsa, któ­
rego pociąg przyszedł do mia­
sta z dwugodzinnem opóźnie­
niem. Mayor Kelly wyjechał do 
New Yorku, a gub. Horner mu- 
siał wracać do Springfield. 
Wszyscy zbiorą się w stolicy w 
poniedziałek rano.

W międzyczasie, na konfe­
rencji administratorów zapo­
mogowych z 13 stanów, odby­
wającej się w jiotelu Stevens, 
Howard O. Hunter, okręgowy 
przedstawiciel F. E. R. A. (Fe- 
deral Emergency Relief Admi- 
nistration), oznajmił, że gub. 
Horner zgodził się prosić legi- 
slaturę o znalezienie sposobów 
zdobycia $3,000,000, miesięcznie 
na zapomogi „na sesji stycznio­
wej lub wcześniej”. Hunter był 
jednakowoż pewny, że rząd fe­
deralny da potrzebne fundusze 
na grudzień i styczeń.’

Przed udaniem się na konfe­
rencję zapomogową, p. Hop­
kins udzielił wywiadu w hotelu 
Congress, gdzie przemawiał na 
konferencji mayorów. Powie­
dział on, że w jego mniemaniu 
stan będzie musiał wziąć na sie­
bie ciężar zaopiekowania się 
całą klasą „niezdolnych do pra­
cy lub niedających się zatrud­
nić ludzi”, podczas gdy rząd 
zajmie się bezrobotnymi, któ­
rzy są zdolni i chcą pracować. 
Na podstawie obecnych .potrzeb 
ratunkowych w Illinois, znaczy­
łoby to, że stan będzie musiał 
dostarczać około $3,000,000

miesięcznie, a F. E. R. A. około 
$9,000,000.

Naogół, panuje optymizm co 
do pomyślnego załatwienia 
kwestji zapomogowej. Prezes 
Dunham oświadczył, że „oczy­
wiście nie może przewidzieć, co 
się wyłoni na konferencji w 
Washingtonie w poniedziałek, 
że jednak czuje, iż sytuacja da 
się wyigładzić ku zadowoleniu 
obydwu stron — stanu Illinois 
i rządu federalnego.

Jak można się dorozumieć, 
rząd federalny jest gotowy wy­
asygnować $12,000,000 na gru­
dniowe potrzeby zapomogowe

Los In su lló w  w  R ę k a c h  Ł a w y  
S ęd z ió w  P rz y s ięg ły ch

Po wczorajszych końcowych 
wywodach obrony i prokurato- 
rji w głośnym procesie Sa­
muela Insulla i jego syna, os­
karżonych o nadużywanie pocz­
ty Stanów Zjednoczonych dla 
celów oszukańczych — sprawa 
zostanie dzisiaj zakończona i 
oddana do decyzji sędziom przy 
sięgłym, którzy będą musieli 
zadecydować, czy oskarżeni są 
winni lub nie.

Oskarżenie prokuratorj i prze 
ciw obu Insullom i ich wspól­
nikom, zawiera 25 punktów. Je­
żeli ława sędziów przysięgłych 
uzna obu za winnych, wtenczas 
sędzia ustanowi karę. Za prze­
stępstwo, jakie Insull popełnił, 
według oskarżenia prokurato- 
rji, czeka go 5 lat więzienia i 
$5.000 grzywny. Każdy z os­
karżonych będzie sądzono osob­
no i dla każdego będzie inny 
wymiar kary.

Proces wczorajszy miał dra­
matyczne zakończenie. W cza­
sie przemówienia adw. Thomp­
sona, obrońcy Insulla, w sali są­
dowej’ panowała taka cisza, jak 
przed zbliżającą się burzą. —

w Illinois. Główną kwestją, ja ­
ka będzie roztrząsana w Wa­
shingtonie, będzie, czy rząd do­
starczy również pieniędzy na 
styczeń w oczekiwaniu na ak­
cję nowej legislatury. Jeżeli ta 
pomoc będzie zapewniona, u- 
rzędnicy w Illinois przestaną 
się kłopotać, istnieje bowiem 
przekonanie, że będzie stosun­
kowo łatwą rzeczą postarać się 
o $3,000,000 miesięcznie — 
kwotę zapomogową stanu Illi­
nois — po styczniu. W przeci­
wnym razie, gub. Horner mu- 
siałby zwołać w grudniu piątą 
specjalną sesję legislatury w 
celu uchwalenai kredytów za­
pomogowych na styczeń.

Końcowe słowa obrońcy, który 
wzywał sędziów przysięgłych, 
aby uwolnili oskarżonych, gdyż 
jest przekonany, że nie są win­
ni, wycisnęły łzy na twarzach 
starszego Insulla, jego syna i 
innych członków rodziny. Na­
wet sam adw. Thompson, prze­
jęty do tego stopnia losem 
swych klientów, i w chwili, kie­
dy błagał, aby starszego Insul­
la odesłać do domu, a jego sy­
na zwrócić stroskanej i osiero­
conej matce — sam zapłakał. 
Chciał jednak ukryć wzrusze­
nie i sięgnął po szklankę z wo­
dą, wypił kilka łyków i otarł 
usta i oczy chusteczką.

Panuje przypuszczenie, że 
dzisiaj, około godziny 1-ej po 
południu, ława sędziów przy­
sięgłych otrzyma sprawę do 
swych rąk i rozpoczną się de- 
liberacje na temat: winni, czy 
niewinni.

Boliwja powołuje nowy rocznik.

La Paz, Boliwja. — Minister 
wojny powołał do służby w 
wojnie z Paragwajem w Grand 
Chaco rocznik rekrutów z 1936.

RZĄD PLANUJE WIELKIE 
ROBOTY PUBLICZNE.

H o p k in s  Z a p o w ia d a  Z m ia n y  w  M e to d a c h  Z a p o m o g o w y c h .

Harry L. Hopkins, federalny 
administrator zapomogowy, o- 
znajmił wczoraj na konferen­
cji mayorów w hotelu Con­
gress, że obecne metody akcji 
zapomogowej pomiędzy siedem 
nastu miljonami osób w Sta­
nach Zjedn. muszą i będą zmie­
nione w niedalekiej przyszłości. 
W konferencji, która zamyka 
się dzisiaj, biorą udział mayo- 
rzy i inni przedstawiciele ofi­
cjalni 94 miast amerykań­
skich.

Pan Hopkins powiedział, że 
miejsce z a p o m ó g  zajmie 
wkrótce wielki program robót 
publicznych, który będzie przed 
stawiony kongresowi w stycz­
niu, i dodał:

„Gdyby mi przyszło zacząć 
od nowa całą walkę z kryzy­
sem i bezrobociem, robiłbym 
posunięcie na wielu różnych 
frontach. Do nikogo nie prze­
mawia system list zapomogo­
wych na długą metę. Nowy 
sposób musi być i będzie zna­
leziony. Nie widzę, dlaczegoby 
mielibyśmy trwać dłużej o je­
den dzięń niż potrzeba przy o- 
becnym systemie zapomogo­
wym. Jestem przekonany, jak 
przekonany jest również Pre­
zydent Roo.sevelt, że następny 
kongres rozwiąże ten prob­
lem.”

Hopkins nie wyjawił specy­
ficznie swojego nowego progra­
mu, można jednak było z jego

M iasta  W yzw alają  Się 
z K łopotów  F inansow ych .
Miasta w Stanach Zjedn. za­

czynają wyzwalać się z trudno­
ści finansowych pod impetem 
oszczędności rządowych. Stwier 
dzają to mayorzy obecni na 
konferencji w hotelu Congress.

Chicago nie było żadnym 
wyjątkiem, jeżeli chodzi o kło­
poty finansowe. I tak samo ja ­
ko Chicago podreperowało swo­
ją pozycję finansową, podobnie 
i inne miasta mogą się już po­
chwalić lepszą pozycją kredy­
tową i lepszemi wpływami po- 
datkowemi w 1934. Dalsze 
zmiany na lepsze są oczekiwa­
ne w 1935.

Wszyscy o b e c n i  mayorzy 
zgodnie przyznają, że interesy 
znacznie się polepszyły i że to 
polepszenie zdaje się być trwa­
łem. Oto uwagi niektórych z 
nich na ten temat:

Charles L. Smith, mayor 
Seattle, Wash: „Nasz budżet 
został zredukowany z 12 mi- 
ljonów dolarów w 1929 do 7 
miljonów w 1934. Płacimy 
wszystko gotówką i wpływy po­
datkowe są lepsze niż przed ro­
kiem.”

Daniel W. Hoan, mayor Mil­
waukee: —- „Stoimy finansowo 
lepiej niż przed rokiem. Budżet

G R A FT ZA BA G N IA  M IA STA  ZBRO DNIĄ
W dyskusji nad sposobami 

przeciwdziałania z b r o d n i  w 
miastach, mayor Hoan z Mil­
waukee powiedział, że „prze­
kupny sojusz między krymi­
nalistami i politykierami” jest 
w dużej mierze odpowiedzialny 
za rozzuchwalenie się przestęp­
czości i rakieterstwa.

Przez pełną godzinę, p. Hoan 
snuł historję oczyszczenia Mil­
waukee ze zbrodni opowiada­
jąc, jak departament policyj­
ny w jego mieście został zre­
formowany do punktu, w któ-

słów wywnioskować, że admb 
nistracja obmyśli program ro­
bót publicznych, który pozwoli 
zatrudnić na stałe wielu z 
4,500,000 zdolnych do pracy lu­
dzi pozostających obecnie na 
listach zapomogowych. Hop­
kins powiedział:

„Wiemy wszyscy dobrze, żo 
ci ludzie chcą pracy. Praca to 
dla nich zabezpieczenie. Ludzie 
ci zaczynają się zastanawiać, 
że obecny system daje im ta ­
kie zabezpieczenie. Praca i za­
robek — to wszystko, czego 
żądają.”

P. Hopkins chwalił municy- 
palności za ich robotę w zakre­
sie akcji zapomogowej mówiąc, 
że kiedy zrobi się ostateczny 
przegląd, okaże się, że miasta 
zrobiły na tem polu znacznie 
więcej, niż stany.

Po federalnym administrato­
rze zapomogowym zabrał głos 
C. A. Dykstra, manażer miasta 
Cincinnati, zalecając utworze­
nie stałego departamentu dob­
ra społecznego w Washingto­
nie. Taki departament federal­
ny — p. Dykstra powiedział — 
powinien być odpowiedzialny 
za wykonywanie programu fe­
deralnego, powinien ustana­
wiać normy, rozwinąć system 
sprawozdawczy, pomagać w 
potrzebnem ustawodaws t w i e 
federalnem i przyczyniać się do 
zespolenia pracy lokalnych i 
stanowych władz dobra społecz­
nego.

obcięty przez referendum z 29 
do 21 miljonów. Nigdy nie po­
trzebowaliśmy pożyczać od 
banków. Zadłużenie bondowe 
zredukowaliśmy w ostatnim ro­
ku z 51 do 39 miljonów. Do­
browolna 10-procentowa obniż­
ka pensji poszła na fundusz za­
trudnienia.”

A. G. Bainbridge, mayor 
Minneapolis: „Zdjęliśmy 14,000 
rodzin z list zapomogowych. 
Projekty rządowe, włączając 
rozszerzenie koryta rzeki, przy 
czyniły się do zwiększenia za­
trudnienia.”

A. J. Rossi, mayor San Fran­
cisco: „Warunki w San Fran­
cisco znacznie się polepszyły. 
Liczba bezrobotnych spadła z 
23,000 do 11,000 od lipca. Fi­
nanse miasta są w świetnym 
stanie.”

Podobnie optymistyczne ra­
porty składali mayorzy całego 
szeregu innych miast.

Budżet m. Chicago zreduko­
wano z blisko $63,000,000 do 
$44,000,000 na bieżący rok fis­
kalny. Bondy municypalne 
sprzedano ostatnio powyżej 
wartości nominalnej. Zaległoś­
ci w pensjach funkcjonarjuszy 
wyrównano.

rym graft jest całkowicie wy­
eliminowany, polityczna „pro­
tekcja” jest nieznana, a poli­
cjanci stali się częścią obywa­
telskiego życia w mieście, cie­
sząc się kompletnem zaufa­
niem ludności. Uczciwa, nie­
przekupna administracja po­
dwoi wydajność i sprawność 
policji w każdem mieście. Po­
zbawienie przekupnej protek­
cji politycznej, gangsterzy i 
rakieterzy w miastach amery­
kańskich stracą grunt pod no­
gami.
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HEMOROIDY
B e z  r z n ię c ia ,  w y p a la n ia  a lb o  b ó lu  
W R Z O D Y , S Z P A R Y , F I S T U Ł Y ,  
P R U R I T I S  ( ś w ie r z b ią c e  h e m o r o i­
d y ) ,  P R O S T A T I T I S  i  p o k r e w n e  
c h o r o b y  o d b y tn ic y  m o g i}  b y ć  w y ­
le c z o n e  ła g o d n ą  V A R IC U R  m e to d .) .  
Z a p r a s z a m y  s z c z e g ó l n ie  ty c h ,  k t ó ­
r z y  s ą  z n ie c h ę c e n i ,  jęd yż  j e s t  
w p r o s t  z a d z iw ia j j j c e m  j a k  s k u t e -  
c z n e m  j e s t  n a s z e  le c z e n ie  n a w e t  w  
n a j b a r d z ie j  p o w a ż n y c h  w y p a d k a c h .  
W ie le  lu d z i m y ś l i ,  ż e  c ie r p ią  na  
R E U M A T Y Z M , A E U R I T IS , A E W -  
R A Ł G J Ę , N E R W O W O Ś Ć  a lb o  C H O ­
R O B Ę  N E R E K , p o d c z a s  g d y  p o ­
w o d e m  ic h  n ie d o m a g a n ia  s q  N A ­
B R Z M IA Ł E  Ż Y Ł Y , W R Z O D Y  P O ­
W S T A Ł E  Z N A B R Z M IE N I A , P U ­
C H N IĘ C IE  AOG a lb o  D O L E G L I­
W O ŚC I O D B Y T N IC Y .

BEZ STRATY CZASU 
OD PRACY ALBO W DOMU

N A B R Z M IE N IE  Ż Y Ł  
I WRZODY

s ą  p r ę d k o  I b e z b o le ś n ie  u ś m ie r z a n e .  
M e to d a  V A R IC U R  u s z c z ę ś l i w i ła  t y ­
s ią c e  —  D L A C Z E G O  N IE  W A S I  

P R Z Y S  Ł 1 J C IB  PO  N A S Z Ą  
B E Z P Ł A T N Ą  K S IĄ Ż E C Z K Ę .

N IC  N IE  L IC Z Y M Y  Z A  
E G  Z A  MI N A C J Ę .

G o d z in y : c o d z ie n n ie  xod 9 do  8ej. 
W e w to rfc i i p i ą tk i  ty lk o  od 9 do  6. 
W  n ie d z ie le  od 9 do 1 po p o łu d n iu .

V A R IC U R  IN S T IT U T E
64 West Randolph Street 

4 p ię tr o .  Wr g m a c h n  G a r r ie k  T h e a te r

K sięża  Z m artw ych w stań cy  a  M isja w  P ara f ji 
M atk i B o sk iej C zęstoch ow sk iej  

w  S w oyery ille , P a .

Już D ziś D oroczn y
K oncert „L ech ji” .

Kółko Polskich Mandolini- 
stów „Lechja,” urządza już dzi­
siaj wielki koncert, -—- ażeby 
przedstawić Polonji, co dotych­
czas na polu muzyki mandoli­
nowej zrobiono w Chicago. Po­
lacy, jako naród muzykalny, nie 
mogą przecież pozostać w ty­
le poza innymi w tej dziedzinie 
muzyki. Że nie są na miejscu 
podrzędnem, to wykaże z pew­
nością dzisiejszy koncert, któ­
ry odbędzie się w sali Związku 
Polek, 1309 N. Ashland ave.— 
Początek o godzinie 8 wieczo­
rem.

Na program koncertu złożą 
się utwory wybitnych kompo­
zytorów polskich i innych. Wy­
stęp kółka będzie urozmaicony 
grą solistów i trio mandolino­
wego. Po koncercie zabawa ta­
neczna. Komitet z p. St. Pio­
trowskim na czele, zaprasza 
miłośników muzyki mandolino­
wej o przybycie, ręcząc, że każ­
dy ubawi się doskonałe i spę­
dzonego czasu nie pożałuje.
Głosował przez 44 la ta ; nie jest 

obywatelem.
Denver, Colo. — Fred M. 

Ludwig, lat 65, głosował regu­
larnie przez 44 lata, aż wresz^1 
cie teraz się dowiedział, że nie 
jest obywatelem. Ludwig przy­
był tu z Niemiec, jako 6-letni 
chłopak. Ostatnio dowiedział 
się,, że ojciec jego nigdy nie 
wziął papierów obywatelskich.
F a b r y k a  W il ly s  O v e r la n d  ru s z a .

Toledo, O. — Tutejsza fabry­
ka samochodów Willys Over- 
land ruszyła częściowo urucho­
miając kuźnię, w której przy­
gotowują materjał do budowy 
15,000 maszyn. Pracę dostało 
2,500 ludzi.

Z licznych misji udzielanych 
w różnych parafjach diecezji 
scrantońskiej, jednó z najpięk­
niejszych odbyła się w paraf j i 
Matki Boskiej Częstochowskiej 
w Swoyersville, Pa., od 4go 
listopada do 18-go włącznie. — 
Proboszczem tutaj jest ks. Jó­
zef Buda, dawniejszy wycho­
wanek kolegjum św. Stanisła­
wa Kostki w Chicago, 111. Jemu 
trzeba w pierwszem miejscu 
złożyć uznanie, iż dla swej trzo­
dy nie tylko nie szczędzi ani 
czasu ani wysiłku, ale nawet i 
zdrowia, które w ostatnich 
miesiącach z różnych przyczyn 
było podkopane i nadwyrężone. 
Wiedział on dobrze, że misja 
jest potrzebnem lekarstwem 
dla parafji. Wierni jego para- 
fjanie zaś z radością witali 
swych duchownych lekarzy - 
misjonarzy ze Zgromadzenia 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
i z płaczem ich po dwóch ty­
godniach żegnali.

Cóż to za piękny obraz gdy 
przy boku matki siedziała cór­
ka; a potem przy boku ojca 
siedział syn,* i razem przyjmu­
jąc pokarm duchowny leczyli 
się na duszy! Cóż to za piękny 
i rzewny moment równocześ­
nie, gdy całując krzyż misyj­
ny matka, choć milcząco mówi­
ła córce: ,,Córko! oto Matka 
twoja!” A córka zbliżywszy się 
do krzyża z głębi serca mówi­
ła: „Matko, oto córka twoja!” 
Podobnie każdy ojciec i syn 
czynił gdy dła nich nastąpiła 
chwila pojednania i przebacze­
nia sobie wzajemnie uraz.

I tu taj też znalazł się syn 
marnotrawny i córka marno­
trawna, którzy wrócili do domu 
rodzicielskiego. Wrócił nieje­
den ojciec i niejedna matka! 
A u stóp ukrzyżowanego Zba­
wiciela zostawili swe obietnice 
na ' przyszłość nieustannie obo­
wiązujące. Długo o tern wszyst- 
kiem mówić i wspominać będzie

cała paraf ja Matki Boskiej Czę­
stochowskiej .

Chwila najbardziej wzrusza­
jąca nastąpiła gdy pod koniec 
misji oddano ks. Proboszczowi 
z powrotem opiekę nad swoją 
trzodą. „Przy krzyżu misyj­
nym”, mówił on, „oddałem was 
pod opiekę księży misjonarzy i 
przy Krzyżu misyjnym znowu 
biorę was do siebie. Pomiędzy 
mną a wami Chrystus będzie 
pośrednikiem. Tak jak On z 
krzyża przebaczał i prosił by 
„Ojciec niebieski o Nim nie za­
pomniał”, i ja  też przy tym 
krzyżu przebaczam wszystkim 
dawne przekroczenia. A wie­
dząc, iż i ja mam swe wady i 
ujemnym jestem człowiekiem, 
proszę również o przebaczenie. 
Podajmy sobie dłoń i pracujmy’ 
razem by Chrystus widział, iż 
u nas joęt „jedna dobra ow­
czarnia i jeden pasterz” . Pola­
ły się łzy smutku i radości. — 
Każdy czuł, iż wewnątrz duszy 
jego przemawia głos tajemni­
czy, ale święty, mówiąc: „Od­
puść winy, jako i my odpusz­
czamy”. Po udzielonem błogo­
sławieństwie Najśw. Sakra­
mentem, każdy idąc za przy­
kładem księży misjonarzy, ks. 
Proboszcza i licznego kleru, po­
kornie całował krzyż misyjny.

Oby wszystkie nauki długo 
w pamięci były zachowane!

Oby postanowienia Chrystu­
sowi dane nigdy nie były za­
pomniane !

W pierwszym tygodniu mi­
sji nauki głosili księża W. Bar- 
tylak, C. R. i K. Guzieł, C. R„ a 
w następnym ks. J. Pruszyń- 
ski, C. R. i ks. Wł. Bartylak, 
C. R. Im się należy uznanie, iż 
nie szczędząc niczego, sumien­
nie pracowali w tutejszej win­
nicy Pańskiej i wielu z Bogiem 
pojednali.

Wszystko na większą chwałę 
i cześć Chrystusa Zmartwych­
wstałego !

Z  M ARJAN0W A

C h i c a g o s k i  T r z e c i

K A R N A W A Ł  N A R O D Ó W
—  od zw iercied len ie  rozw oju  kulturalnego  
w  dziedzin ie sztu k i i m uzyki, sp row ad zon ego  
przez ob yw ateli o b ceg o  pochodzenia  z ich  
dalekich  krajów .

Z  KAZIMIERZOWI

W IE C Z Ó R  W  P O L S C E
GOUD ROOM W HOTELU CONGRESH 

1-go grudnia, 1934 — o 8 wieczorem 
W S T Ę P  $ 1 .0 0

(D o c h ó d  imi p o l s k ie  z r z c s r e n la  d o b ro c z y n n o śc i* )

0

U R O C Z Y S T E  Z A K O Ń C Z E N I E
przy współudziale

WSZYSTKICH NARODOWOŚCI
W  S T A D J O N I E  C H IC A G O S K IM  

1 5 - g o  G r u d n ia ,  1 9 3 4
•

UWAŻAJCIE W DAILY NEWS NA OPISY I ZDJĘ­
CIA Z UROCZYSTOŚCI POSZCZEGÓLNYCH GRUP 
NARODOWOŚCIOWYCH, BIORĄCYCH UDZIAŁ 
W 1934 KARNAWALE NARODÓW.

THE CHICAGO DAILY NEWS

N a  W o l n ą  C h w i l ę .
"•Pisze Ks. T. S. Ligman,

Przyjdźcie do Nas 
z Kłopotami Waszych ÓCZ

P r z e s z ł o  
40,000 zad o ­
w olonych  ko- 
s tu m ęró w  je s t 

d o sta teczn y m  dow odem  n asze j u- 
m ie ję tn o śc l w leczen iu  w aszych
6cz.

K a ż d a  p a ra  o k u la ró w  je s t  sz li­
fo w a n a  tu ta j  u  nas, co zap ew n ia  
w am  a k u ra tn o ść .

N ie  p o trze b a  d łu g o  czekać na 
rep erac je .

GWARANTUJEMY
ZUPEŁNE ZADOWOLENIE.

801-803
MILWAUKEE AVE. 

cor. Chicago Ave.
Calyin W. Leiff, Zarzadca.

Na ogólne życzenie parafjan 
bazar mar janowski przeniesio­
ny będzie o jedną niedzielę. 
Jutro na bazarze wystąpią: 
Politykierzy, Przemysłowcy, 
Kluby Parafjaline, Stów. Alum­
nów, Klub Młodzieńców św. Jó­
zefa, Bractwo Dziewic Różańca 
św., Tow. Wawrzyńca Unji 
Polskiej, Sodalicja św. Teresy 
i Trzeci Zakon.

Ostatni dzień bazaru odbędzie 
się w niedzielę dnia 2go grud­
nia, b. r. Prosimy wszystkich.

Jfc■w
Premje na bazar w dalszym 

ciągu złotżyli następujący: Bo- 
rawska W., Buczkoń K., Bu­
dzyńska F., Ćwik A., Długosz 
J„ Dziurgot W., Hasterock J., 
Huntowski J., Jankiewicz J., 
Kandefer J„ Kasiewicz W., 
Klingsporn J„ Kosiróg J., Ko- 
strzewska M„ Kowalski L., Ku- 
basiak M., Manikowska, Mel­
cer A., Minikowska A., Myślin- 
ski T„ Niemczyk J., Oaza Ca­
feteria, pewna osoba, Polnia- 
sżek A., Prus L„ Rostkowski 
B., Scibek J„ „Słonimski B„ 
Szymczyk Wł., Tokarz F., 
Wiencek H., Zabłocka M., 
Zdziarski A.

Wszystkim ofiarodawcom 
ks. proboszcz składa serdeczne 
„Bóg Zapłać”. Prosimy zara­
zem o dalsze ofiary.
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W przyszłą sobotę dnia Igo 
grudnia odbędzie się bal urzą­
dzony na fundusz gwiazdkowy 
dla dzieci szkolnych. Pamiętaj­
cie z jaką niecierpliwością ocze­
kiwaliście przybycia „Sajnta 
Clausa” w waszych dziecinnych 
latach — tak?! Zatem przy- 
bądźcie, zabawcie się miłe i 
swą małą daniną sprawicie mi­
łą niespodziankę dziatkom wa- 
szem.

Już za dwa tygodnie t. j. dnia 
9go grudnia rozpocznie się Mi­
sja św. w kościele naszym. 
Potrwa ona do niedzieli dnia 
16go grudnia. Misje poprowa­
dzi ks. Stanisław Różak.

Dnia 16go grudnia ks. Biskup 
O’Brien odprawa w kościele na­
szym uroczystą pontyfikalną 
Mszę św. z okazji 35-cioleeia 
założenia parafji naszej. Z te j­
że samej okazji wieczorem na 
sali parafjalnej odbędzie się 
bankiet jubileuszowy.

Jutro o godzinie 7 :30 rano 
przystąpią do wspólnej Komu- 
nji św. członkowie i członkinie 
Tow. Serca Pana Jezusa. Do 
spowiedzi św. przyjdą dzisiaj 
wieczorem. Zaś jutro wieczo­
rem o godzinie 6-ej w sali 
Wonderland, pnr. 2934 Milwau­
kee Ave. odbędzie się bankiet 
jubileuszowy urządzony z oka­
zji 35-lecia założenia tegoż to­
warzystwa.

Dzisiaj o godzinie 4-ej po 
południu odbędzie się ślub Flo- 
rjana Wiechowskiego z Ireną 
Siekierską. 0 godzinie 5-ej po 
południu ślub Henryka Pola- 
siik z Jadwigą Siwik.

W środęz o godżinie 5:30 wie­
czorem odbędzie się ślub Ed­
munda Listeckiego z Czesławą 
Malan.

v '/C «
W czwartek pp. Jain i Wa- 

lenytna Boguccy obchodzić bę­
dą swą 30-tą rocznicę małżeń­
stwa. Z tej okazji Msza św. na 
ich intencję odprawiona będzie 
o godzinie 6:30 rano.

Dziewięciodniowa nowenna 
do Matki Boskiej Niepokalanie 
Poczętej, rozpocznie się już w 
nadchodzący , czwartek wieczo­
rem.

Następujące towarzystwa 1

Każde pokolenie wyśmiewa 
formę ubrania poprzedniego
pokolenia.* * *

Niektóre osoby zawsze są 
rozkochane — w sobie.* * *

Jeżeli nie możesz a twarzy 
wyczytać prawdy, obserwuj 
ręce albo poruszania nóg a one 
ci dużo powiedzą, bo nie są za­
prawione w kłamstwie.

jjg
Wilka nie interesuje liczba

owiec tylko ich obecność.
* * *

Bóg swoim jedynym głosem
zawsze wygrywa.

* * *
Przyjaźń rozwija się w jas­

nościach słonecznych a toięd-
nieje podczas mgieł.

jjt 4= *
W naturze widzimy dosko­

nałości, dowodzące, że są obra­
zem Boga; niedoskonałości na­
tury znowu przypominają nam 
wciąż, że są tylko obrazem.

* * ' *
Nikt jeszcze z ludzi nie wy-sz- 

kalował grzechu z ludzi.
3SC *

Niektórzy potonęłi w niewy-

mają posiedzenia w przyszłym 
tygodniu: w poniedziałek, Od­
dział Starszy Apostolstwa- Ser­
ca Jezusowego. We wtorek Od­
dział Młodszy Apostolstwa Ser­
ca Jezusowego i Osada Zjedno­
czenia, nr. 122.

czerpanem własnych słów mo­
rzu.

♦ * *
Gwiazdy to brylanty Boże 

ozdabiające wszechświat.
* * *

Miej się na baczności, gdy 
ci ktoś niespodzianie zacznie 
sypać komplimenty.

* * *
Franklin zwykł mawiać, że 

ryby i gości czuć na trzeci 
dzień.

sk
Trudno odgadnąć i ocenić 

myśli człowieka nie rozumieją­
cego ścisłego znaczenia słów, 
któremi się w mowie posłu­
guje.

* * *
Pierwsze dwadzieścia łat ży­

cia naszego są najdłuższe.
sj: * *

Dorośli zapomnieli że pozo-
stają dziećmi.

* *i *
S ł o w o  niewypowiedziane 

jeszcze krzywdy nie wyrzą­
dziło.

* * *
Prawa bez sankcji rodzą a- 

narchję. * * * ,
Wygrywający zapomina 

stwierdzić słuszności wygra­
nej.

* * *
Dziś a nie jutro żyć należy.

jfc >k *
Wojna jest burzycielem 

wszelkich dodatnich poczynań 
ludzkich.

Staraniem Komitetu Dziel­
nicowego Połączonych Towa­
rzystw na Kazimierzowie, od­
będzie się jutro wielki obchód 
listopadowy, o godzinie 2ej po 
południu, w sali pod nową szko­
łą od Albany ave. Komitet przy 
gotował bogaty program złożo­
ny z mów, śpiewów, muzyki i 
innych zajmujących atrakcyj. 
Obchód jutrzejszy poprzedzony 
będzie Mszą św. w kościele św. 
Kazimierza, o godzinie t le j 
przed południem, za poległych 
w wojnie światowej, na którą 
to Mszę przyjdą gremjalnie to­
warzystwa ze sztandamami. — 
Zanieśmy modły przed tron 
Najwyższego za dusze tych, 
którzy położyli swe życie w o- 
bronie wolności i demokracji 
świata.

Polscy Kupcy, Przemysłow­
cy i Profesjonaliści zapraszają 
Polonję na swój bal jaki się od­
będzie w czwartek, w Dzień 
Dziękczynienia, w obszernej sa 
li Pilsen Pavilion, przy 23-ciej 
i So. Albany ave. Komitet za­
angażował doborową orkiestrę, 
przysposobił smaczne przekąski 
i pierwszorzędne napoje, poczy­
nił miłe niespodzianki. Wszy­
stko to dla tych, którzy na bal 
ten przyjdą i w kółku swych 
przyjaciół i znajomych się za­
bawią. Zabawa rozpocznie się o 
godzinie 7 :30 wiecz.

\ *Dnia 11-go grudnia, w sali 
Sokol Chicago, przy 24ej i So. 
Kedzie ave„ odbędzie się Wie­
czór Bokserski, urządzony sta­
raniem Stowarzyszenia Kato­
lickiej Młodzieży tak zwanej C. 
Y. O. Staną do Walki pięściar­
skiej wytrawni bokserzy. War­
to będzie tam pójść.

Jutro przed kościołem, jak 
również w obrębie parafji ka­
zimierzowskiej, odbędzie się po­
łów, czyli tak zwany „Tag Day” 
na powodzian w Polsce. Okażcie 
dobrą wolę i szczere serce i 
rzućcie do puszki kwestarki

Imienia Jezus na Kazimierzo­
wie. Corocznie w Dzień Dzięk­
czynienia odprawia się Msza 
św. za zmarłych członków tegoż 
towarzystwa, na której płyną 
modły przed tron Boga. I w 
tym roku, w przyszły czwartek, 
odprawiona zostanie Msza św. 
w kościele św. Kazimierza, o 
godzinie 9ej rano. Według przy­
jętego zwyczaju wszyscy człon­
kowie, zarówna starsi jak i mło­
dzi wypełnią świątynię Pańską, 
by pomodlić się za tych, którzy 
wyprzedzili nas do wieczności, 
a do której wszyscy zdążamy. 
Tam jest nasz cel, nasze prze­
znaczenie. •

Dzisiaj rano o godzinie lOej 
Odbył się w kościele św. Kazi­
mierza ślub p. Stanisława Pa­
tek z panną Mar ją Gostyńską. 
O godzinie 9ej rano ślubowali 
p. Józef Polek z panną Agnie­
szką Lewandowską.

•ić
Do kopertek jakie zostały ka- 

zimierzowianom rozdane, nale­
ży załączyć ofiarę na Ojca św. 
i oddać jutro w kościele. Grosz 
ten obrócony zostanie na po­
trzeby Kościoła Katolickiego.

Nauka katechizmowa dla star 
szych osób, które mają przy­
stąpić do bierzmowania obywa 
się regularnie co poniedziałek i 
piątek, o godzinie 7 :30 wieczo­
rem w starej szkole.

We wtorek, dnia 13go listo­
pada w sali Jana Stach, 3102 
W. 25ta ul., odbyła się przed­
ślubna niespodzianka, tak zwa­
na „Bridal Shower” z okazji za- 
mążpójścia panny Stanisławy 
Olszewskiej, córki poważanych 
parafjan pp. Romana i Antoni­
ny Olszewskich, zam. pnr. 2237 
S. Marshall blvd. Wybrankiem 
jej serca jest p. Teodor Przy­
był, syn p. J. Przybył z para­
fji Matki Boskiej Częstochow­
skiej w Cicero. Przyszła pani 
młoda została obdarzona licz- 
nemi podarunkami. Po spoży­
ciu smacznej kolacji i przy

choćby najmniejszą ofiarę a z dźwiękach muzyki bawiono się
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wdzięcznością będzie ona przy­
jętą.

w
Dzisiaj w kościele św. Kazi­

mierza, o godzinie 3ej po po­
łudniu, połączeni zostaną związ 
kiem małżeńskim p. Karol Wei- 
land z panną Ludwiką Pyrcz. 
córką pani Marjanny Pyrcz.— 
Nowożeńcom drużbować będą: 
p. Antoni Sobeck z panną Ro- 
zalją Weiland. Damą honorową 
będzie panna Józefa Pyrcz. — 
Mała Dolores Mikoś i Hieronim 
Weiland nieść będą obrączki 
ślubne. Gody weselne odbędą 
się w domu pana młodego. Pan­
na młoda ubrana będzie w bia­
łą aksamitną suknię w stylu 
Princess, a welon będzie ozdo­
biony kwiatami w stylu Lilii. 
Druchny ubrane będą w aksa­
mitne suknie koloru fioletowe­
go. 4’f

Staraniem ks. Leona Czyla, 
kapelana Stowarzyszenia Kato­
lickiej Młodzieży C. Y. O„ zdo­
łano otrzymać pozwolenie na 
odbycie turnieju bokserskiego 
w dzielnicy kazimierzowskiej. 
Do zapasów pięściarskich sta­
ną najlepiej wytrenowani bok­
serzy z C. Y. O. Center. Zapa­
sy pięściarskie odbędą się dnia 
11-go grudnia, w sali Sokol Chi­
cago. Zainteresowanie turnie­
jem wśród młodzieży na Kazi­
mierzowie jest wielkie. Bilety 
na zapasy nabyć można w na­
stępujących miejscach: w ap­
tece J. Paprockiego, 3001 W. 
Cermak Rd„ w aptece braci Bo­
nów, 3101 W. Cermak Rd„ w 
zakładzie pogrzebowym J. J. 
Fruzyny, 3044 W. Cermak Rd„ 
w zakładzie pogrzebowym A. 
S. Zarzyckiego, 2955 W. 25-ta 
ul., w zakładzie pogrzebowym 
Józefa Noworula, 2459 S. Tur­
ner ave„ u p. A. Golusińskiego 
przy 25ej i S. Albany ave„ i u 
A. Janowskiego, 1953 So. Ke­
dzie ave.

*
Posiedzenia towarzystw: —■ 

Tow. Niewiast Różańcowych w 
poniedziałek o 1:30 po poł. i 
Oddział Matki Boskiej Królowej 
Pokoju, nr. HI Macierzy Pol­
skiej, w poniedziałek o 7 :30 
wieczorem.

Dobrą i zbawienną rzeczą 
jest modlić się za zmarłych, a- 
by zostali od grzechów oczysz­
czeni. Tak uczy nas Kościół św. 
Za tern przykładem idzie Tow.

wesoło. W zabawie uczestniczy 
ii następujący panowie i panie: 
M. Stawski, J. Strzelczyk z cór­
ką, M. Strzelczyk z córką, S. 
Strzelczyk z córką, M. Zalesiak 
z córką, J. Kasperski, A. Udey- 
kie, J. Przybył, W. Jozwiak, J.

Becktold, S. Borowiak, E. 
Barth, A. Swoboda, A. Jozwiak, 
F. Serwatkiewicz, B. Jaros, A. 
Paskerski, K. Swoboda, S. Joz­
wiak, W. Grzeszkowiak, A. 
Psyk, F. Mack, F. Zdrojewski, 
M. Gertz, A. Kozerska, W. Kas­
perski, F. Brenski, A. Psyk, C. 
Strzelczyk, L. Sumeracki, F. 
Obadziński, N. Hiłger, M. Beck- 
man, M. Zielonka, S. Pietrzak, 
L. Kasperski, S. Przybył, J. 
Stankie, J. Kulasik, S. Jóźwiak, 
W. Zaworski, W. Kasperski, J. 
Przybył, W. Gnat, J. Maczko- 
wiak, J. Gnat, R. Olszewski, A. 
Olszewski, F. Olszewski, W. 01- 
•szewski, E. Olszewski, W. Ol­
szewski, W. Szejka, C. Szejka, 
B. Schriehans, C. Schriehans, 
W. Śliwa, S. Śliwa, B. Olszew­
ski, " S .  Olszewski, G. Olszew­
ski, F. Olszewski, T. Przybył, 
T. Ronowski, E. Nowicki, T. 
Szmergałski, F. Wajnert, R. 
Rybicki, E. Olszewski, J. Grze­
szkowiak, E. Myszkiewicz, B. 
Krzystofek, J. Krebel, J. Stem- 
piński, H. Ronbik, F. Schrie­
hans, J. Bochniarz, A. Ronbik, 
A. Le Bean, L. Liftner, T. 
Schriebes, J. Ronbik, W. Hlet- 
ko, J. Schriehans, T. Przybył, 
Ę. Krzysianiak, H. Zima, S. 
Brenskj, J. Ogrydziak, L. Ma­
tysiak, J. Borowski, E. Boch­
niarz, J. Boęhniarz, J. Boch­
niarz, C. Dombrowska, F. Ma­
teja, C. Kolanowski, G. Kola- 
nowski, S. Kolanowski, E. Eraz- 
mus, M. Erazmus, G. Krepelka, 
O. Gąsiorek, C. Gąsiorek, C. Ga 
siorek, W. Śliwa, J. Feret, C. 
Feret, E. Krozel, M. Pecz. H. 
Kasprzak. — Ślub dobranej pa­
ry odbędzie się w kościele św. 
Kazimierza, dnia 28go listooo- 
da, o godzinie 4ej po połudi u. 
Gody weselne odbędą się w So- 
kolni, przy 23-ciej i Whipple 
ulicy. «

Niewinna ofiara kłótni 
o 5 centów.

Cleveland, O. — Dwaj go­
ście w tawernie pokłócili się o 
„nikła” wrzuconego do automa­
tu muzycznego i jeden z nich 
wydobył rewolwer i strzelił. 
Kuła ominęła przeciwnika i tra ­
fiła D. Geralda, lat 35, niewin­
nego świadka zajścia. Gerald 
zginął na miejscu.

O jc ie c  z a b ił  c ó rk ę  i  s ieb ie .
Easton, Pa. — Niesnaski ro­

dzinne w domu J. Jacobsa, za­
kończyły się tragicznie. Jacobs 
zastrzelił swoją 7-letnią córkę i 
odebrał sobie życie.

Nic Więcej Nie Liczymy za Najlepsze Gatnnki WĘGLA I  KOKSU

Tel. PR O SFEC T 3 4 0 0
WESTERN COAL & SUPPLY CO. 4916 So. Western Ave

T O D A Y ’S  C R O S S  W O R D  P U Z Z L E

1 z 3 7 7
Y A

S G 7 i

8 9 % I O

i i 1 2
%

1 3 14-
d

1 5 1 6 17
•

1 8 19 ■ 2 0

W

21

2 2 2 3 2 4 2 5 2 6

2 7 2&
A Z

2 9 3 0 i

31 3 2 / ' " Z
w

3 3 3 4 -

3 5 3 £ 3 7 5 8d

3 9 4 0

d

4-1

4 2 4 -3
90

ACROSS
1—Pilch
4— Nor generał or widespread
5— C anadlan provtnce (abbr.)
!*- Emblem

11 To rafse 'n a u t  »
13— A ttacb
I5=—To slum ber
17—C haracter of sound 
19—A llne w ith a noose 
21 l>ay (Jew iśh holiday,
22- -Great (abbr )
24—Laughing
26 W orfhy p a tria rch  (abbr.)
27- Form  of the  verb to be 
29- Fine drivtng ice particles 
ł l -  -Swlss rriountalnn 
33— C at’s ery
35- P a r t  of th e  head
37—Sag
39- -Croddess of th e  h u h t 
4.1—Three (preflx)
42̂ —pieetleal m easure 
43- Al th a t tlm e

DOWN
1— To drag th ro u g h  w ater
2- -Some person or th ing  (poss.) 
8- M otionless4- B ehold
5- A T u rk ish  weight
6- A fraction  of a  dollar
7 -  To tease

9—Ar3ls (opp > (m usical te rm ) 
ifl—Release from  liability 
12—A m eehantcal p a r t 
14— E nough (poetlc)
16—A sacred song 
18—Terrifled
20—A lakę (N Y„ U. S.)
23—French  chalk  
25—Kip
28—A playlng card
30—A hard s tru c tu re  tor ch ew ln j
32—A long cut
34—F orm  of w ear
36—E stablished value
38—A peg for fasten ing
40—A point of th e  com pass

A n ew er to  p reT ioue puzzle

I
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Kącik Macierzy Polskiej
P ośw ięcon y  Spraw om  Tej O rganizacji.

Zarząd Główny: Ks. Tadeusz Ligman. C. R., kapelan; Ks. Władysław, Bar- 
tylak. C. R., wicekapelan; Wojciech F. Soska, prezes; Eleonora Deka, wice­
prezeska; Dr. Jan J. Liss, wiceprezes; Paweł Harlamik, sekretarz generalny; 
Jan S. Kozłowski, skarbnik gen. Skład dyrekcji: Władysław Imbiorski, 
Leon Meger, Paweł Nawrot, Franciszek Pokłacki. Andrzej Murzyn, Marja 
Rutkowska, Helena Ratajczak, Rozalja Barys, Bronisława Tobolska, Cecylja 
Mazurkiewicz, Adw. Andrzej Kucharski, doradca prawny; Dr. S. J. Imbior­

ski, lekarz naczelny.

Nasze nadobne macierzystki 
z Wydziału Pań urządzają po­
pularną zabawę tak zwaną 
„Bingo” w niedzielę, dnia 2-go 
grudnia, to jest od tej niedzie­
li za tydzień, w sali bankieto­
wej w własnym budynku Ma­
cierzy Polskiej, pnr. 1643 Mil­
waukee ave. Początek o godzi­
nie 2ej po południu. Wstęp wol­
ny dla wszystkich. Panie dy­
rektorki z Głównego Zarządu 
wytężają wszelkie siły, czyniąc 
skrzętne przygotowania, ażeby 
gości należycie ubawić.— Cały 
dochód z tej zabawy przezna­
czony na gwiazdkę dla dzieci z 
Oddziałów Małoletnich. Impre­
za ta godna i zasługująca na 
wszechstronne poparcie.

Macierz Polska była repre­
zentowana we wtorek miniony 
na nabożeństwie dziękczynnem 
w katedrze Najśw. Imienia z 
okazji srebrnego jubileuszu sa­
kry biskupiej Jego Eminencji 
Ks. Kardynała Jerzego Munde- 
leina.

Jest wielkie pole do pracy 
dla Macierzy Polskiej, powiada 
jeden z księży proboszczów. 1 
słusznie, dużo jest takich para- 
fij, w których jeszcze żadnego 
Oddziału naszej organizacji 
nie ma. Nasz Zarząd Główny 
stara się o ile możności w tym 
kierunku pracować, mimo trud­
nych warunków i choć powoli 
to jednak szeregi jej rosną i 
organizacja się powiększa.

Oddział. 124 św. Genowefy, 
Macierzy Polskiej, skupiający 
się w dzielnicy Brighton Park, 
odbędzie swe miesięczne posie­
dzenie jutro, w niedzielę, dnia 
25go listopada, w sali zwykłych 
zebrań, o godzinie 2ej po po­
łudniu. Głównym przedmiotem 
obrad będzie zabawa kostkowo- 
karciana, jaką Oddział urządza. 
Prezeską jest W. Nowak, a se­
kretarką S. Błażewicz.

Staraniem Oddziału 123go 
św. Aleksego, Macierzy Pol­
skiej, na Szczepanowie, odbę­
dzie się zabawa taneczna w ju­
trzejszą niedzielę, w sali para­
fialnej, począwszy o godzinie 
7ej wieczorem. Komitet dokła­
dający wszelkich starań ażeby 
zabawa wypadła jak najlepiej 
zaprasza przyjaciół i sympaty­
ków o przybycie na tę zabawę.

W przyszły czwartek, dnia 
29-go listopada, przypada świę­
to krajowe Dziękczynienia i z 
tej okazji biura Głównego Za­
rządu Macierzy Polskiej będą 
cały dzień zamknięte.

Nowy Oddział Macierzy Pol­
skiej p. n. „Crusaders” sposobi 
się do wielkiego wiecu werbun­
kowego, jaki się odbędzie w 
irugą niedzielę grudnia, w sali 
parafjalnej na Jackowie. Bę­
dzie to prawdziwy Dzień Macie­
rzy Polskiej na Jackowie.

•łC
Posiedzenia Oddziału 40go

NA Ż Ą D A N IE , JO M IE S IĘ C Y  S P Ł A T Y .
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d e n t y s ty c z n e  p ły t y .

TYLKO W TYM MIESIĄCU
O fia ru je m y  d o sk o n a łe , d o b rze  d o p a s o w a n e , j a k  n a tu r a ln e
p ły ty , w ła s n e g o  w y ro b u , r e g u la r n a  c e n a  $40.00,
z r e d u k o w a n a  na  te n  m ie s ią c , ty lk o  d o ............................................

S p r ó b u jc ie  t e  p ły t y  z.a d a rm o  przer. 7 
d n i. W s z y s t k o  o co  w a s  p r o s im y  to  w z ią ć  
n a s z e  p ły t y  n a  p rób y .
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IJere s liow to get your łntelligence score: If you tliink a statem ent 
le true, place a check -eside it In the column headed "T rue." If you 
th ink it  false, place a check beside it in the column headed “ False.” 
After you liave compieted the questions look up the correct nnsw ers 
-nd  pu t 10 down in the "Score” column e te ry  tim e you a re  correct. A 
perfect score is 50.

Answers to “Sez You” on page 8.

— PLANETA URAN — Z J a c k o w a .

Już pod koniec siedemnaste­
go wdeku kilkakrotnie zaobser­
wowano w przestworzu niebie- 
skiem pewną nową gwiazdę, 
lecz dopiero, gdy w roku 1781 
angielski astronom, Wilhelm 
Herschel, dostrzegł ją telesko­
pem, przez siebie samego spo­
rządzonym, zauważył on, że nie 
jest to stała gwiazda, gdyż po­
siada wyraźną tarczę i zmienia 
swe położenie pośród gwiazd. 
Przypuszczał, że to nowoodkry- 
te ciało jest kometą. W kilka 
miesięcy później Lexell, z Pe­
tersburga, obliczeniami wyka­
zał jednakże, że ma się do czy­
nienia z nieznaną planetą, okrą­
żająca Słońce po orbicie, zbli­
żonej do koła, w odległości 
przeciętnej 1,782,000,000 mil.

Uran, według oddalenia od 
Słońca, jest siódmą planetą na­
szego układu. Po wyznaczeniu 
przybliżonej drogi, zakreślanej 
przez Urana w obiegu Słońca, 
okazało się, że Uran był wiele- 
kretnie obserwowany przed 
1781, lecz brano go zawsze za 
gwiazdę stałą. Przy obliczeniach 
w przybliżeniu jego drogi, na­
wet po uwzględnieniu zakłóceń, 
powodowanych przez Jowisza i 
Saturna, astronomowie 1 nie u- 
mieli pogodzić starych obser- 
wacyj z nowemi i odrzucili sta­
re, jako niewiarogodne. Dopie­
ro w r. 1840 astronom Bessel 
wpadł na domysł, że przyczyną 
tej niezgodności może być ist­
nienie jakiejś wielkiej planety 
na zewnątrz drogi Urana. Za­
częto więc szukać we wskaza­
nej przez Leverrieńa okolicy 
nieba ogromnej planety, którą

odkryto w roku 1846 we wska­
zanej okolicy. Dziś ta planeta, 
której istnienie astronomowie 
ze swych obliczeń nad orbitą 
Urana przepowiedzieli, nosi 
nazwę Neptuna.

Uran przedstawia się jako 
słaba zielonkowata gwiazda 
szóstej wielkości, prawie nie­
dostrzegalna golem okiem. — 
Średnica planety wynosi około 
32,000 mil. Pcdróży naokoło 
Słońca Uran dokonywa raz w 
84 latach. Czas obrotu dookoła 
O3i jest przypuszczalnie około 
10 godzin. Ponieważ Uran jest 
tak dalece oddalony od Słońca

św. Ludwika, Macierzy Pol­
skiej, odbywają się co pierw­
szy poniedziałek każdego mie­
siąca w sali pod nową szkołą na 
Jackowie. Prezesem jest p. Pa­
weł Rychłowski, dzielny wia­
rus jackowski.

Oddział 18-ty św. Heleny Ma­
cierzy Polskiej na Stanisławo­
wie, odbędzie miesięczne po­
siedzenie w poniedziałek, dnia 
26-go b. m. w sali zwykłych 
zebrań, o godzinie 7 :30 wie­
czorem. Prezeską jest Joanna 
Sitkiewicz, a sekretarką 
Agnieszka Kmiecińska.

''c
Miesięczne posiedzenie Od­

działu 12-go św. Kingi Macie­
rzy Polskiej, na Stanisławowie, 
odbędzie' się w poniedziałek, 
dnia 26-go b. m. w sali zwyk­
łych zebrań, o godzinie 8-ej 
wieczorem. Prezeską jest B. 
Bassenhorst a sekretarką Łu­
cja Mucha.

i Z  WOJCIECHOWA 1

Z JEFFERSON PARK.
Dzieci szkolne pod kierow­

nictwem czcigodnych Sióstr 
Notre Damek urządzają jutro 
przedstawienie w sali parafjal- 
nej, począwszy o godzinie 3-ej 
po południu. Program jaki zo­
stał przygotowany jest zajmu­
jący i każdemu się będzie po­
dobał. Wszyscy proszeni.

Na każdej Mszy św. jutro 
będzie zbierana kolekta na tak 
zwane święto piętrzę. Kto nie 
może złożyć większej ofiary w 
kopercie, to może dać mniej 
bez koperty.

Nie wszystkim może wiado­
mo, że w parafji św. Konstan­
cji istnieje Trzeci Zakon św. 
Franciszka. W niedzielę bo­
wiem, dnia 2go grudnia, zje- 
dzie do parafji O. Serafin Ko­
pański, O.F.M. wizytator tego 
zgromadzenia, wobec tego od­
będzie się przyjęcie do zakonu 
św’. Franciszka. Ci, którzy ma­
ją zamiar wstąpić powinni z 
tej sposobności skorzystać.

SŁ
Roczne zebranie Niewiast 

Różańcowych odbędzie się w 
niedzielę, dnia 2-go grudnia. 
Te panie które do Bractwa Ró­
żańcowego nie należą powinny 
się zapisać. Uroczyste przyję­
cie nowych członkiń nastąpi w 
uroczystość Niepokalanego Po­
częcia Najśw. Marji Panny, w’ 
sobotę, dnia 8-go grudnia.

Dnia 14-go grudnia przybę­
dzie do parafji św. Konstancji 
Biskup Bernard J. Sheil by u- 
dzielić Sakramentu Bierzmo­
wania dzieciom i osobom star­
szym, o godzinie 7 :30 wieczo­
rem.

Z ochronki SS. Zmartwych­
wstania Pańskiego. 

Odbędzie się jutro posiedze­
nie, o godzinie 3-ej po południu 
w Domu Sióstr, 1849 N. Her- 
mitage ave. — A. Helwig, prez.' 
B. Żurawska, sekr.

Z zapowiedzi dotychczaso­
wych wnioskować można, że 
wielka liczba naszych paraf jan 
wybiera się na bankiet który 
będzie urządzony ku czci pro­
boszcza Ks. Kazimierza Gron- 
kowiskiego. Dotąd okazało się, 
że od najmłodszych do naj­
starszych wszyscy wybierają 
się na ucztę która będzie urzą­
dzona z okazji 30-lecia probo­
stwa niezmordowanego kapła­
na, patrjoty, by złożyć mu ży­
czenia. Wojciechowo zawsze 
masowo urządzało rocznicę, ma­
sowo się gromadziło, dlatego 
wszystkie poczynania cieszyły 
się wielkiem powodzeniem. Są­
dzimy, iż nasi parafjanie gro­
madnie się zbiorą na tę uroczy­
stość i swoją obecnością na 
bankiecie okażą cześć, szacunek
i przywiązanie. Zresztą, znamy 
szczerość i gościnność Wojcie- 
chowian to też wierzymy że 
sala Pułaskiego zapełniona bę- 
dzei po brzegi. Bankiet odbę­
dzie się dńia 28go listopada w 
sali Pułaskiego, 1715 S. Ash­
land ave. począwszy o godzinie 
7-ej wieczorem. Zaledwie kilka 
dni nas dzieli od bankietu. Kto 
nie otrzymał zaproszenia lub 
potrzebuje więcej biletów mo­
że je nabyć u p. Słomińskiej, 
naprzeciw kościoła, u p. Pett- 
koskiego, 1718 S. Ashland ave. 
Krótki program będzie się skła­
dał z przemówień zasłużonych j 
parafjan, z występu dzieci ( 
szkolnych i paru numerów mu­
zykalnych. Przewodniczący ko­
mitetu p. Ignacy Fra3Z i Kas­
per Ropa, trustysi paraf jalni, 
nie szczędzą zabiegów, aby ta 
uroczystość na długie lata po­
została wszystkim w pamięci. 
Jesteśmy potomkami Piasta, 
który był wzorem gościnności, 
przez przeszło 60 lat w starym 
gradzie kwitła biesiada i go­
ścinność, podtrzymajmy nadal 
ten piastowski zwyczaj.

.'L
Główny komitet bankietu 

zorganizował komitet recepcyj­
ny który na bankiecie będzie 
pełnił służbę honorowej eskor- I 
ty. Komitet składa się z mło­
dzieży a mianowicie: mecenasa 
Kaz. Frasza, Dr. Edw. Frąsza, 
adw. Adama Sadowskiego, A- 
ląjzego Ropy, Antoniego Woj­
tasa, Stanisława Swiecha, Sta­
nisława Ropy, Michała Kiziora, 
Sylwestra Szklarskiego, Flo- 
rjana Łagodnego, Miecz. Kizio­
ra, Emilji Sadowskiej, Heleny 
A. Felińskiej, Klary Gardzie- 
lewskiej, M. Sobczak, Lorety 
Frasz, Andzi Tyrakowskiej,

NAPISAŁ KS. TADEUSZ S. LIGMAN, C. R.

llranus as compared with the earth.

Zofji Krupa, Józefiny Grzybek, 
Julji Krupa, Róży Kaczmarek, 
Wiktorji Barcińskiej, A. Kę­
dzierskiej.

W niedzielę, dnia 2-go grud­
nia, odprawiona zostanie uro­
czysta Msza św. dziękczynna, 
którą będzie celebrował ks. Ju­
bilat. Sądzimy że paraf janie 
licznie się zejdą w kościele i 
zanosić będą modły przed Naj­
wyższego, o dalsze błogosła­
wieństwo.

Senator Long w roli drwala.

Hot Springs, Ark. — Senator 
Huey P. Long z Louisiana, któ­
ry tu spędza z żoną spóźniony 
o 21 lat miesiąc miodowy, z za­
pałem wziął się do rąbania drze­
wa, gromadząc zapas opału na 
zimę dla pewnej wdowy miesz­
kającej w pobliżu. Senator zbył 
śmiechem reporterów, którzy 
ciągnęli go za język na temat 
pogłosek, jakoby zamierzał 
kandydować na prezydenta w 
1936.

- - - - - - - - - Z A W IA D O M IE N IE -- - - - - - - -
0 0  A K C J O H f lR J U S Z Y

Na sprzedaż hipoteka na realność pod numerem 2431 N. Maple- 
wood Ave., Chicago, Illinois, za gotówkę alko dojrzałe lub wycofano , 
akcje tej spółki.

Interesowani mof\y się zgłaszać do biura spótki do dnia 4-go 
grudnia, 1934 r. włącznie. I ’
LUBLIN SAYINGS BLDG. & LOAN ASSOCIATIGN

2318 NORTH WESTERN AVENUE

12 POKALECZONYCH.

Zdruzgotany wóz pullmanowski pociągu kolei Pennsylwańskiej 
po zderzeniu z pociągiem frachtowym wx South Fork, Pa. Dwanaście 
osób zostało pokaleczonych w katastrofie.

! otrzymuje mało promieni sło- 
] necznych i cieplnych. Jest to 
(olbrzym obracający się w zna­
cznej ciemności i w bardzo ni­
skiej temperaturze.

Uran ma cztery księżyce czy­
li satelity: Arjel, Umbrjel, Ty- 
tąnja i Oberon. Z widomej ja ­
sności Tytanji i Oberona obli­
czono ich średnice na 600 i 550 
mil. Pierwszy z nich okrąża 
Urana w 9, drugi w 13| dniach. 
Ariel okrąża planetę w 2ł a 
Umbrjel w 4 | dniach. Są to 
wszystkie trudno dostrzegalne 
cbjekty i dlatego mało mamy 
o nich danych.

Dziś Bankiet Chóru 
Dudziarz.

Dzisiaj wieczorem, o godz. 
8ej w dużej sali J. Stefanika, 
zespół śpiewaczy „Dudziarz” u- 
rządza bankiet dziękczynny dla 
wszystkich śpiewaków, którzy 
brali udział w wystawieniu o- 
pery „Halka” w Civic Opera.

Komitet bankietu dokłada 
wszelkich starań, aby wyżej 
wymieniony bankiet zadowolił 
każdego z przybyłych. Zespół 
śpiewaczy „Dudziarz” znany 
jest Szan. Polonji, iż kiedy tyl­
ko urządza jakieś afery wywią­
zuje się ze swego zadania jak 
na śpiewaków przystało. — Gó­
rą pieśń! — A. Figiel, kor.

Zbrodniarz przyznał się 
do bestjalskiego mordu.

Midland, Mich. — Charles 
Vermillion, lat 58, podpisał na 
policji zeznanie, w którem przy­
znał się do uduszenia 6-letniej 
dziewczynki blisko Kansas Ci­
ty, w 1933 roku. Śmierć dziecka 
była dotąd niewyjaśnioną za­
gadką. Vermiłlion wyjawił, 
że kilka lat temu był pacjen­
tem w domu obłąkanych.

Wszyscy ci, którzy posiada­
ją książeczki bazarowe, powin­
ni je stanowczo zwrócić przed 
środą, dnia 28 listopada, Bo­
giem w tym dniu, o godzinie 8 
wieczorem, odbędzie się zabawa 
taneczna Klubu Obywatelskie- 

( go im. Króla Jana III Sobieskie­
go, w sali parafjalnej, podczas 
której będą rozpremjowane po­
zostałości z bazaru parafialne­
go, a między innemi gotówka 
pieniężna.

Jutro, 25 listopada, w sali 
parafjalnej, o godzinie 5 po po­
łudniu, odbędzie się bankiet na 
cześć nowego adwokata, wycho­
wanka Jackowa, p. Władysła­
wa A. Kiołbasy, na który wy­
bierają się liczni jego przyja­
ciele i znajomi, by uścisnąć je­
go dłoń i pogratulować mu do­
pięcia upragnionego celu. — Po 
bankiecie odbędzie się zabawa 
taneczna.

Kto przyjdzie na zabawę ta­
neczną Klubu Jana III Sobies­
kiego, w przyszłą środę, ten bę­
dzie miał szansę pozyskania 
premji. Bowiem będzie sześć 
premji wejścia t. zw. „door 
prizes.” Pozatem komitet zaba­
wy zapowiada doborową orkie­
strę, miłe niespodzianki, prze­
kąski i napoje. Będzie to oczy­
wiście zabawa jakich mało.

Coś nowego! Chór Młodszy 
św. Cecylji, urządza zabawę 
łyżwiarską (skating party), w 
poniedziałek, 26 listopada, w 
Belpark Rink, 2929 N. Cicero 
ave. Komitet dokłada starań, a- 
żeby wszystkich uczestników 
tej zabawy dowolnie zabawić.

Odbywa się codziennie z po­
wodzeniem duchownem, nowen­
na do św. Teresy od Dzieciąt­
ka Jezus, pod kierownictwem 
misjonarza ks. Fr. Płoszka.

Tow. Matki Boskiej Lore­
tańskiej, gr. 454, Z. P. R. K„ 
obchodzić będzie srebrny jubi­
leusz swego założenia. Uroczy­
stość jubileuszowa odbędzie się 
w niedzielę, 27 stycznia. — Na 
program tej uroczystości złoży 
się Msza św. dziękczynna, a dla 
upamiętnienia tej chwili, będzie 
bankiet. Prezeską tego towa­
rzystwa je s tp . Rozalja Sikor­
ska.

Z J a d w ig o w a .
Jutro, ostatni dzień bazaru 

parafjalnego i jest to dzień 
kupców i przemysłowców oraz 
profesjonalistów. Wystąpią na 
bazarze niemal wszyscy byznes- 
mani z Jadwigowa. Idźmy więc 
jutro na bazar, idźmy gromad­
nie, niech dzień jutrzejszy oka- 
że się rekordowym, a będzie 
nim, jeśli przyjdą wszyscy ci, 
którzy na bazarze jeszcze nie 
byli. Kioski pełne użytecznych 
rzeczy — skorzystajmy z nich. 
Bazar odbywa się w sali para­
fjalnej przy Hamilton i Lyn- 
dale ave.

Jutro na bazarze występują 
— o godz. 6:30 wiecz.: Kółko 
Dramatyczne, Klub Ochotni­
czy, Tow. Króla Piasta, Tow. 
Dzwon Wolność, i Osada Zjed­
noczenia; o godz. 8-ej: Klub 
Obyw. im. ks. J. Barzyńskiego, 
Klub Pań Królowej Jadwigi, 
Tow. św. Wojciecha, Klub Spor­
tu przy Osadzie No. 54, Lin­
coln Bldg. i Loan Assn., kup­
cy, przemysłowcy i profesjona­
liści. A więc, do miłego zoba­
czenia się jutro na bazarze. Po­
czątek o godz. 5-ej po poł.

Nowozorganizowany Oddział 
C. Y. O. przy Tow. Najśw. Imie­
nia Jezus, urządza bal w wigi- 
lję Dnia Dziękczynienia, w śro­
dę, 28 listopada, w sali św. Ja­
dwigi. Początek o godz. 8:30 
wieczorem.

W ub. sobotę, Tow. Wolność 
Ludu, gr. 2742, Z. N. P„ urzą­
dziło pierwszy bal, który się u- 
dał. Za pracę należy się uzna­
nie tym, którzy przyczynili się 
do sukcesu zabawy. Najpierw 
komitetowi, który tworzyli: F. 
Raczkowski, W. Grzelecki, E. 
Idaczek, J. Szafrański, P. Przy­
byłowicz, J. Czerwiński, J. Ba- 
chmura i panny M. Gotowska 
i N. Żak. Następnie pomocni­
kom: A. Czerwińskiej, L. Ida- 
szek, F. Szkle jewskiemu, S. 
Woltańskiemu, K. Jarczewskie- 
mu, M. Mach, V. Konopackie­
mu, F. Spanczakowi, J. tdasz- 
kowi, A. Bachmurze, F. Plicz- 
nerowi i J. Trojanowskiemu.

= P O L O / 4 M =
WĘGLE KAŻDEGO 

GATUNKU DOSTARCZY 
WAM

POLONIA COAL CO.!
D ro g i je szcze  są  tak ie , że w szęd z ie  d o jec h a ć  

m o żn a  z ła tw o śc ią . G d y  za ś  n a s tą p ią  b u rz e  i z a ­
w ie ru c h y  śn ieżn e , w te n c z a s  t ru d n ie j  będz ie  o p a ł 
d o s ta w ić  n a  czas  o z n a cz o n y , bo  n ie ty lk o  d ro g i 
będą tru d n ie js z e  do p rze b y c ia , a le  z a m ó w ie ń  b ę ­
dzie w ięcej, k tó re  z a ła tw ia ć  b ęd z ie  trz e b a  k o le j­
no. D la te g o  ra d z im y  k a ż d e m u  z a o p a trz y ć  się  
zaw czasu .

Jeżeli kto ma wątpliwość co do jakości węgli lub 
koksu do swego użytku, niech zatelefonuje Bruns­
wick 2600, a wyślemy człowieka, który po zbadaniu 
sytuacji powie jaki węgiel lub koks będzie w danym 
wypadku najlepszy. Ta obsługa nic nie kosztuje.

Je że li chcec ie  z a m a w ia ć  w ę g le  od  sw e g o  d o - 
\ s ta w c y  m ie jsc o w eg o  ż ą d a jc ie  od  n ieg o  w ęg li

f irm y  P o lo n ia  C oal Co.

Po l o n i a  C o a l C o .
1360 West North Avenue DWIE 5492 Northwest Highway

prasy ElM ton A v e n u e  lADnV p rzy  A u s t in  A v e n u e
BRUNSWICK 2600 JMnilI PENSACOLA 1200

“ OGRZEWANIE WĘGLEM NADAL KOSZTUJE MNIEJ”

Z W ACŁAW O W A.
Stów. Najśw. Imienia Jezus 

na Wacławowie, urządza jutro, 
w niedzielę, 25 listopada, zaba­
wę taneczną, w sali parafjal­
nej, począwszy o godz. 8-ej wie­
czorem. Komitet dokłada wszel­
kich starań, ażeby zabawa wy­
padła jak najlepiej. Będzie na 
zabawie pierwszorzędna orkie­
stra a pozatem przekąski i na­
poje, z dodatkiem miłych nie­
spodzianek, dopełnią całości za­
bawy. Warto przybyć i spędzić 
wieczór w kółku przyjaciół i 
znajomych.

Dla Udzielenia Wam Kompletnej

O b s łu g i B a n k o w e j
Ofiarujemy usługi

doświadczonego i odpowiedzialnego zarządu. 

Depozyty zabezpieczone do $5000 w myśl uchwały bankowej z r. 1933

CZŁONEK FEDERALNEGO SYSTEMU REZERWOWEGO

Norman B. Collins, prezes Józef Przydatek, wice-prezes
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Depresja zmniejszyła 
śmiertelność.

Del Monte, Cal. — Jeden z 
lekarzy na odbywającej się tu 
konwencji medycznej stwier­
dził w referacie, że depresja 
zredukowała śmiertelność 
wśród niemowląt, ponieważ kar­
miące matki mają zdrowszy po­
karm nie mogąc sobie pozwa­
lać na zbyt obfite i ciężkie po­
żywienie, jakiem przeładowy­
wały sobie żołądki w czasach 
dobrobytu.

Sztab jest to zespól oficerów 
dowodzących od dywizji wzwyż.
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P o d z ia ł Ł upów .
Pan P. A. Nash, przewodniczący wykonawczego komitetu 

partji demokratycznej, oznajmił, że w przyszłą środę odbędzie 
się specjalne posiedzenie z udziałem zwycięskich kandydatów 
na różne urzędy, ażeby dokonać obsadzenia licznych „dziabów” 
głównie większych, jak doradców prawnych, adwokatów, szefów 
poszczególnych departamentów i głównych klerków. A będzie 
tego dużo, może z półtora tysiąca.

Centralny komitet musi najpierw pomyśleć o tych prawo­
wiernych demokratach, którzy w wyborach przepadli. Odnosi 
się to przedewszystkiem do kandydatów demokratycznych „z 
prowincji”, którzy ubiegali się o komisarstwo powiatowe i do­
stali w skórę. Potem będą brani poi uwagę tacy, którym sprzy­
krzyło się siedzieć na jednym urzędzie i chcą zmiany głównie 
dla zdobycia większej „pejdy”. Na ostatku dopiero przyjdą ci, 
co zasłużyli się w wyborach.

Ciekawi jesteśmy, jaki udział w podziale łupów wyborczych 
weźmie polska organizacja demokratyczna? Ciekawiśmy bar­
dzo, czy wyborcy polskiego pochodzenia dostaną „uznanie” — 
jak się to mówi wśród politykierów. Zęby nas nie „objechano,” 
polska organizacja demokratyczna winna dopilnować naszych 
interesów, bo od tego ona jest. Chcemy wierzyć, że ta organiza­
cja już się na tern zastanawiała, że jej przedstawiciele znajdą 
się przy podziale łupów i dopilnują, żebyśmy nie byli pokrzyw­
dzeni.

Przewodnicy partji demokratycznej doceniają naszą siłę 
wyborczą i z pewnością nie ośmielą się zapomnieć o nas, ale 
mogą usiłować zaspokoić nas byle czem, resztką jakąś, ostat­
kiem, podczas gdy my chcemy dzielić się z nimi lepszemi, wy- 
borniejszemi kawałkami. I tego właśnie polska organizacja de­
mokratyczna pilnować winna i pilnować musi. Nie brać to, co 
nam dają i kłaniać się w pas, a sięgać po to, co chcemy do­
stać. Znamy swoją siłę a przez to znamy także swoją war­
tość dla partji demokratycznej. Nie przeholujemy więc, jeżeli 
sięgać będziemy po „dziaby” a nie kontetować się „dziabikami”. 
Chcemy stanowisk kierowniczych, do nich dążymy i ich żądajmy.

“B orn  In  I re la n d
Rzecz dzieje się w urzędzie, gdzie się wypełnia urzędowy 

blankiet aplikanta. Aplikatnem jest policjant chicagoski, otyły, 
ciężki, wysoki i flegmatyczny nasz kochany policjant chicagos­
ki z czerwoną gębą. Między innemi pytają: Gdzie się Pan u- 
rodzil:

— I was bom in Ireland.
— Ciekawe. A jak długo służy pan w policji?
-— Twenty — nabrzmiała odpowiedź.
— Ciekawe. A ile lat pan liczy sobie?
•— Forty eight.

„ , TT̂. Ciekawe. A ile lat miał pan gdy przybył do Stanów Zje­
dnoczonych? I

j : — Twenty.
— Ciekawe. Dwadzieścia lat miał, gdy wylądował w New 

Yorku, dziś ma czterdzieści osiem, służy w policji lat dwadzieś­
cia, czyli że po ośmiu latach pobytu w Stanach Zjedn. już się 
stał policjantem.

— Ciekawe.
Politykierzy opowiadają sobie, że każdy Irlandczyk, gdy 

ląduje w New Ybrku, to ląduje już z pałeczką policyjną. Lu­
dziska śmieją się z tego czasem, uważają to za dobry żart, a 
tymczasem żart ten zdaje się być najszczerszą prawdą, „naj­
prawdziwszą” prawdą.

A teraz rozejrzyjmy się wśród siebie. Ilu rodaków „staro- 
krajskich” znajduje się na urzędach? Ale takich „starokraj- 
skieh”, co przyjechali tu nie w pieluszkach, jeno jako ludzie 
dorośli, dojrzali ,jak wspomniany nasz wyżej poczciwy i kocha­
ny policjant chicagoski, co w Irlandji się urodził.

Zestawienie tych faktów objaśnia naszą dotychczasową rolę 
w życiu politycznem, mianowicie to, że przez długie lata byliśmy 
drabiną, po której szczeblach inni się pięli. Dzisiaj stosunek 
ten zaczyna zmieniać się na lepsze dla nas i pewni jesteśmy, że 
za lat dwadzieścia będziemy kierowniczym elementem w życiu 
politycznem.

Nie jest winą ojców naszych, że się do polityki nie pchali. 
Nasi współobywatele irlandzkiego pochodzenia mieli tę wyż­
szość, że przyjeżdżali tu taj „z gotowym językiem,” z językiem 
w- gębie. Taki pan był w stanie odrazu rozkazywać w języku 
urzędowym. Z biegiem czasu brak językowy w Polonji przestał 
być jaskrawy, a ponadto nawołujemy starszych rodaków do 
uczenia się języka angielskiego, jeśli zamierzają tu na stałe 
zostać. Znajomość języka angielskiego w Stanach Zjednoczo­
nych może ignorować tylko taki pan, co tu przyjeżdża z cieka­
wości, co chce zobaczyć nasze osobliwości. Taki zazwyczaj ma 
dość pieniędzy żeby zapłacić przewodników i tłumaczy. Pobę- 
dzie tu kilka tygodni lub kilka miesięcy i odjeżdża do swego 
kraju. Choć więc takiemu wcale nie zaszkodziłoby znać język 
angielski, przeciwnie, pomogłoby mu poruszać się w Stanach 
Zjednoczonych, to jednak może ten język zlekceważyć. Ale 
ciężkiego grzechu dopuszcza się ten, kto mieszka tutaj lata ca­
łe, nie zamierza wracać do „starego kraju,” a jednak nie zna 
języka tutejszego i nawet nie dba o jego poznanie. Taki zawsze 
będzie sługą kochanego i poczciwego policjanta naszego, który 
przemawia i rozkazuje w języku urzędowym.

N ow a D roga W alk i 
z B ezrobociem .

Bezrobocie jest napewno najbardziej katastrofalną plagą, 
jaką sprowadził na świat kryzys ekonomiczny. Nie mówiąc już 
o stronie społecznej tego zjawiska — o dziesiątkach miljonów 
ludzi, pozbawionych środków do życia — należy stwierdzić, że 
rozwój bezrobocia stanowi najistotniejszą przyczynę trudności 
budżetowych i monetarnych.

Zapomogi dla bezrobotnych zniszczyły budżet niemiecki, za­
chwiały równowagę skarbu angielskiego i zdezorganizowały fi­
nanse publiczne Stanów Zjednoczonych. Jeżeli w raptownym 
skrócie myślowym połączymy końce łańcucha przyczyn i skut­
ków, to dojrzymy w punkcie wyjścia trzy kraje, w których bez­
robocie przybrało rozmiary klęski społecznej: Niemcy, Anglję, 
Stany Zjednoczone, w punkcie zaś dojścia — trzy systemy mo­
netarne załamane: markę można zaledwie nazwać walutą, funt 
został zdewaluowany- i dolar.

Te rezultaty zmieniły do .gruntu metodę walki z kryzysem.
W czasach przedkryzysowych i w pierwszym okresie kryzy­

su, zagadnienie bezrobocia przedstawiało się całkiem prosto. Te­
oretycy polityki społecznej wychodzili z założenia, że jednostka 
ma prawo do utrzymania. Państwo zaś ma obowiązek utrzyma­
nie to zapewnić. Walka z bezrobociem włączona została do sy­
stemu ubezpieczeń społecznych.

Ale potępi się okazało, że ten system, odpowiadający swym 
celom, kiedy bezrobocie nosi charakter wypadkowy, analogicz­
ny do choroby lub utraty zdolności do pracy, zawodzi na całej 
linji, gdy bezrobocie wyszło poza granice „wypadków”, a stało 
się zjawiskiem społecznem. Załamała się proporcja między tymi, 
którzy płacą składki, a tymi, którzy otrzymują zapomogi. ■— 
Przez masowy i przewlekły charakter bezrobocia zwęziła się 
podstawa finansowa całej akcji. Z pomocą musiało pośpieszyć 
państwo, bo pracujący nie mogli utrzymać bezrobotnych.

W miarę ujawnienia się wadliwości tego systemu, w mia­
rę, jak okazywały się jego negatywne skutki w dziedzinie wy- 
chowawczo-społecznej — zaczął kształtować się inny pogląd na 
metody walki z bezrobociem. Wysunięto hasło: praca zamiast 
zasiłku; nie upokarzająca filantropia, lecz celowe zatrudnienie 
bezrobotnego.

Te nowe tendencje zwyciężyły we wszystkich niemal kra­
jach, zwyciężyły również i w* Polsce. Wyrazem tego zwycięstwa 
w’ Polsce, jest decyzja rady ministrów o połączenie Funduszu 
Bezrobocia z Funduszem Pracy, a raczej przekazania Fundu­
szowi Pracy zakresu działania Funduszu Bezrobocia, /

Fundusz Pracy powstał w roku ubiegłym, jako wyraz dąż-,

S T R A JK  K A P IT A L IST Ó W .
Właściciele, hetmani mocarnej gotówki,
rozkaz twardy wydali szeregom zaciężnym:
Stać! — Stanęły dolary, dziesiątki i stówki,
i ruch zamarł w brzęczącym pochodzie pieniężnym!

Hordy koron, sterlingów, dolarów i franków 
na ich rozkaz, na dowód, że władają światem, 
wycofały się z ruchu do warownych banków, 
do podziemnych kryjówek, do skarbców, za kraty!

Próżno prosi pokorny świat, nędzą chłostany,
i przez łachman dziurawy nagiem cielskiem,świeci, 
żując suchar zbutwiały, w wodzie umaczany — 
płótna dla żon obdartych i mleka dla dzieci!

Myśmy ludzie otwarci. — Zwiemy po nazwisku, 
czego chcemy! Żądamy przyjęcia warunków:
Za każdy w ruch puszczony cent — sto centów zysku 
i niekrępowanej swobody... rabunku!

Zysk — niezbędną potrawę dla naszego życia —
wskażcie! Pole do działań, sposobność zdobyczy,
a wypuścimy nasze biljony z ukrycia,
jak psy gończe, krwi żądne, spuszczone ze smyczy!

Lecz dopokąd wzywani będziemy z tej racji, 
że tam komuś jeść braknie, że przybywa nędzy, 
że karłowacieje generacja nacji,
o!... to nie puścimy w ruch naszych pieniędzy!

Zysk! Bo jeno dla zysku — obfitego zysku,
od epoki kamiennej, od dziejów zamroczy,
od „cywilizacji” pierwszego przebłysku,
w zysk wpatrzony, skroś dziejów pochód nasz się toczy!

Są dwie drogi dziś jeno pozostałe dla nas:
Zysk! i wielka sposobność, dla większego zysku, 
lub — śmierć, i trup rzucony poza życia nawias,

mierzwa łanom jutrzanym pod siejbę — już bliską!!
JÓZEF MAKOWIECKI.

ności do przerzucenia walki z bezrobociem na roboty publiczne. 
W pierwszym okresie -— okresie z natury rzeczy eksperymen­
talnym — dawne stanowisko filantropijne nie mogło być od­
razu całkowicie przezwyciężone i pomoc doraźna objęła znaczną 
część sumy wydatków, bo aż 37 proc. Należy się spodziewać, że 
w nowej fazie ewolucji Funduszu Pracy, dysproporcje te będą 
stopniowo wyrównane, a praca, wyruguje zasiłki.

Na, drogę pracy, na drogę robót publicznych na wielką ska­
lę, zamiast zasiłków, wszedł także i nasz rząd Stanów Zjedno­
czonych. Kongres w styczniu prawdopodobnie uchwali wielkie 
sumy, ale właśnie na roboty publiczne ,a nie na „relief.”

Z C U D Z E J G RZĘD Y .
WIADOMOŚCI CODZIENNE W (LEAELAND, 5-XI.—

Niedawno przyniosły depesze ciekawą, wiadomość z Santiago, 
Chile. Otóż parlament chilijski uchwalił ustawę o ubezpieczeniu dzien­
nikarzy na wypadek choroby i na starość. Ustawa zapewnia dzien­
nikarzowi i jego rodzinie bezpłatną usługę lekarską i lekarstwa po 
cenach znacznie zniżonych. Po 25 latach pracy dziennikarz, jeśli ta­
kie jest jego życzenie, idzie tam na emeryturę przy pełnej pensji, ja­
ką pobierał w ostatnim roku swej pracy.

Ustawa także przewiduje pomoc dziennikarzowi w zakupieniu 
domu. Otrzymać on może na ten cel pożyczkę w sumie $5,000 na bar­
dzo dogodnych warunkach.

W razie potrzeby, dziennikarz może uzyskać pożyczkę także na 
inny cel, w sumie równającej się trzymiesięcznej pensji. Dziennikarz 
który nie pracował w zawodzie dziennikarskim ćwierć wieku, a prze­
kroczył 62 lata życia, także uprawniony jest do pensji odpowiadają­
cej okresewi jego pracy dziennikarskiej.

Oczywiście ustawa określa wyraźnie kto jest dziennikarzem i nie 
obejmuje „nowicjuszów” lub tych, którzy czasem napiszą jakiś arty­
kuł lub korespondencję.

Dochody na ten fundusz mają wpływać głównie z wyścigów 
konnych.

Żeby to w Ameryce przeszła taka uchwała—biedni redaktorzy 
polscy nie przymieraliby na starość głodem.

Młodości potrzeba wiele, aby się nasycić. Jej trzeba wszystkiego i 
wszystkiego jej mało, tak pragnie, tak łaknie, tak pożąda. O! ta złota pora 
wieku naszego, nieubłaganą jest, gdy się nasyłić chce — naówczas nie pa­
trzy czem się karmi, i dziewczęce losy i starców losy, pożera żarłoczna, nie 
nakarmiona. — A potem? Przesycona, resztę życia płacze przeszłości.

L a ta rn ia  C zarnoksięska. T. I I . (S erja  I I ) .

Między Młotem a Kowadłem.
( K u r je r  P o lsk i w  M ilw a u k e e ) .

W takiej sytuacji znajduje 
się rząd federalny Stanów Zjed 
noczonych, gdy chodzi o budżet 
państwa.

W roku ubiegłym rząd wy­
dał przeszło siedem i pół biljo- 
na dolarów na pomoc w walce 
z depresją i bezrobociem. Obok 
tej sumy na zwyczajne wydat­
ki administracji państwowej— 
wydano trzy i ćwierć biljona do 
larów, co czyni razem prawie 
dziesięć biljonów dolarów.

A wiele wynosiły dochody 
państwa ?

Niecałe trzy biljony dolarów 
zebrał rząd federalny z podat­
ków i innych źródeł dochodo­
wych.

Niedobór wynosił siedem bi­
ljonów dolarów.

Skąd się wżięły pieniądze?
Z pożyczek wewnętrznych, 

jakie państwo zaciągnęło u 
tych, którzy miljonowemi su­
mami rozporządzają. — Pań­
stwo jest obecnie w kieszeni 
bogaczy i oni dyktować będą 
warunki dalszej współpracy.

Jakie są drogi wyjścia?
Dwie tylko, jedna powiada, 

że należy ograniczyć wydatki 
rządu, aby dochody wyrównać 
z rozchodami, bo w przeciw­
nym 'razie państwo stanie na 
krawędzi bankructwa, a druga 
powiada, że należy podnieść po­
datki federalne iw  ten sposób 
znaleźć pieniądze na pokrycie 
rosnących ciągle wydatków na 
walkę z bezrobociem.

O wstrzymaniu pomocy bez­
robotnym trudno w państwie 
pomyśleć, a jednak zrozumia­
łem jest, że nie można bjljono- 
wych sum zaciągać u swoich o- 
bywateli, bo ktoś te pieniądze 
w przyszłości musi zwrócić, lub 
państwo ogłosi bankructwo i 
przekreśli swoje zobowiązania 
pożyczkowe.

A kto takiemu państwu bę­
dzie w przyszłości wierzyć?

Nawet właśni obywatele stra 
cą wiarę w szczere poczynania 
państwa ,kiedy rząd najpierw 
bez ograniczenia pożycza pie­
niądze, a później się przekonu­
je, że tych ciężarów pożyczko­
wych ponieść nie może.

O zagranicy nawetnie wspo­
minamy.

Dzienniki amerykańskie po­
wiadają, że więcej prawdopodo- 
bnem jest, iż nastąpi ogólna 
podwyżka podatków federal­
nych.

Pytanie tylko, czy te podatki 
wydatnie podwyższone będzie 
można ściągnąć od obywateli, 
którzy depresją i bezrobociem 
wyniszczeni nie mają pieniędzy 
na własne najpotrzebniejsze 
rzeczy.

Cała tajemnica trudności fi­
nansowych obraca się około 
tych, którzy pieniądze posiada­
ją i są gotowi je w każdej chwi­
li państwu wypożyczyć. — Na 
tych pożyczkach chcą zarabiać 
i to dobrze, co dotychczas się 
działo. Obecne położenie pań­
stwa nie bardzo ich zachęca do 
dalszego pożyczania, — żądają 
więc ograniczenia wydatków i 
zrównoważenia budżetu. Trze­
ba natomiast podkreślić, że o- 
bywatele możni i bogaci zaczy­
nają stawiać państwu warun­
ki, na jakich chcieliby dalszej 
pomocy finansowej udzielić. — 
Gdy taka sytuacja zachodzi,— 
trzeba otwarcie powiedzieć, że 
źle się dzieje z takiem pań­
stwem, bo zaczyna ono wyka­
zywać" słabe swoje strony.

I dlatego powiadamy, że rząd 
federalny znajduje się w chwi­
li obecnej między młotem i ko­
wadłem.

W czasach dobrobytu mówiło 
się o wielkiej niezależności sta­
nów od rządu federalnego, ale 
w chwili obecnej prawie każda 
administracja stanowa ogląda 
się w stronę rządu federalne­
go, zabiega o pomoc z kasy fe­
deralnej. Czasy obecne wskazu­
ją, że niebardzo „zdrową” pod­
stawą wielkiej unji amerykań­
skiej jest system rządów sta­
nowych, w których.każdy „rzep 
kę skrobie” dla siebie.

HUMOR “MUCHY 
WARSZAWSKIEJ"

To i O w o.
Na świecić teraz, co mnie złości, 

panuje jakiś duch ciemności — tyle 
się dzieje okropności. Morderstwa, u- 
prawiane skrycie, w których się le­
jc krew obficie, dybanie wciąż na cu­
dze życie. Ludzie na siebie w sposób 
łatwy polują, jak na kuropatwy, nie 
szczędząc niewiast ani dziatwy. A 
dzieją takie się wybryki nie w dżun­
glach Azji lub Afryki, gdzie kraj pu­
stynny jest i dziki, lecz tani, gdzie 
idąc w dawne tropy, kultura stale 
stawia stopy, więc w głównych cen­
trach Europy. I trzeba przyznać to 
najszczerzej, że Polska, chociaż na 
rubieży, do niebezpieczeństw zęby 
szczerzy, dziś do spokojnych państw 
należy. Ma swoje troski i kłopoty— 
trudno o większe bywa kwoty, a cza­
sem nawet i o zloty, zawiele wody 
bywa w Wiśle, ciężko jest w handlu 
i w przemyśle, kryzys ją gnębi, mó­
wiąc ściśle. Lecz rewolucji nikt nie 
wszczyna i Polak, zgody człowieczy- 
na, jeden drugiego nie zarzyna.

LITEWSKA KONKURENCJA.
W związku z przyjazdem do Pol­

ski ministra spraw zagranicznych 
Węgier, p. Goemoesza, Litwa ze 
względów konkurencyjnych postano­
wiła również sprowadzić sobie go­
ścia z zagranicy. Największe szanse 
mają: kamerdyner ministra ruletki 
w księstwie Monaco, oraz ciotka ka­
cyka plemienia Niam-Niam.

Poradnik Dobrego Zdrowia

M a r ja
R odziew iczów na

-  ] f C Ą D Z I E l L
P O W I E Ś Ć

(Ciąg dalszy)
— W takim razie bardzo pani będzie ciężko, bo czemże takie 

życie różni się od galer? Gdy się do obranego zajęcia nie ma 
powołania, nic się rzetelnego nie zdziała.

— Trudno mieć powołanie do robienia wędlin!—rzekła iro­
nicznie. A

— Tak', to mi tłuniaczy tyle niesmacznych wędlin — u- 
śmiechnął się.

Panna Wanda zreflektowała się, że ją rozdrażnienie za da­
leko uniosła i poczęła się cofać.

” _  W każdym razie moje aspiracje w niczem nie wpłyną na 
sumienne zajęcie się. Będę się starała zadowolić moich chlebo­
dawców. . .

_Ja właśnie chciałem prosić panią o serdeczną życzliwość
dla mojej matki. Jest bardzo samotną, potrzebuje towarzystwa, 
pomocy, często hamulca dla nadmiernej pracowitości. Proszę, 
niech pani będzie dla niej dobra.

Panna Wanda spłonęła rumieńcem zadowolenia; rola ofia­
ry nie wydała się jej już tak straszna.

Ukradkiem zerknęła na Kazia i pod upudrowaną grzywką 
już się roiły marzenia rozkoszne.

Wydał się jej bardzo zajmującym, bardzo wybitnym, ba— 
nawet bardzo pociągającym.

Naprawdę był to osiemnastoletni, niezgrabny drągal, śnia­
dy, z czupryną jak szczotka, wcale niepiękny, ostrych rysów i 
niesłychanej chudości. Wyrastał wciąż jeszcze z ubrania, które 
z tej racji wyglądało zawsze jak pożyczone, a to żenowało go i 
czyniło jeszcze niezgrabniejszym.

Znał tylko towarzystwo kolegów, więc wobec kobiet porząd­
nych był bojaźliwy, bał się z czem niestosownem wyrwać i roz­
mowy nie umiał prowadzić.

Pan podobno jutro wyjeżdża? — zagadnęła panna.
— A tak. Bq mi pilno.'
— A na święta pan przyjedzie?
— Chyba nie. Matka nie lubi, byśmy czas tracili. I słusz­

nie, bo na tak krótko nie warto się zrywać. Zresztą psy mi wy- 
truli latem, więc nie miałbym nawet polowania porządnego.

— Grubjanin i prostak. Niech sobie jedzie! — pomyślała 
panna Wanda, tracąc zupełnie ochotę do rozmowy.

W Rudzie dzień zaczynał się i kończył ze słońcem.
✓

Zaraz po wieczerzy pani Taida dała swej nowej pomocnicy 
książkę z przepisami, założoną na stronicy wędlin, i wyprawiła 
ją do snu.

Nazajutrz o świcie odjechał Kazio, pani Taióa obeszła 
gumno i obory — i wróciła do domu.

— Gdzież panna Wanda? — spytała się Hanny.
— Spi! Ani się ruszy.
Pani Taida zajrzała do pokoju cioci Dysi i skamieniała na 

progu. Nic nie było sprzątnięte, pokój był pełen po brzegi u- 
brań, rupieci — stół zastawiony, na łóżku nawet walały się czę­
ści garderoby, z pod których ledwie widać było śpiącą.

. Ocknęła na skrzyp drzwi.
— Już ósma! — rzekła pani Taida surowo. — Ależ tu po­

rządek! Jakże można znieść coś podobnego.
— Proszę pani! Tak byłam wczoraj zmęczona!
— Chcę wierzyć! Ale robota każda ma swój czas i nie po- 

wimra zalegać! Zlituj się — sprzątnij tu co rychlej, zanim służba 
przyjdzie! Wstyd!

I oburzona, wyszła,
Panna Wanda wyskoczyła z łóżka wprost do lustra i poczę­

ła, zmartwiona, oglądać wyrzuty z wiatru. To jej zajęło dość 
czasu, a że nie chciała gniewać powolnem ubieraniem pani domu, 
więc umyła się bardzo powierzchownie, nie przymierzała sukien, 
zdecydowała się na wczorajszą, bo była pod ręką, bardzo poś­
piesznie ufryzowała grzywkę, kosztem czesania, i rzuciła się do 
opróżniania mebli ze swych strojów.

Otworzyła szafę i komodę i pełnemi garściami rzucała jed­
no z drugiem, byle nie było na widoku. Co się nie zmieściło, wpa­
kowała napowrót do kuferka, zamknęła i zadowolona, ukazała 
śię w jadalni.

__ Wypijże herbatę, a potem oprowadzę cię wszędzie. Od
jutra klucze te przechodzą pod twój zarząd.

I pokazała pani Taida pęk kluczów, które całe życie nosiła 
ciocia Dysia.

_Jeśli czego nie umiesz, śmiało się przyznaj, a o to,- czego
nie rozumiesz, pytaj.

— Będę się starała pani dogodzić!' — obiecywała panna.
Oprowadziła ją  tedy pani Taida po składach i spiżarniach, 

po chlewach i kurnikach, po mleczarni i -kuchniach, pokazała 
cielęta, nauczyła, kiedy je trzeba karmić, oddawała po kolei klu­

cze od zapasów i domowych porządków.
Pannie Wandzie robiło się straszno wobec takiego mnóstwa 

zajęć, ale nadrabiała miną, myśląc, że przecie nikt tak pedan­
tycznie sam wszystkiego nie spełnia i że jest dosyć służby, żeby 
się wyręczać.

Szczęściem nie powiedziała tego pani Taidzie i wróciły do 
domu w przykładnej harmonji.

Przez parę dni było trochę opóźnień, bezładu, nieporozu­
mień, ale po tygodniu porządek się ustalił i pani Taida odet­
chnęła.

— Może się to jakoś utrze! — myślała i zajęła się mająt- 
kowemi sprawami, które zaniedbywała od niejakiego czasu, nie 
mogąc wszystkiemu nadążyć.

Panna Wanda okazywała wielkie zajęcie i czynność. Od 
świtu była w ciągłym ruchu i poza domem — i rzecz dziwna, 
ze służbą nie miała zatargów, ani też szły na nią plotki i 
skargi.

Co prawda, to pani Taida mało korzystała z jej towarzy­
stwa i nawet mało ją  spotykała wśród dnia i w domu.

— To dobrze! Niech pracujef— myślała.
Wieczorem panna Wanda bywała senna i wcześnie odcho­

dziła do siebie. Wtedy pani Taida zamykała się w swej sypialni, 
czytała, pisała, modliła się, ale światła w domu były pogaszone 
i wszystko spoczywało.

Spoczywało, ale pozornie. Panna Wanda czatowała tylko na 
chwilę zamknięcia drzwi sypialni, wtedy pocichu przez garde­
robę, gdzie stara Hanna już spała, wykradała się na swobodę 
i szła do oficyny, do ekonomów.

Przychodzili tam : pisarz kawaler, leśniczy; pani ekonomowa 
miała dwie córki, więc się zbierało towarzystwo. Grywano na 
gitarze, śpiewano romansowe pieśni, żartowano dość niewybre­
dnie, honorując bardzo pannę Wandę. Ona zaś bez śpiewu, 
śmiechu i męskiego towarzystwa żyć nie mogła, a wyboru nie 
miała.

Zebrania te przeciągały się do północy i dalej, o świcie zaś 
już budzono pannę Wandę do śpiżarni i piwnicy. Jakiś czas zry­
wała się półsennie i jęcząc na ciężkie losy, spełniała swe obo­
wiązki. Potem zaczęła szukać wyjścia i ulgi. Klucz od śpiżarni 
zostawiała z wieczora kucharzowi, żeby jej nie budził, lecz sam 
brał, co mu potrzeba; klucz od piwnicy dostawała ekonomowa, 
a szafarka miała sobie oddane do rozporządzenia ziarno i ospę 
dla ptactwa i trzody. Urządzenie to podobało się służbie, więc 
nikt panny Wandy nie zdradzał, a gdy pani Taida wróciła z gu­
mna i pola na ranną herbatę, już zastawała swą pomocnicę, 
krzątającą się w jadalni.

(Ciąg dalszy nastąpi)

ODDYCHANIE.
Dr. Felicja H. Cienciara, lekarz naczelny Związku Polek w Ameryce — 

2130 Cortez ul. Tel. Brunswick 9292.

Jednem z najważniejszych 
prawideł dobrego oddychania 
jest oddychanie nosem, nie u- 
stami. Powietrze, wchodzące 
przez nos, ogrzewa się nieco i 
oczyszczone z pyłu, który pozo- 
staje na włoskach w nosie ro­
snących i na błonie śluzowej 
nosa.*

Oddychając ustami, zatrzy­
mujemy te zanieczyszczenia w 
jamie ustnej, następnie łykamy 
je ze śliną i wprowadzamy zgo­
ła niepotrzebnie do żołądka. Nie 
dodaje też wdzięku twarzy, gdy 
usta wciąż są otwarte.

Stała niemożliwość oddycha­
nia nosem przekonywa nas o 
stanie chorobliwym, który mo­
że pociągnąć za sobą bardzo po­
ważne następstwa.

W takiem wypadku powinno 
się udać dó lekarza o poradę. 
Zauważono, że niemożność od­
dychania nosem, jako stan cho­
roby nosa, źle oddziaływa także
1 na umysł.

Oddychamy nietylko płuca­
mi,ale także całą skórą, wyzie­
wając parę, pot, tłuszcze i roz­
maite gazy, Należy więc ten or­
gan oddechowy utrzyprńć sta­
rannie, w należytej sprawno­
ści.

Przeziew skórny odbywa się 
przez drobne, golem okiem nie­
widzialne otworki; tą drogą 
człowiek wydaj e z siebie około
2 funty pary na dobę. Gdybyś- 
my szczelnie zatkali otworki na 
całej skórze naszej, pokrywając 
ją jakąś nieprzemakalną masą,

narazilibyśmy się na ciężką, 
śmiertelną chorobę. Otworki te 
bywają często zatkane brudem 
i martwemi łuszczynami na­
skórka.

Naskórkiem zowie się błona 
cieniuchna, rozpostarta na całej 
powierzchni skóry, ścierająca 
się i umierająca ciągle i nara­
stająca na nowo.

Skóra brudna często bywa na­
wiedzana przez rozmaite prysz­
cze i choroby, gdy na niej też 
łatwo rozwijają się różne bak- 
terje chorobotwórcze.

Wszystko to przemawia za 
potrzebą pielęgnowania czysto­
ści skóry. Najlepszym środkiem 
utrzymania czystości jest co­
dzienna kąpiel w wodzie letniej 
zwłaszcza te części ciała co są 
nieustannie na kurz narażone, 
jak twarz, uszy, szyja, ręce, 
które dla samej przyzwoitości 
powinny być codzień myte, a rę­
ce nawet parę razy dziennie, 
przyczem nie należy zapominać 
o paznogciach, lecz usuwać 
szczoteczką i wodą z mydłem 
brud, jaki się tam gromadzi.

Wszelkie bielidła, czernidła, 
róże, pudry, zwłaszcza płynne, 
przyczyniają się do zatykania o- 
tworów skóry i powodują przed­
wczesne jej: ‘więdnięcie. Stąd 
też osoby używające stale środ­
ki kosmetyczne powinny staran­
nie umyć twarz przed używa­
niem kosmetyków i zmyć puder 
i róż i czernidła z twarzy przed 
ułożeniem się do spania.

f
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W wigilję Dnia Dziękczynie­
nia, Kółko Literacko - Dramat. 
Unja Polska," przy gr. 258, U. 
P., urządza zabawę w środę, 28 
listopada, w sali Northwestern, 
przy Cornell i Rosę ul. Początek 
o godz. 6 wieczorem.

W niedalekiej przyszłości bo 
już od jutra za tydzień odbę­
dzie się zabawa kostkowa, któ­
rą urządza Tow. Oświata, gr. 
1086, Z. N. P., cieszące się o- 
gólną popularnością. Zabawa 
ta, jak i wszystkie poprzednie, 
urządzane przez to towarzystwo 
niezawodnie zgromadzi licznych 
gości, gdyż każdy, kto bywał na 
aferach tegoż, spędził wolne 
chwile nietylko na przyjemnej 
rozrywce, ale i w doborowem 
towarzystwie. Komitet zabawy 
z prezeską H. Stypczyńską, za­
pewnia, ż e  będą rozmaite nie­
spodzianki, które uprzyjemnią 
uczestnikom pobyt na wieczor­
ku. Zabawa odbędzie się w sali 
Wonderland, 2942 Milwaukee 
ave., dnia 2 grudnia, o godzinie 
8-ej wieczorem.

W niedzielę, 2 grudnia, Klub 
Panien Arcybractwa, wystawi 
piękną operetkę pt. „Na falach 
młodości,” pełną humoru i ży­
wej akcji. Udział bierze 20 o- 
sób; śpiewy i tańce narodowe. 
Przedstawienie o godz. 3:30 po 
południu dla dzieci, a dla star­
szych o 8mej wieczorem w 
audytorjum św. Trójcy. Klub 
zaprasza wszystkich.

Jutro, 25 listopada, odbędzie 
się obchód listopadowy i zawie­
szenia broni, o godzinie 2-ej po 
południu, w sali Słowackiego, 
przy 48-ej i S. Paulina ul. Wie­
czorem, tegio samego dnia, o 
godzinie 7-ej, odbędzie się bal 
Tow. Dobroczynności przy Zw. 
Młodzieży Pobkiej na ziemi 
Washingtona.

Ol' /
Tow. Kawalerji Polskich U- 

lanó>w urządza pierwszy wielki 
jesienny bal dziś, dnia 24go lis­
topada, w sali ob. Pokłackiego, 
pnr. 2110 N. Damen ave. Po­
czątek o godz. 7ej wieczorem. 
Komitet balu tworzą: prezes 
Borzewski i S. Wojtkowiak.

» -łc
Warszawianki i Warszawia­

cy zapraszają swych przyja­
ciół na bal jaki urządzają w so­
botę, dnia 24go listopada, w 
sali Filaretów, pnr. 1234 Mil­
waukee ave. Początek zabawy 
o godz. 7 :30 wieczorem.

&
Tow. Zgromadzenie Polskiej 

Chorągwi gr. 1424 Z. N. P. sto­
sownie do zapadłej uchwały na 
ostatniem posiedzeniu dziś c 
godz. 8ej wieczorem, zbiorą się 
w sali Filaretów, 1234 Milwau­
kee ave„ w celu wzięcia udzia­
łu w balu Chóru Warszawia­
ków.

Bal jesienny urządza Placów­

ka Macierzysta Nr. 5 S. W. A. 
P. i Korpus Pomocniczy Nr. 49 
w środę, dnia 28 .listopada, w 
Sokolni, 1062 N. Ashland ave. 
Początek zabawy o godz. 7 :30 
wieczorem. Dochód przeznaczo­
ny dia kolegów weteranów po­
trzebujących pomocy.

Klub Polsko - Amerykańskich 
Obywateli w Chicago, którego 
prezesem jest p. Józef Smółka, 
urządza wieczorek w przyszły 
czwartek, w sali Augustyna, 
1259 Cornell ul., dla członków 
i ich przyjaciół. Honorowymi 
gośćmi na' zabawie tej będą: 
ald. Fr. Konkowski, p. St. Wró­
bel, prezes Polskiego Klubu Au­
tomobilowego, p. J. Lisfeck, ko­
misarz stanowy i p. W. S. Mi- 
rosławski, asystent prokurato­
ra stanowego.

Tow. Matki Boskiej od Nie­
ustającej Pomocy, istniejące 
przy paraf ji św. Tadeusza, w 
Joliet, 111., gdzie proboszczem 
jdst ks. Józef Karabasz, urzą 
dza Wiejskie Wesele, w przy­
szły czwartek, w sali Kościusz­
ko, przy Meeker i Collins ul.

W przyszłą środę rano, o go­
dzinie 9-ej, w kościele św. Sta­
nisława, B. M., w East Chicago, 
Ind., na kobiercu ślubnym sta­
ną: p. Leon Podraża z panną 
Heleną Teles, córką pp. Jana i 
Wiktorj i Telesów. Gody wesel­
ne odbędą się w sali Memoriał.««••łC

W ubiegły czwartek, w sali 
Kraków, odbyła się niespodzian­
ka dla p. Katarzyny Gałuszka, 
2700 Thomas ul., z okazji jej 
imienin. Jł.■w

Jutro po południu, pomiędzy 
'godzinami 2-gą a 4-tą, w biurze 
pn. 2659 Augusta blvd., wypeł­
niane będą aplikacje na pierw­
sze i drugie papiery obywatel­
skie .Tam też będzie można o- 
trzymać bezpłatnie nowe bro­
szurki z zapytaniami, jakie w 
tych dniach wydane były przez 
gubernatora stanu Illinois.

P rezyd en t P lanuje  
R edu kcję K osztu  
E lektryczności.

Konferuje z doradcami 
w Małym Białym Domu.

Sędzia Kazał 
Blondynkę Uwolnić.

Sędzia federalny William H. 
Holly, wczoraj kazał uwolnić p. 
Marję Coates, lat 25, blondyn­
kę z Cincinnati, Ohio, oskarżo­
ną wraz z mężem i jego przy­
jacielem, Edwardem Gladsto- 
nem, alias Grady, o granie nie­
prawnej roli urzędników fede­
ralnych, w celu wymuszenia o- 
kupu w wielkiej sumie. Coates 
i Gladstone są eks-więźniami.

Trójka ta, starała się C. F. 
Morton, lat 65, także z Cincin­
nati. zmusić do wypłacenia mę­
żowi „poszkodowanej” p. Coa­
tes, sumę 8100,000.

Pani Coates i Morton przy­
jechali razem z Cincinnati do 
Chicago. Tu w hotelu Congress 
„przyłapał” ich mąż p. Coates, 
który przedstawił przybyłego z 
nim Gladstone’a, jako agenta 
federalnego i żądał „balsamu” 
w sumie $100,000.

Adwokat H. Freeman, stając 
w obronie p. Coates, powiedział 
wczoraj w sądzie, że użył ją 
mąż z kolegą dla wymuszenia 
okupu, myśląc, że mają do czy­
nienia z człowiekiem wielce za­
możnym, a naiwnym. Sztuczka 
ta jednak im się nie udała i 
choć znaleźli p. Coates w to­
warzystwie Mortona. nic jed­
nak z tego nie skorzystali.

Coates i Gladstone będą pro­
cesowani, jednak p. Coates zo­
stanie w przyszły poniedziałek 
przez sędziego federalnego w y-! 
puszczona na wolność. i

Warm Springs, Ga., 24. listo­
pada. — Prezydent Roosevelt 
zasiadł wczoraj wieczór z e 
swoimi głównymi doradcami w 
rzeczach siły i światła, aby wy­
pracować plany obniżenia ko­
sztu elektryczności dla konsu­
mentów w Stanach Zjednoczo­
nych.

Z tych konferencyj, które 
będą kontynuowane po powro­
cie Prezydenta do Washingto- 
nu, wyłoni się nowa krajowa 
polityka kontrolowania siły i 
światła.

Krótko po zebraniu się kon­
gresu w styczniu, Prezydent 
spodziewa się przedstawić defi­
nitywny program pełniejszego 
użytkowania publicznych pro­
jektów hydro-elektrycznych w 
celu zapewnienia publiczności 
tańszej elektryczności.

20 dzieci szkolnych 
pokaleczonych.

Cljjckasha, Okla. — Władze

Wręczenie Odznaczenia 
Papieskiego

p. P. Drzymalskiemu.
J u tr o ,  w  n ied z ie lę , d n ia  25-go  lis to p a d a , o d ­

będzie  się w  k ośc ie le  św . W a c ła w a  o g o d z in ie  2 :30  
po p o łu d n iu , n ie z w y k ła  w  te j p a ra f j i  u ro c z y s to ść  
u d e k o ro w a n ia  o d z n a k ie m  p a p ie sk im  p. P a w ła  
D rz y m a lsk ie g o , p rez e sa  P o lo n ia  C oal C o m p a n y , 
c z ło n k a  W y d z ia łu  S z k o ln e g o  i z n a n e g o  P o lo n ji  
C h ic a g o sk ie j o b y w a te la . K s ią że  K o śc io ła  J e g o  
E m in e n c ja  K s. K a rd y n a ł  J e rz y  M u n d e le in  w rę c z y  
p. D rz y m a lsk ie m u  in sy g n ia  o rd e ru  św . G rz e g o rz a  
W ie lk ie g o . O rd e ry  n a d a w a n e  p rze z  P a p ie ż y  m a ją  
n a  ce lu  z a sz czy c ić  i w y ró ż n ić  ty c h  lu d z i p ra w e g o  
c h a ra k te ru , k tó rz y  w  ja k ik o lw ie k  sp o só b  d o p o m o ­
g li lub  te ż  o so b iśc ie  p rz y c z y n ili  się  do  sk u te c z n e g o  
p o p ie ra n ia  i z a b ezp ieczen ie  in te re s ó w  sp o łe c z eń ­
s tw a , K o śc io ła  i S to lic y  A p o s to lsk ie j. P a p ie ż  
u d z ie la  ta k ic h  o d z n a c z e ń  ja k o  d o c z e sn y  w ład ca . 
O d z n a c z e n ia  p a p ie sk ie  n a d a je  się  n a jc z ę śc ie j n a  
s k u te k  w s k a z a ń  a rc y b is k u p a  czy  te ż  b isk u p a  d ie ­
cezji, w  k tó re j  z a m ie sz k u je  o soba , k tó rą  P a p ie ż  
p ra g n ie  o d zn aczy ć .

O R D E R  Ś W . G R Z E G O R Z A  W I E L K I E G O .

O rd e r  św . G rz e g o rz a  W ie lk ie g o , u s ta n o w io n y  
p rzez  P a p ie ż a  G rz e g o rz a  X V I, w  ro k u  1831 w  n a ­
g ro d ę  za  c y w iln e  i w o jsk o w e  z a s łu g i co czyn i, że 
d z ie li s ię  on  w łaśc iw ie  n a  d w a  o rd e ry  c y w iln y  
i w o jsk o w y . P . P a w e ł  D rz y m a lsk i_  z o s ta ł  n a g ro ­
d z o n y m  o rd e re m  c y w iln y m  za  a k c ję  d o b ro c z y n n ą . 
O rd e r  św . G rz e g o rz a  W ie lk ie g o  je s t  c z e rw o n ą  
e m a lją  k r y ty  k rz y ż  z ło ty , p o s ia d a ją c y  w  p o ś ro d k u  
n ieb iesk i m ed a ljo n , a  n a  n im  w iz e ru n e k  św . G rz e ­
g o rz a  W ie lk ie g o . D o k o ła  w iz e ru n k u  n a p is a n e  je s t  
z ło te m i l i te r a m i:  S. G re g o riu s  M a g n u s . N a  o d ­
w ro tn e j  s tro n ie  o rd e ru  w id n ie je  n a p is :  „ P r o  D eo  
e t  P r in c ip e ” , a  w  p o ś ro d k u :  „ G re g o riu s  X V I, P . 
M . A n n o  I ” . W s tę g a  o rd e ru  je s t  c z e rw o n a  z po- 
m a ra ń c z o w e m i w y p u s tk a m i. M ięd zy  w s tę g ą  i 
k rz y ż e m  z n a jd u ją  się  jeszcze  k o ro n a  z ło ta  z liśc i 
d ęb o w y c h .

U ro c z y s to ś ć  ju tr z e js z ą  p o p rz e d z i p ro c e s ja  z 
p le b a n ji  do  k o śc io ła  św . W a c ła w a , je ś li p o g o d a  
s p rz y ja ć  będzie . E s k o r tę  h o n o ro w ą  p rz y  K a rd y ­
n a le  p e łn ić  b ęd ą  cz ło n k o w ie  K o ła  K a to lic k ie g o  
(C a th o lic  C irc le ) .

P o d  e g id ą  K o ła  K a to lic k ie g o  (C a th o lic  C irc le )  
o d b ę d z ie  się  ju t r o  p o c z ą w sz y  o 6 :30  w ieczo rem  
b a n k ie t  n a  cześć  n o w e g o  ry c e rz a  o rd e ru  św . G rz e ­
g o rz a  W ie lk ie g o , p. P a w ła  D rz y m a lsk ie g o , z ra c ji  
o t rz y m a n ia  o d z n a c z e n ia  p a p ie sk ieg o . N o w y  r y ­
c e rz  o rd e ru  św . G rz e g o rz a  W ie lk ie g o  je s t  c z y n ­
n y m  c z ło n k im  od  s a m e g o  z a ło ż e n ia  K o ła  K a to ­
lick iego . B a n k ie t  odb ęd z ie  się  w  sa li R ed  L a c ą u e r  
R o o m  w  P a lm e r  H o u se , n a  k tó ry  w y b ie ra ją  się 
c z ło n k o w ie  p o w y ż e j w y m ie n io n e g o  z rz e sz e n ia  tu ­
d z ież  liczn i J e g o  p rz y ja c ie le .

poszukują kierowcę samochodu 
ciężarowego, który rozbił au­
tobus szkolny przyprawia j ąc 
20 dzieci o lekkie obrażenia fi­
zyczne i, nie zatrzymując się, 
odjechał z miejsca wypadku.

WANDALE ZNISZCZYLI 
TABERNAKULUM 

W KOŚCIELE.

Litchfield, III., 24. listop. —
Wandale, którzy włamali się 
przez okno do kościoła katolic­
kiego p. w. św. Szymona i Judy 
w Gillespie, wyłamali taberna­
kulum z ołtarza i rozbili je, — 
Weszli również do sąsiedniej 
szkoły parafjalnej i splondro- 
wali budynek.

A N O T H E R  C R A S H  IN  W A L L  S T R E E T

“iSHOCKS! 
t THOOOHJPROSPSRIT/ WAS -JUrt

A K O U M D T H

GOSPOSIE!
WIELKA DLA WAS NIESPODZIANKA
1 $  Funtów Waszego]

Mokrego Prania , ZA 
Zrobimy Wam

ł  »»»»»»♦ »
Ś ZEBRANIA  

PO SIED ZENIA |

W poniedziałek, 26 listopada, 
' odbędzie w sali parku Eck- 
| hardta, przy Noble i Chicago 
ave„ ważne posiedzenie Chóru 
Halka. Ażeby obrady wypadły 
ku ogólnemu zadowoleniu, u- 
prasza się wszystkie członkinie 
aby stawiły się pukntualnie o 
godz. 8-ej wieczorem. Ponie­
waż p. Skubikowski wyjechał 
do Polski, przeto na posiedze­
niu musi być wybrany nowy 
dyrygent. — K. Miękisiewicz 
koresp.

Członkinie Gniazda Sokolic 
No. 100, proszone są stawić się 
w niedzielą, 25 listopada, na ob 
chód listopadowy i zawieszenia 
broni, o godz. 2-ej po południu 
do sali Słowackiego, przy 48-ej 
i S. Paulina ul. — W. Wróbel 
sekr.

Kółko Amatorskie im. Osso­
lińskich, Na. 12, Z. P. K. L. D. 
wystąpi na zabawę Tow. Oby- 
wateli Wioski Zaborowia, któ­
ra odbędzie się jutro, w sali 
Stefanika, pn. 1401 W. Supe­
rior ul. Członkowie stawią się 
o godz. 7 wieczorem, przed sa­
lą. — E. Bandur, sekr.

Członkowie Klubu Niedomi­
ce przy parafji Jurków, prosze­
ni są wystąpić na bal Klubu Od- 
poryszów, jutro, w sali Stankie­
wicza, przy Emma i Noble ul 
Zbiórka o godz. 7 wieczorem 
pod salą.

*
Northwest Side Tax Payers 

Ass’n„ odbędzie miesięczne po­
siedzenie jutro, o godzinie 2-ej 
po poł., w sali Gdynia Gardens. 
1223 Milwaukee ave. — T. Syp 
niewski, prez.; J. Łasiński, 
sekr.

w
Tow. Promień Przyszłości, 

gr. 2748, Z. N. P., odbędzie po­
siedzenie w poniedziałek, 26 li­
stopada, w sali Oaza, 1250 Mil­
waukee ave„ o godz. 7 :30 wie­
czorem, w sali górnej.

SN
Przypomina się członkiniom 

Korpusu Pomocniczego, No. 49, 
iż zgodnie z uchwałą ostatnie­
go posiedzenia, występujemy 
gremjalnie na bal, który urzą 
dza Unja Piekarzy i Cukierni 
ków, Lokal 49, dzisiaj, w sali 
Stankiewicza, 1022 Noble ul. 
Zbiórka w dolnej sali, o godz. 
8 wieczorem. — F. Andrzejew­
ska, sekr.

W przyszły poniedziałek, wie­
czorem, w sali Kraków, 2701 
Thomas ul., odbędzie się posie­
dzenie Klubu Polsko - Amery 
kańskiego Demokratycznego z 
31-ej wardy.

W niedzielę, dnia 25 listopa­
da, o godz. 3-ej po południu, 
odbędzie się posiedzenie Stów. 
Ojców i Matek Złotej Gwiazdy 
w sali No. 4, na Stanisławowie. 
— Ks. Fr. Kuliński, ks. S. Bu- 
bacz, kapelani; A. Dulski, prez. 
M. Rudzińska, wice-prez.; A. 
Menkicki, sekr. prot.; S. Ka­
mińska, sekr. fin .; J. Skupnie- 
wicz, ka,sj.

C Z Y T A JC IE
DZIENNIK CHICAGOSKI.

Za Każdy 
Następny 

Funt

Są To Nowe Zniżone Nasze Ceny 
Na Pranie Familijne

<

Poco macie prać w domu kiedy my za was wypierzemy o wiele 
taniej niż wasz aktualny koszt prania w domu

i

Telefonujcie Dzisiaj ALBANY 7002

THREESTARSLAUNDRY
4 4 0 7 -1 9  W. DIWSION ST.

Odczyt u Lekarzy.
W sali nad restauracją „War 

szawa”, pnr. 820 N. Ashland 
ave„ odbyło się miesięczne po­
siedzenie Tow. Lekarzy Pol­
skich, przy współudziale z górą 
30-tu członków i zaproszonych 
gości.

Było to posiedzenie nauko­
we, a Dr. Jan Radziński, czło­
nek fakultetu wydziału neuro- 
logji w „Rush Medical College” 
przy uniwersytecie Chicago, 
ordynator szpitala SS. Nazare­
tanek, wygłosił nadzwyczaj in­
teresujący referat na temat 
psychoanalizy.

Po referacie wywiązała się 
dyskusja, w której głosy zabie­
rali: Dr. Edward Dombrowski, 
naczelny dyrektor szpitala dla 
umysłowo chorych w Dunning, 
Dr. W. Kalisz, Dr. T. Larkow- 
ski i wielu innych.

Posiedzenie zagaił wicepre­
zes towarzystwa Dr. Piotr Czwa 
liński; wśród obećnych zauwa­
żyliśmy szereg wybitnych leka­
rzy naszych, a więc byli tam: 
dr. Leon Czaja, dr. Leon Koza- 
dewicz, nowomianowany czło­
nek miejskiego wydziału zdro­
wia dr. F. Dulak, dr. Franc. i 
Jan Tenczarowie, dr. A. Sam- 
poliński, sekretarz towarzy- 
stAva dr. Władysław Dziuk, le­
karz naczelny Związku Polek 
dr. Felicja Cienciara - Miodu­
szewska, członek starszego szta 
au chirurgów szpitala powiato­
wego dr. Edward Warszewski, 
skarbnik towarzystwa dr. T. 
Larkowski, sekretarz fin. dr. 
B. Pierzyński, ordynator szpi­
tala SS. Nazaretanek dr. M. U- 
znański, redaktor organu Stów. 
L. i D. P. w Am. dr. M. Kost- 
rzewski, prezes towarzystwa i 
naczelny lekarz Zjedn. P. R. K. 
dr. Michał Badźmierowski, dr. 
A. Flannery, dr. E. MacDonald 
i dr. Platt — ci ostatni trzej to 
Amerykanie, członkowie szta­
bu szpitala SS. Nazaretanek, i 
wielu innych.

D w a tr u p y  w  sam och od zie .
Utica. N. Y. — W zamknię­

tym samochodzie znaleziono 
zwłoki dwóch mężczyzn, wi­
docznie zabitych przez salwy 
dane z obydwu stron maszyny. 
Policja przypuszcza, że oby­
dwaj są ofiarami wojny po­
między rakieterami.

O G Ł A S Z A J C I E  S I E  W  

D Z I E N N I K U  C H I C A G O S K I M .

Izba H andlow a  
S tw ierd za  P op raw ę  

In teresów .

swojem oświadczeniu. Zanoto­
wano stałe wzmaganie s i ę| 
sprzedaży detalicznych, stałość 
cen hurtownych, zwiększoną! 
produkcję stali i większy ruch] 
frachtowy na kolejach.

W międzyczasie, departa-J 
ment handlu oznajmia zwięk­
szoną produkcję przemysłową, 
wzrost zatrudnienia, większe 
wypłaty i ożywienie w kon­
strukcji.

Washington, 24. listop. —
Amerykańska Izba Handlowa 
stwierdziła wczoraj polepszenie 
się w interesach i lepsze wido­
ki na przyszłość i podtrzymała 
swoje twierdzenie statystyką 
rządową.

Dowody poprawiającego się 
sentymentu w interesach, do­
strzeżone już w październiku, 
pojawiały się jeszcze silniej w 
listopadzie — Izba powiada w

Czarnoziem, próchnica, jesti 
to żyzna gleba lesowa o cierp-' 
nem zabarwieniu, skutkiem] 
rozkładu części roślin.

PANNA ŚWIGOŃ 
NIEWINNA.

ZEZNANIA SKAZAŃCA 
OKAZAŁY SIĘ KŁAMLIWE. 
Miał nadzieję uzyskania lżejszej 

kary?
Panna Weronika Świgoń, 

stenografistka w biurze Związ­
ku Narodowego Polskiego, któ­
rą ina skutek zeznań skazańca 
Jana Siregalasa, który z kole­
gami obrabował biuro tejże or­
ganizacji, dnia 5go październi­
ka z $1,500 w gotówce, została 
przytrzymana przez policję, 
jest NIEWINNĄ.

Tak prokura tor ja jak i po­
licja zeznaniom bandyty nie 
wierzy, przeciwnie, twierdzi, że 
dla pozyskania dla siebie lżej­
szej kary, zaprowadzony do 
biura Z. N. P„ wskazał Sire- 
galas palcem na pannę Świgoń, 
jako tę, która przez udzielenie 
mu informacyj miała się przy­
czynić do rabunku.

Panna Świgoń stanowczo 
twierdziła, że nigdy w życiu nie 
widziała ani bandyty Jana Si­
regalasa, ani jego kolegów i że 
nic kompletnie nie wie o zbro­
dni.

Opowiadania skazańca Sire­
galasa są kłamliwe i tak urzę­
dnicy Związku jak i prokurato- 
rja wraz z policją wierzą, iż 
panna Świgoń jest niewinną za­
rzuconej jej styczności z ban­
dytami.

Mord i samobójstwo.
Detroit, Mich. — W samo­

chodzie znalezionym w zaro­
ślach poza miastem, policja zna 

! lazła zwłoki Hildy Phillips, lat 
22, tancerki i jej męża, Oby- 

: dwoje mieli przestrzelone glo- 
; wy. Phillips widocznie zastrze­
l i ł  żonę i popełnił samobójstwo.

Infekcja oznacza zakażenie.

-591

JUBILEUSZOWY BAL
Z  OKAZJI 40-tej ROCZNICY ZAŁOŻENIA

STÓW . PO LS K IC H  
BRUKARZY U N IJN Y C H
w  Ś R O D Ę , 2 8 g o  L I S T O P A D A

(w Wigilję Dnia Dziękczynienia)

w  D u ż e j  S a l i  W O N D E R L A N D
2934 MILWAUKEE AVE„ przy Central Park Ave.

CENA BILETU 50c Początek o godzinie 8ej wiecz.
ORKIESTRA A. KAWAŁKOWSKIEGO

STRACENIE MORDERCY. 
Columbus, O„ 24. listop. —

W długiej białej szacie, w któ­
rej przyjął chrzest nałożonej 
na odzież więzienną skazańca, 
1. Mosley, 26-letni Murzyn, zo­
stał ubiegłej nocy stracony w 
krześle elektrycznem w tutej- 
szem więzieniu. Mosley, uzna­
ny winnym morderstwa A. War 
tika, do ostatniej chwili twier­
dził, że jest niewinny.

U W A G A ! !
K W ITY

ZAPOMOGOWE 
NA WĘGLE

są przyjmowane przez

H. N. LUND 
COAL CO.

(.t/w.sr; kii ko: 1741 H. CALIFORNIA AVE. 
H ualna jakim  nr. 2: 4600 W. NORTH AVE. 

Założone w r. 1898
W s z y s tk ie  T e le fo n y  A R M iT A G E  0 1 7 5

S2ł
I f  Ap  #

&

o b s łu g a
en

HEM OROIDY
NIE POTRZEBUJĄ BYĆ 

WYBZYNANE.
Czy b o łc le  s ię  n o ż a ?  Czy lę k a c ie  
eię s to łu  o p e ra c y jn e g o ?  Z a p o m n ij-  
cie o tem  w s z y s tk ie m . I n ie  t r a ć ­

c ie  p ie n ię d z y  a n i  c z a ­
su n a td o m o w e  le c z e n ia . 
N ie n a r a ż a jc ie  s ię  n a  
ra k a . N iech  g w a r a n ­
to w a n e  b e z b o le sn e  le ­
czen ie  P r a .  S c h y m a n ’a, 

_  bez noża , u w o ln i W as 88 od k ło p o tu . W y leczo n o
Jwi ■  p o m y ś ln ie  ty s ią c e  po- 

■ w a ż n y c h  w y p a d k ó w . 
_____ P rz y jd ź c ie  po b e z p ła t ­

n ą  K o n su lta c ję . Z a ż ą d a jc ie  p o k a ­
z a n ia  W am  lis tó w  od d a w n ie js z y c h  
p a c je n tó w . E g -zam in ac ja  i z a b ie g  
leczn iczy , w a r te  $5.00. ty lk o  $1.00 
w ty m  ty g o d n iu . P rz y n ie ś c ie  to 
o g ło sz e n ie . G o d z in y : 11 ra n o  do 7 
w ieczo rem . W  n ie d z ie lę  do 1 po 
p o łu d n iu .

P O L S K A  G O D 7 4 N \  R A D J O W A  
O Z D R O W I U .

P o s łu c h a jc ie  z a jm u ją c e g o  p r o g r a ­
m u o zd ro w iu , szczęśc iu  i d łu g ie m  
Żyaiu. w n ied z ie lę , ze s ta c j i  W O E S  
o 4:30 po p o łu d n iu  i ze s ta c j i  
W E D C  o 7 -m ej w ieczo rem .

D R . P . B . '$ C H V M A 5
X. Damen Are. 

" C l i ł ,  l i - i  4^3 4?*



STRONA SZÓSTA DZIENNIK CHICAGOSKI. SOBOTA, DNIA 24-GO LISTOPADA, 1934.

A
■MWWKY

ŚW

HEINR. FRANCK SONS.Inc

Ś L U B Y I  W ESELA. W Modnych Strojach Podziwiają Grających Sportowców.

Obiad Na Jutro.
Zupa ze szpinaku.

Rumsztyk.
Smażone kartofle. 

Cebula nadziewana. 
Legumina z jabłek. 

Herbata.

Rumsztyk.
Rumsztyk robi się z mięsa 

rostbifowego. Ukroić z rostbifu 
plaster mięsa, gruby na dobry 
palec, odkroić z kości i skóry, 
rozbić dobrze pałką, a przed sa­
mem smażeniem posolić, lekko 
mąką obsypać i smażyć tak sa­
mo jak bifsztyk na mocno roz- 
palonem maśle, aby się prędko 
z-wierzchu zrumienił, a w środ­
ku pozostał soczysty i krwawy. 
Rpmsztyk musi być podany po 
angielsku, gdyż zanadto wy­
smażony będzie twardy. — Na 
wierzchu można położyć plaste­
rek cytryny, a na nim kawa- 
łećzek masła sardelowego lub 
szczypiorkowego i garnirunek 
z-jarzyn naokoło, albo wyborny 
jest z kartofelkami przysmażo- 
nemi i z sosem bernaise lub tyl­
ko skropiony sosem worcester.

Cebula nadziewana. 
..Cebule hiszpańskie, lub bar­

dzo duże cukrowe o łagodnym 
smaku, oczyścić z łupinek, spa­
rzyć wrzątkiem, wydrążyć z 
nich środki łyżeczką od karto­
fli. Wyjęte z nich środki jak 
najdrobniej usiekać. Kilka ły­
żek tartej bułki zrumienić w 
łyżce masła, zmieszać z usieka- 
ną cebulą, dodać parę drobno 
usiekanych pieczarek, osolić do 
smaku. Nadziać tern cebulę, u- 
stawić w rondlu na dobrze roz- 
grzanem maśle. Podlać sma­
kiem z jarzyn lub kwaśną śmie­
taną po połowie z wodą. Dusić 
aż sosu zostanie nie wiele, a 
cgbule zwiękną. Włożyć na pół­
misek. otoczyć grzankami, sos 
podać w sosjerce.

Legumina z jabłek. 
“Łyżkę świeżego masła utrzeć 

na misce na pianę dodając po 
jednem 6 żółtek. Oddzielnie na 
tarce utrzeć 8 sporych winko- 
watych jabłek, obranych ze 
skórki złożyć do masła, dodać 
filiżankę cukru i filiżankę buł­
ki tartej, trochę rodzynków, cy­
namonu, migdałów siekanych, 
wymieszać, w końcu dodać pia­
nę z 6 białek i złożywszy w ron­
del wysmarowany i obsypany 
bułeczką, wstawić w wolny piec 
na całą godzinę. Dość na sześć
osób.

JANINA KAWA - TEODOR 
SCHAEFER.

Dzisiaj, o godz. 5:30 po poł., 
odbędzie się ślub panny Janiny 
Kawy, zam. pn. 3747 N. Saw- 
yer ave., z p. Teodorem Schae- 
fer, w kościele Niepokalanego 
Serca Marji. Drużbować pań­
stwu młodemu będą panny — 
Wirginja Twarda i Olga Kawa; 
panowie: Fr. Palmer i Tadeusz 
Lykowski. Kwiaciarką będzie 
mała Irena Kawa.

Panna młoda będzie ubrana 
w atłasową suknię powłóczystą, 
przybraną koronką. Druchny 
będą w sukniach aksamitnych 
bronzowego koloru i aksamit­
nych toczkach, przybranych ka- 
narkowemi kwiatkami.

IRENA SIEKIERSKA-
FLORJAN WIECHOWSKI.
Dzisiaj, o godz. 4-ej po poł., 

w kościele Najśw. Marji Pan­
ny Anielskiej, staną na ślub­
nym kobiercu panna Irena Sie­
kierska, zam. pn. 1635 N. Lin­
coln ul., z p. Florjanem Wie­
chowskim. Drużbować państwu 
młodemu będą panny: Irena 
Wiechowska, Helena Brzeziń­
ska, jako dama honorowa i Flo- 
rentyna Siekierska; panowie: 
Piotr Czubak i Józef Żywiciel.

Panna młoda ubrana będzie 
w powłóczystą suknię atłasową 
koloru „egg shell” ; druchny 
będą w kanarkowycłi sukniach 
tafetowych, przybranych bron- 
zową tafetą, a dama honorowa 
w chiffonowej sukni zielonej.
JADWIGA SIWIK-HENRYK 

POLASIK.
Dzisiaj, o godz. 5-ej po poł., 

w kościele Najśw. Marji Pan­
ny Anielskiej, odbędzie się ślub 
panny Jadwigi Siwik z p. Hen­
rykiem Polasik. — Drużbować 
państwu młodemu będą panny: 
Emil ja Keopke, Irena Suje- 
wiez, jako dama honorowa i 
Florentyna Polasik; panowie: 
Władysław Jesski i E. Kowa­
lewski.

Panna młoda będzie ubrana 
w koronkową suknię powłóczy­
stą ; druchny będą w krepowych 
sukniach koloru zielonego, a 
dama honorowa w krepowej 
sukni, koloru brzoskwiniowego.

Powyższe stroje zostały wy­
konane w pracowni Stephanie 
Dress Shop, 1524 Milwaukee 
ave.

MARJA LABUDA-JÓZEF 
PIWKO.

Dzisiaj, o godz. 3:30 po poł., 
w kościele św. Józefa, odbędzie 
się ślub panny Marji Labuda, 
córki p. Jana Labudy, zam. pn. 
1736 S. Ruble ul., z p. Józefem 
Pifko, synem p. Katarzyny Pif 
ko. Drużbować państwu młode 
mu będą panny: Elsie Labuda i 
Teresa Sedivy; panowie: Jerzy 
Pifko i Stefan Schumak. Kwia­
ciarką będzie mała Ewelina

.Żółtka, aby były kruche, trze 
ba jaja do gotowania zalać ko­
niecznie zimną wodą, inaczej 
będą kluskowate.

SIW E  W Ł O SY
TRINKOBINTC. p rz e z ro c z y s ty  p ty n , nie 
fa r b a , p rz y w ró c i  k o lo r  p o siw ia ły m  
w łosom , u su n ie  łu p ież . W  p o lsk ic h  
a p te k a c h  i s k ła d a c h  d e p a r ta m e n to ­
w ych , a lb o  p isa ć :  T r ln k o l in e  l-a b o ra -  
fo rle« , 4240 A rm ita g e  A ve., C h ic a g o  
T e le fo n  B e lm o n t 1370. C e n a  $1.25. 
p rzez  p o cz tę  $1.35. (Ogł->

C rochełd  
CjccessorLe.i 

^Atake 
TLaruhome.
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PATTERN 5303
“ W modełku 5303 znajdzieeie wszelkie instrukcje do zrobienia szalika

L portmonetki, Ilość materji, ilustrację szalika i portmonetki oraz wszyst­
kich potrzebnych ściegów. Cena mcdetka tylko 10 centów.

Prosim y przysłać dziesięć centów (10) w raz z kuponem, na którym  
ależy w yraźnie napisać im ię 1 nazwisko, adres 1 num er modelka.

Zamówienia przesyłać na adres: Dziennik Chlcagoskl, 1456 W. Dl ciało® 
troet, Chicago, Illinois.

PROSZĘ O NADESŁANIE MODELKA 

No.......................  (Alice Brooks)

Im ię  i  N a z w is k o ..........................................................................

A d r e s ......................................................................................................................................................................................

M ia s to ............................................................ .. S ta n .

Stopdohor, a poduszkę poniesie 
mały Ralph Stopdohor, bliź­
niaczki.

Panna młoda ubrana będzie 
w białą atłasową suknię i we­
lon jedwabny; dama honorowa 
w sukni krepowej, niebieskie­
go koloru, a druchny w krepo­
wych sukniach, różowego kolo- 
du, przybranych piórami.

CZESŁAWA FILIPKOWSKA- 
L. PIETRUSIEWICZ.

Panna Czesława Filipkow­
ska wstępuje w związek mał­
żeński z p. Leonardem Pietru- 
siewicz. Ślub odbędzie się w koś­
ciele św. Szczepana, dzisiaj, o 
godz. 5-ej po poi. Drużbować 
będą panny: Irena Pietrowicz, 
matrona honorowa; Janina Fi­
lipkowska, dama honorowa, Al­
freda Kilanowska, Jadwiga 
Wykowska, Leokadja Statkie 
wicz; panowie: Tadeusz Osa­
da, Jan Sztanburski i Piotr 
Wiecławski. Kwiaciarkami bę­
dą: Koryna Gutowska i Luba 
Jaworska.

Druchny ubrane będą w suk 
nie w stylu „colonial,” w róż­
nych odcieniach róż i srebrne 
kapelusze i pantofelki, niosąc 
bukiety róż. Kwiaciarki ubrane 
będą tak jak i druchny. Panna 
młoda, prowadzona przez wu­
ja, p. J. Jaworskiego, ubrana 
będzie w białą suknię, stylu 
„colonial” i welon. Bukiet jej 
będzie zrPbiony z kameiji i kon- 
walji. Podczas ceremonji, ,,Ave 
Maria” odśpiewa ciocia panny 
młodej, p. Z. Jaworska. Uczta 
weselna odbędzie się w domu 
cioci pana młodego, p. Janyia, 
2030 LeMoyne ave.

E. OLSZEWSKA-TADEUSZ 
PRZYBYŁ.

W środę, 28 listopada, o go­
dzinie 4-ej po poł., w kościele 
św. Kazimierza, odbędzie się 
ślub panny Esteli Olszewskiej, 
córki pp. R. Olszewskich, zam. 
pn. 2237 S. Marshall blvd„ z p. 
Teodorem Przybyłą, synem p. 
Józefa Przybyły. Drużbować 
państwu młodemu będą panny: 
Gertruda Olszewska, Katarzy­
na Feret i Estela Bochniarz; 
panowie: Kazimierz Strzelczyk 
i Bernard Olszewski.

Panna młoda ubama będzie 
w aksamitną suknię powłóczy­
stą, kremowego koloru, w sty­
lu „princess” i jedwabny we­
lon. Druchny będą w sukniach 
zrobionych z zielonego aksami­
tu, srebrnych toczkach i panto­
felkach.

Stroje powyższe zostały wy­
konane w pracowni Peacock 
Bridal Shoppe, 1530 Milwaukee 
ave.

STANĘLI NA ŚLUBNYM 
KOBIERCU.

Dzisiaj, o godz. 10-ej rano, 
w kościel św. Stanisława Kost­
ki, ślubowali p. Edward J. Fir- 
ling, syn p. Józefy Firlin^ i 
panna Helena Bobrowska, córka 
pp. Sz. Bobrowskich.

Panna młoda ubrana była w 
welon stylu „princess” i białą 
powłóczystą suknię atłasową. 
Druchny ubrane były w aksa­
mitne suknie, koloru błękitne­
go, przybrane srebrną wstążką 
w stylu „princess.”

Dobranej parze drużbowały 
panny: Irena Brodzińska, Ge- 
newefa Zając, Alicja Pokrze- 
wińska, Marjanna Rospenda i 
Małgorzata Zanzaro, oraz p. 
Henryk F. Gudel. Orszak ślub­
ny, wśród dźwięków muzyki 
kościelnej, postępował do ołta­
rza, czyniąc nadzwyczaj miłe 
wrażenie. Podczas tej uroczy­
stości, kościół był wypełniony 
krewnymi, przyjaciółmi i zna­
jomymi. Wieczorem, w sali 
„Oaza,” odbędą się gody wesel­
ne w gronie familijnem.

•W
WANDA ZAWISTOWSKA — 
FRANCISZEK SZALONEK.
Dziś, o godzinie 3:30 po po­

łudniu, w kościele św. Trójcy 
połączeni zostaną węzłem mał­
żeńskim panna Wanda Zawis­
towska, córka p. Stanisława 
Zawistowskiego z p. Francisz­
kiem Szalonek. Drużbować do­
branej parze będą: panna Ja­
nina Kulka z p. Władysławem 
Olszewskim, panna Jadwiga 
Kowalczyk z p. Józefem Koła­
czek, panna Bronisława Schrei- 
man będzie damą honorową, a 
mała Alicji Sienicka kwiaciar­
ką. Gody weselne odbędą się w 
domu pnr. 3352 N. Springfield 
ave. Oblubienica ubraną będzie 
v białą, atłasową suknię powłó­
czystą w stylu „Princess As-

3

Na lewo, dwukawalkowy strój zrobiony z aksamitnej piki w bronzowym kolorze; na prawo, kom­
binacja składająca się z kaftaniczka popielatego i spódniczki w kratę.

trid” i welon w stylu „Madon­
na”.

TERESA HOPPA — 
HENRYK GÓRSKI.

Dziś o godz.«9-ej rano w koś­
ciele św. Wacława połączeni 
zostali w ę z łe m  małżeńskim 
panna Teresa Hoppa, córka p. 
Franciszka Hoppa, z panem 
Henrykiem Górskim. Dobranej 
parze drużbowali: panna Róża 
Micolłini z p. Władysławem 
Górskim, bratem pana młode­
go. Gody weselne odbywają się 
w domu ojca panny młodej pnr. 
1227 School ul.

Oblubienica ubraną była w 
białą atłasową suknię powłó­
czystą w stylu „Princess Wan­
da” i welon w stylu „Celeste”. 
Stroje powyższe wykonane zo­
stały w „Alliance Bridal Shop­
pe”, 1257 N. Ashland ave.

CZYTAJCIE
DZIENNIK CHICAGOSKI.

Posiedzenie Klubu 
M atek.

W przyszły wtorek, dnia 27 
listopada, odbędzie się regular­
ne posiedzenie Klubu Matek 
grupującego się przy Wyższej 
Szkole im. arcybiskupa Webe­
ra połączone z pięknym progra­
mem przygotowaniem którego 
zajmuje się wielce przez człon­
kinie Klubu Matek skanowany 
kapelan Ks. rektor Mieczysław 
Starzyński, C. R. Posiedzenie 
to odbędzie się w .sali im. Ks. 
Gordona na Haddon przy Mil­
waukee ave. Początek o godzi­
nie 8-ej wieczorem. Po posie­
dzeniu i programie nastąpi 
przyjęcie nowych członkiń. — 
Wszystkie członkinie proszone 
są o jak najliczniejsze przyby­
cie.

Wben
Dreams

Come
True.

P anie i panienki, jeżeli wychodzi­
cie xamąż. jesteście zaproszone za 
druchny, wybieracie się na bankiet, 
koncert, operę lub na jakąkolw iek 
lepszą aferę , udajcie się do n a j­
w spanialszego składu damskich u- 
biorów Peacock B rida! Shoppe, 
jeżeli chcecie być odpowiednio, 
dobrze i tan io  ubrane.

P E A C O C K  
B R I D A L  S H O P P E

1530 Milwaukee Avenue

Jutro Otwarcie Wystawy Obrazów 
w Pol. Klubie Artystycznym.

Jutro, o godzinie 4-ej po po­
łudniu, na 3-cim piętrze budyn­
ku United American Bank 
Bldg., przy zbiegu ulic Ashland 
i Division, odbędzie się uroczys­
te otwarcie siódmej dorocznej 
wystawy obrazów i rzeźb ar­
tystów polsko-amerykańskich z 
Chicago i okolicy, urządzonej 
staraniem Sekcji Plastycznej 
Polskiego Klubu Artystyczne­
go.

Gościem honorowym będzie 
Konsul Gen. Rzpltej Polskiej, 
Dr. Wacław Gawroński, który 
wygłosi mowę programową.

Udział w tegorocznej wysta­
wie, która składa się z prac 
nadzwyczaj interesujących, a' 
ujętych i wypracowanych w 
stylach tak konserwatywnych

D R . A D A M  B Ł A S Z C Z Y N S K I  
LECZY SKUTECZNIE WSZELKIE CHOROBY NOG
1200 N . A S H L A N D  A V B . N a 3 P ię t r z ę  —  P o k ó j  300. T B t .  B R U N S W IC K  720J). 

G o d z in y  od 2— 5 i 7— h w ie c z ó r . W  ś r o d y  i ś w ię t a  z a m k n ię te .
T e le fo n  r e z r a e n c j l  H u m b o ld t  8591.
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NADZWYCZAJ ZGRABNY FASON POPOŁUDNIOWEJ SUKIENKI. 
EUen Wortłi Modelko 720.

Nabyć można w wielkościach 14 do 18 lat, 36 do 40 cali w biuście. Na 
wielkość 16 potrzeba 37ś jarda 54 calowej materji, 29ś jarda 39 calowej ma­
terji na podszewkę, także 3 U jarda plecionego sznura.

Prosim y przysłać piętnaście centów (15c) w raz z kuponem, na którym 
należy w yraźnie napisać im ię 1 nazwisko, ad res  i num er modelka.

Zamówienia przesyłać na  ad res : Dziennik ChicagosKi, 1455 W. Division 
S treet, Chicago, Illinois.

■
PROSZĘ O NADESŁANIE MODELKA 

No................  W ielkość...............

Imię i Nazwisko..........................

Adres............................................

\

Miasto............................... Stan.

jakoteż i modernistycznych, 
biorą następujący artyści i ar­
tystki : Ludwik Bodzewski, 
Leon Buiowski, Norbert Czar­
nowski, K. Dąbrowski, J. Drut 
And. Dziurdzik, Jan Fabian, J. 
Furgał, Ed. Karnowski, Jadwi­
ga Krawiec, Władysław Kra­
wiec, Stefan ja Kwiatkowska, 
Wład. Mazewski, Piotr Porow­
ski, M. Rekucki, Leonard Ro­
dowicz, Antoni Rogalski, Józef 
Rusiecki, Adam Szwejkowski, 
Felicja Tarasiuk, A. Dąbrow­
ski, W. Gawliński i Jan Szaton.

Wystawa potrwa dwa tygod­
nie, t. j. od dn. 25go listopada 
do 9go'grudnia, włącznie. Ga­
ler je będą otwarte codziennie 
od godz. 4ej po południu do 
9 :30 wieczorem; wstęp wolny 
dla wszystkich.

Wystawa tegoroczna, co do 
okazałości i ilości prac, prze­
wyższa wszystkie poprzednie 
wystawy obrazów urządzanych 
przez tutejszy zespól sil artys­
tycznych. Przypuszczać więc 
należy, iż ściągnie liczne rzesze 
Polon ji tutejszej, która ocenia 
wysiłki i pracę utalentowanych 
i dużo na przyszłość rokujących 
artystów.

W skład komitetu wystawy 
wchodzą następujący członko­
wie Polskiego Klubu Artystycz 
nego: Norbert Czarnowski,
prze w .; Wanda Odęli, M. Stę- 
czyński, W. W. Wieczorek, Ed­
mund Choraszewski, W. Maze- 
ski i Dr. M. J. Kostrzewski.

Komitet recepcyjny tegorocz 
nej wystawy, składa się z na­
stępujących: p. J. B. Zieliń­
skiej, przewód.; H. Skudnig, P 
Suchomskiej, A. Łagodzińskiej. 
A. Radeckiej, B. Lisewskiej, 
Wandy Paul, J. S. Rybickiego, 
Ireny Hinkelman, Anny Cier- 
pik, R. Grajewskiej, Janiny 
Pałczyńskiej, S. Warszawskiej, 
M. Stęczyńskiej, R. Woźniak, 
A. Shepanek, M. Drezmala. Z. 
Wolsan, Jadwigi Krawiec i J. 
Korwin.

Trzeci Tydzień Sezonu
\ Operowego.
Chicago Grand Opera Co. 

kończy drugi tydzień swego se­
zonu operowego wystawieniem 
opery „La Boheme” dziś po po­
łudniu z udziałem Edyty Ma­
son występującej w roli Mimi, 
a opera Verdi’ego „La Forza 
del Destino” będzie śpiewaną 
dziś wieczorem przez takich ar­
tystów jak: Martinelli, Sonigli, 
Carlo Morelli i Chase Baroneo.

Trzeci tydzień sezonu opero­
wego rozpocznie się pierwszą 
niemiecką opera. „Lohengrin’ 
z udziałem Lotte Lehman wy­
stępującej w roli Elsy w ponie­
działek wieczorem; we wtorek, 
dnia 26-go listopada będzie wy­
stawiona opera „Carmen”, głów 
ną rolę której odśpiewa Coe 
Glade; w środę odśpiewaną bę­
dzie „Salome” po niemiecku 
przez sławną artystkę operową 
Jeritzę, a w dodatku wystawio­
ną zostanie również „Pagliacci” 
z udziałem Lucia Diano, artyst­
ki operowej z Joliet, 111., wy­
stępującej w roli Nedde i Carlo 
Morelli w roli Tonio. Dyrektor 
operowy p. Paul Longone tak 
zadecydował biorąc pod uwagę, 
że wieczór w którym opera 
.Salome” wystawioną zostanie 

jest Wigilją Dnia Dziękczynie­
nia. W piątek poraź pierwszy 
będzie urządzony czysto bale­
towy program przez Ruth Pa- 
ge. W sobotę po południu bę­
dzie śpiewana po włosku opera 
„Madame Butterfly” przez Ma­
son i Bentonelli, a w sobotę 
wieczorem będzie powtórzona 
we włoskim języku opera „Ai­
da” przez Hildę Burkę i Carlo 
Morelli.

Ju tro  K oncert Chóru 
Chopina.

Od dłuższego czasu zapowia­
dany koncert Chóru Chopina, 
odbędzie się już jutro,- w sali 
Zjednoczenia, przy Milwaukee 
i Augusta blvd. — Chór Chopi­
na pod batutą dyrygenta p. G. 
Chrzanowskiego, odśpiewa kil­
ka utworów. Z poważniejszych 
sił solowych będzie występ mlo 
dej a nieznanej jeszcze sopra­
nistki, panny Marji Micek. So­
lo skrzypce wykona p. Czesław 
Bielski, — Panna A. Jagłow- 
ska, koronowana nie tak daw­
no na królową miasta Chicago 
zaszczyci swą obecnością chopi- 
nistów. — Przybywajcie na ich 
koncert.

M IZ A R N IE P R Z Y J A C IE L  
R E U M A T Y Z M U . 

B ól w  rę k a c h ,  n o g a c h , 
k rz y ż a c h . C ie rp i ą  c y  m 
pom oc g w a r a n to w a n a  
Jub  z w ro t  p ie n ię d z y  do  
30tu dni. M IZ A R  s ło ik  
k o s z tu je  $4.25, z g ło s ić  
s ię  lu b  te le fo n o w a ć  d o : 

J . F . S O R O K O W S K I, 
OOO N . T a y lo r  A v e . 

O ak  P a r k ,  Ili. 
T e le fo n  V i l la g e  .5591.

RADY PRAKTYCZNE.
W każdem gospodarswie znaj 

dzie się zapewne kawałek stare­
go węża gumowego, jaki uży­
wamy przy kuchence gazowej. 
Ucinamy z tego kawałki długo­
ści pół cala i rozcinamy wzdłuż. 
Guma wskutek swej elastycz­
ności łączy się ponownie, wło­
żona więc na palec wskazujący 
i wielki, stroną rozciętą na ze­
wnątrz, chroni doskonale palce 
przed gorącem. I do zdejmowa­
nia garnków z pieca nadaj e się 
lepiej, niż ścierła, która jest 
cienka i prędko się brudzi. Jak 
wiadomo, z gorąca skóra rąk 
staje się chropowata, traci de­
likatność.

Tłuszcz z baraniny, nadaje 
się doskonale do ciasteczek kru 
chych z korzeniami.

2027

D iany P od ejm ow ały  
K oleżanki.

Młodziutkie djanki, — a było 
ich kilkadziesiąt, jedna ład­
niejsza od drugiej, urządziły 
przyjęcie w sali nad restaura­
cją „Warszawa”, p. nr. 820 N. 
Ashland ave„ dla czterech sio­
strzyczek, które w ostatnich 
czasach postanowiły rozstać się 
ze stanem panieńskiem i wstą­
pić w związek małżeński.

Jakie djanki, co za jedne? 
A no jest to grupa Związku N. 
P„ oznaczona nr. 2385, a no­
sząca nazwę Towarzystwo Dia­
na, — stąd więc djanki. Gośćmi 
wieczorku były: Marja Ceglar- 
Andrzewska, Lillian Kosiba- 
Starzyk, Estella Sack-Pintow- 
ska i Elżbieta Bibecz-Siniarska.

Przyjęcie urządził komitet, 
do którego wchodziły panny: 
Wirginja Jabłonowska, Broni­
sława Kluk, Emilja Lipińska, 
Eleonora Kluk i Gertruda Brze­
zińska.

G osp osie!!
Czy Posiadacie

“ Przetwory Owosowe” ?
K s ią ż k a  z a w ie ra  p rz e -  _
p isy  do  m a ry n o w a n ia  
ow oców . C en a  .............

(P o c z ta  2 3 c )
DZIENNIK CHICAGOSKI

1455 W . I ) iV lS I O Y  ST .
< h lc n g o , I l l in o is

RADA PRAKTYCZNA.

NAWET MAŁA DZIEWCZYNKA 
MOŻE SOBIE USZYĆ TAKĄ 

SUKIENKĘ.
Annę Adam s Modelko 2027.

Zamówić m ożna tylko w wielko­
ściach 6, 8, 10, 12, 14. Na wielkość 
12 potrzeba 2G  ja rd a  54 calowej m a­
terji, także % ja rd a  36 calowej kon­
trastow ej m aterji.

Prosim y przysłać PIĘTNA SCIH 
CENTÓW (15) w raz z kuponem na  
którym należy w yraźnie wypisać 1- 
mię i nazwisko, adres i num er faso­
nu i wielkość.

Zamówienia przysyłać na adres 
Dziennik Chicagoski, 1455 W. Divl- 
słon Street, Chicago, Ili.

KATALOG MÓD, przedstaw iający 
najnowsze fasony popołudniowych, 
sportowych i domowych sukien, 
dam skiej bielizny, kosztuje tylko 
PIĘTN A ŚCIE CENTÓW. K atalog 
w raz z jednem  modelki nm DWA­
DZIEŚCIA P IĘ Ć  CENTÓW.

M 1 Mss» * ••n i

PROSZĘ O NADESŁA- J  

NIE MODELKA

Nr..

W16 lkość

Imię i Nazwisko

Draperje zbladło pofarbować 
według własnego upodobania wy­
pełnić kwadracikami koca znisz­
czonego i zrobić podkładki na 
krzesła. Bardzo praktyczne i wy­
godne posłanie podczas śniada­
nia na krzesła lub ławeczki zim­
ne.

ADRES lI
Miasto................................  j

■B
Stan.................................... i
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Wl DO OUR PART

N O T A T K IREPORTERA
którą tak surowo wczoraj go 
ukarano.

& >k *
Jutro odczyt o rozwoju 
ekonomicznym Polski.

W Polskim Uniwersytecie 
Ludowym referent Wydziału 
Emigracyjnego przy tutejszym 
Konsulacie Generalnym R. 
Polskiej, wygłosi odczyt o roz­
woju ekonomicznym w Polsce. 
Odczyt ten odbędzie się w Do­
mu Społecznym Laird’a, p. nr. 
1838 ul. West Division, o godzi­
nie 3ciej po południu. Wstęp 
bezpłatny dla wszystkich. Przed 
odczytem wyświetlanie filmu z 
dziedziny naukowej.

J{c 5{i Sie

Strażacy wyratowali 
z płonącego domu trzy ofiary.

Tysiące przechodniów za­
trzymało się przed domem a- 
partamentowym p. nr. 438-40 
Wrightwood avenue, wczoraj 
wieczorem, aby być świadkami 
pożaru w którym dzięki szyb­
kiej pomocy strażaków ognio­
wych nikt nie został okaleczo­
ny. Na czwartem piętrze pa­
lącego się domu zaskoczone na­
gle pożarem na wyratowanie 
czekały pani Dorota McClel­
land, lat 35 i pani Anna God- 
man, lat 32 oraz córka tej o- 
statniej, Doris, lat 13. Strażacy 
po drabinie znieśli kobie­
ty  na miejsce bezpieczne. Pożar 
wyrządził szkody obliczone na 
§5,000/

* * * 
Przysięgłym wypłacą 

w poniedziałek $250,000.
Kasjer powiatowy Nash 

przed ustąpieniem z urzędu 
dnia 3go grudnia i oddaniem 
steru kasy powiatowej w ręce 
Roberta M. Sweitzera, dotych­
czasowego klerka powiatowego 
chce za sobą pozostawić re­
kord czysty i dlatego obiecał w 
przyszły poniedziałek, dnia 26 
listopada wypłacić wszystkim 
przysięgłym należne, im opłaty 
na ogólną sumę §250,000. Pie- 
uiądze te rozdzielone będą mię­
dzy przysięgłych, którzy urzę­
dowali w sądach wyższym, o- 
kręgowym, kryminalnym, od 
kwietnia do paźdzernka, b. r.

*  :Js

Poszukują ochotników dla 
uratowania życia choremu.
Proszono nas dzisiaj o poda­

nie, że potrzebna jest koniecz­
nie transfuzja krwi dla ocale­
nia życia choremu . Ochotni­
kom chętnym pospieszenia z 
pomocą zagrożonemu obiecują 
wynagrodzenie. Zgłosić się pnr. 
1537 Haddon avenue.

« * s|S
Obrabowali dwie tawerny 

chicagoskie.
Czterech rabusiów wczoraj 

wieczorem ze strzelbami doko­
nało obrabowania właścicieli 
dwóch tawern na przedmieś­
ciach ; skradli bowiem §800 w 
gotówce i §2,000 w biżuterji, 
poczem stoczyli walkę z poli­
cjantami. W Elmwood Gar- 
dens, p. nr. 6434 West Ogden 
avenue trzydziestu gości obra­
bowali bandyci z biżuterji i pie­
niędzy poczem przenieśli się do 
Korinek’s Tavern, p. nr. 6840 
West Cermak road, w Berwyn, 
i tam zrabowali §500 w gotów­
ce z kasy po ustawieniu dwu­
nastu gości pod ścianą. Za ban­
dytami w pościg puścili się sier­
żant policji Józef Pilot i poli­
cjant Charles Rudderham, z 
Berwyn. Pościg zakończył się 
przy narożniku ul. West 55tej 
i South Cicero avenue gdzie
bandyci przepadli jak kamfora.* * *

Burmistrz złożył wizytę
umierającemu szefowi 

strażaków.
Komisarz strażaków ognio­

wych Artur R. Seyferlich, do­
gorywający w szpitalu Henro- 
tin — jak podają jego lekarze- 
— wczoraj przyjmował burmi­
strza Edwarda J. Kelly’ego, z 
którym rozmawiał przez kilka 
minut. Burmistrz po tej wizy­
cie powiada, że Komisarz Sey­
ferlich nie traci nadziei w u- 
trzymaniu się przy życiu choć 
odmówił zgodzenia się na am- j 
putację nogi w celu uratowa- f 
nia mu życia. Dr. Ernest S. I 
Moore powiada, że gangrena ' 
może dzisiaj przyczyni się do j 
śmierci tego dzielnego strażaka 
chicagoskiego. Dzisiaj, choćby 
ten/63 letni strażak zgodził się 
na amputację to mu jednak ży­
cia nie uratuje, mówił lekarz.

Poszukuje Jana Hefnera, 
chicagowianina.

Z Falls City, Texas listownie 
prosi nas p. Rajmund Kysish, 
farmer o pomoc w odszukaniu 
p. Józefa Hefnera, aptekarza 
chicagoskiego. Niechaj zatem 
osoba poszukiwana lub ci, któ­
rzy znają p. Hefnera skomuni­
kują się z,p. Kysishem, pisząc 
to co o poszukiwanym wiedzą 
na adres: Rajmund Kisish, Rd. 
2, Box 162, Falls City, Texas.

-k
Jutro Parafja Lisiej Góry 

urządza zabawę.
Zabawę jesienną urządza 

Klub Paraf ji Lisiej Góry jutro, 
dnia 25go listopada, w Sokolni 
im. Świątkiewicza, p. nr. 1062 
North Ashland avenue, o godzi­
nie 4tej po południu. Jak nam 
donosi komitet połowa dochodu 
przeznaczona jest na powo­
dzian w Polsce, w patafji wyżej 
podanej.

* * * *
Tramwaj stanął w płomieniach, 

w śródmieściu. 
Tramwaj linji Indiana-Lin-

coln Avenue, jadący w kierun­
ku północnym wczoraj gdy 
znajdował się przy narożniku 
ulicy State i Madison stanął w 
płomieniach, a od kompletnego 
zniszczenia uratowali takowy 
strażacy miejscy. Dwudziestu 
pasażerów uciekło z palącego 
się tramwaju. Szef Antoni Dur- 
kin i strażacy z pierwszego ba- 
taljonu pożar w dwóch minu­
tach ugasili po przybyciu na 
miejsce.

* * *
Eksplozja palacza olejowego 

spowodowała pożar.
W domu p. nr. 918 Milwau­

kee avenue, gdzie mieści się za­
kład pogrzebowego Jerzego A. 
Gawrycha wczoraj rano po­
wstał pożar skutkiem eksplozji 
palacza olejowego, jaki napra­
wiał w bejzmencie sam właści­
ciel. Po oczyszczeniu rurki 
przez którą dopływał olej do o- 
grzewacza zapalił zapałkę i na­
stąpił silny wybuch. Cudem 
tylko p. Gawrych uszedł z ży­
ciem. Powstał jednak pożar, 
który ogarnął cały dom i wy­
rządził szkody obliczone na 
przeszło §3,000. Nie powodze­
nie w interesie, brak za­
jęcia, a ostatnio wczorajszy 
pożar doprowadziły do ruiny 
kompletnej finansowo, p. Ga­
wrycha.

* * *
Obrabowali wdowę po kapitanie 

policji.
Pani B. Enright, wdowa po 

kapitanie policji chicagoskiej 
raportowała wczoraj wieczo­
rem na stacji Englewood, że 
rabusie włamali się do jej mie­
szkania p. nr. 7335 Laffayette 
avenue i wykradli srebro sto­
łowe oraz §400 w gotówce. 
Przeoczyli jednak pozostawioną
po mężu kolekcję rewolwerów.

* *
Lokomotywa najechała na 

zwrotniczego.
Jan Maloney, lat 73, z p. nr. 

2331 West Chicago avenue, 
zwrotniczy kolejowy wczoraj 
został najechany i zabity przez 
lokomotywę na torze kolei Chi­
cago, Milwaukee, St. Paul and 
Pacific, przy narożniku Grand
i Chicago avenues.

* * *
Zrabowali kasę ze składu 

rzeźnika Kocha.
Policja cragińska dzisiaj po­

szukuje bandytów, którzy po 
włamaniu się do składu prowa­
dzonego przez rzeźnika Jana 
Kocha, p. nr. 4411 West Fulier- 
ton avenue, wykradli kasę o- 
gniotrwafą ważącą około 600 
funtów i w niej zawarte §300 
w gotówce. Świadkowie rabun­
ku powiadają, że bandytów by­
ło aż pięciu.

* Jk *
Skazano politykiera na 99 lat 

więzienia.
Michał Cozzi, politykier i by­

ły klerk w wydziale bondowym 
w biurze prokuratora stanowe­
go wczoraj skazany był przez 
sędziego Jana C. Lewe, w są­
dzie kryminalnym, na 99 lat 
więzienia stanowego. Cozzi był 
winnym postrzelenia i śmier­
telnego okaleczenia Archie De 
Simone, lat 04, z p. nr. 1004 ul. 
Taylor. Zeznania podczas roz­
prawy przed -ławą przysięgłych 
wykazały, że Cczzi w kłótni o 
względy okazywane żonie De 
Simone dopuścił się zbrodni, za

Zgon Seyferlicha spodziewany 
jest momentalnie. „Strażak bez 
nogi to nie strażak dla miasta 
Chicago”, mówił Seyferlich ; je­
śli obu nóg mieć nie mogę chęt­
nie przyjmę śmierć”.

* * *
Rabuś wezwał policjantów do 

wyratowania ofiary.
Rabuś’ wczoraj wpadł na o- 

ryginalny pomysł po obrabowa­
niu Józefa H. Wiemolda, 4756 
Drexele avenue z §30, szofera 
pracującego dla kompanji Mi- 
ckelberry Sausage Company, p. 
nr. 801 West 49ty Place, przy 
narożniku ul. Dakin i Sheridan 
road, rabuś ten napadł na szo­
fera, wsadził go do lodowni na 
„troku” i tam go zamknął. O- 
biecał, że skoro znajdzie się na 
miejscu bezpiecznem przyśle 
policjantów, aby ci szofera z 
lodowni wypuścili. Co obiecał 
to zrobił, gdyż po kilku minu­
tach telefonicznie doniósł sam 
policji o rabunku. Z centralnej 
stacji przybył na miejsce napa­
du sierżant Michał Ahern wraz 
z policjantami pod jego komen­
dą ze stacji Town Hall i obra­
bowanego szofera z lodowni u- 
wolniono.

* * *
Jutro Wolne Polki urządzają 

zabawę w sali Atlas.
Jutro, 25go listopada, Gmi­

na 82ga Wolnych Polek na zie­
mi Washingtona urządza bal 
czyli zabawę taneczną w sali 
Atlas, p. nr, 1436 ul. Emma, 
blisko narożnika ul. Noble i 
Milwaukee avenue. Komitet ba­
lu stanowią: A. Szura, P. 
Wych i P. Kania.

łk Jk &
Automobiliści niechaj czytają 

uważnie.
Z Springfield, 111., nadeszła 

od Sekretarza stanu Hughes’a 
dzisiaj depesza treści następu­
jącej: „Otrzymaliśmy od auto- 
mobilistów chicagoskich i in­
nych w całym stanie nadpłatę 
10 procentową wraz z aplika­
cjami o licencje automobilowe 
na rok 1935. — Każdy właści­
ciel maszyny niechaj pamięta, 
że zgłaszając się w tym roku 
po licencję stanową nie opłaca 
już za certyfikat własności jak 
to czynił w ubiegłym roku. 
Wielu automobilistów nie zro­
zumiało przepisu stanowego i 
przysyła wraz z opłatą za li­
cencję dodatkowo 50 centów 
za certyfikat. Certyfikat wła­
sności wydany już raz nie po­
trzeba odnawiać, jest on waszą 
własnością jak długo jesteście 
posiadaczami automobilów na 
które takie certyfikaty były

W szystkim  krew nym  i znajo­
mym donosimy tę  sm utną w ia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, m atka i babcia nasza,

Ś. P.
MARJANNA KIKÓW'IŃSKA 

(z pierwszego nięża 
Płaczkowska)

Członkini Tow. Polek 'Wzajem­
nej Pomocy po wezwaniem św. 
Anny, Gr. 57, Z. P. w A. przy 
p a ra f ji św. T rójcy  i B ractw a 
N iew iast Różańcowych, D rugiej 
Róży, 3-go Drzewa. — -po d łu ­
giej lecz ciężkiej chorobie, po­
żegnała się z tym  św iatem , o- 
pa trzona  św. Sakram entam i, 
dnia 22-go listopada, 1934 roku, 
o godzinie 3-ej po południu, w 
podeszłym wieku. Zamieszkiwa­
ła pnr. 1321 H olt ulica.

Pogrzeb odbędzie się w ponie­
działek, dnia 26-go listopada, o 
godzinie S :30 rano, z zakładu 
pogrzebowego B. B. Drabafi: 
skiego, 1410 N. Ashland Ave. do 
kościoła św. , S tan isław a K ost­
ki. a  stam tąd  na  cm entarz św. 
W ojciecha.

N a ten sm utny obrządek za­
praszam y w szystkich krewnych 
i znajom ych, w ciężkim żalu 

p o g rą ż e n i:
Józef, m ą ż : S tanisław a, 

Franciszek, R ozalja, Anna, J a d ­
wiga, Genowefa i Irena , dzie­
ci : Aleks M iller, John K w iat­
kowski, W ładysław  Palacz, 
W ładysław  B em as, S tanisław  
S erw atka, K aro l A zza no, zię­
ciowie ; S tan isław a Płaczkow ­
ska, Synowa : w nuki i wnuczki, 
Wraz z całą rodziną.

IN MEMORIAM
W szystkim  krew nym  j znajo­

mym donosimy iż w pierwszą 
rocznicę śm ierci najukochań­
szego ojca naszego,

Ś. P.
MICHAŁA JAPCZYK

odpraw iona będzie Msza św. w 
kościele św. W acława, w -nie­
dzielę, dnia 25-go listopada, 
1934 roku, o godzinie 7-ej rano.

Do licznego w spółudziału w 
nabożeństwie zap rasza ją :

DZIECI.

W Y L E C Z Y Ł
R U P T U R Ę

B ez  n o ż a , b ó lu  lu b  u t r a t y  c z a su .
D r. S h ek  o c h ro n ił  w ic iu  od b o le s ­
nych . n ie b e z p ie c z n y c h  i k o s z to w ­
n y ch  o p e ra c y j.

C z y ta jc ie  co  p isz e  p. J a n  B a ra c h , 
2145 S. M a rs h a ll  B lvd ., w  C h icag o , 
111.:

,,C ie rp ia łe m  n a  r u p tu r ę  p rz e z  
5 la t .  n o sz ą c  p a s  p rz e z  c a ły  czas. 
B y łem  u w ie lu  le k a rz y , a le  k a żd y  
z n ich  z a le c a ł  m l o p e ra c ję  ja k o  j e ­
d y n y  o ś ro d e k  w y le c z e n ia  się . K o sz t 
m ia ł  w y n o s ić  $200 n a jm rile j. W  
s z p i ta lu  m ia łe m  sp ę d z ić  2 ty g o d ­
n ie, a  4 ty g o d n ie  w dom u. P e w n e ­
go  d n ia  z a u w a ż y łe m  w D z ie n n ik u  
o g ło sz e n ie  D ra . H. B. S h ek  z 
N o r th w e s t  H e a l th  C e n te r , w k tó ­
ry m  tw ie rd z i, że je g o  m e to d ą  ł a ­
tw o  p o zb y ć  się  m o żn a  to r tu r  ru p -  
tu r y .  U d a łem  się  do n ieg o . Z b a d a ł 
m n ie  i p o w ie d z ia ł, że. m n ie  w y le ­
czy  bez s z p ita la ,  bez  bó lu  i u t r a ty  
czasu  od p ra c y  w 2 ty g o d n ia c h  i 
t a k  te ż  z ro b ił. T e ra z  ju ż  n ie  m am  
r u p tu r y  i cz u ję  się  zn ó w  s iln y m  
i z d ro w y m . K ażd e m u  c ie rp ią c e m u  
n a  r u p tu rę  r a d z ę  iść do D r. H. B. 
S hek , 4032 M ilw a u k e e  A ve„ z tern  
p rz e k o n a n ie m , że w k r ó tk im  c z a ­
sie  p o rz u c i p a s  t a k  j a k  ja  go  p o ­
rz u c iłe m .”
N O R T H W E S T  H E A L T H  C E N T E R

H . B . S h e k , le k n r z  n n c z e lfty , 
4032 M IL W A U K E E  A V R „ ‘
b lisk o  I r v in g  P a r k  B lvd .

Od 10 do 8. a  w n ie d z ie lę  od 10 do le j .

wam w roku ubiegłym wydane. 
Posiadający dzisiaj certyfikaty 
własności nadsyłając opłaty za 
licencje stanowe nie powinni 
przysyłać owe 50 centów”.

* * *
Dostawa miejska mleka 

przyczyni się do zniżki cen.
Na konferencji burmistrzów 

odbytej wczoraj w hotelu śród­
miejskim Dr. Fryderyk G. 
Iłowe, doradca federalnej admi­
nistracji AAA., radził aby za­
rządy miast zajęły się sprzeda­
żą mleka, co-ma się przyczynić 
do zniżki cen. Powiada, że W

PODZIĘKOWANIE
Niniejszem składamy nasze 

najserdeczniejsze podziękowa­
nie wszystkim krewnym, zna­
jomym i przyjaciołom za wzię­
cie udziału w pogrzebie naju­
kochańszego męża mojego, sy­
na i brata naszego, ś. p.

JÓZEFA WIRTEL 
nasamprzód dziękujemy księ­
dzu W. Kukulskiemu za odpra­
wienie Mszy św., ks. P. Wit- 
mańskiemu i ks. J. Ostrowskie­
mu za asystę i ks. proboszczo­
wi Dr. Aleksemu Górskiemu 
organiście M. Pomykalskiemu 
Siostrom Felicjankom za przy­
sługę i ustrojenie ołtarzy, ks. 
proboszczowi Dr. A. Górskiemu 
za odprawienie ostatniej cere- 
monji i przemówienie na cmen­
tarzu, z asystą ks. A. Rydec- 
kiemu i ks. B. Stangwiło i mi­
nistrantom, tym panom, którzy 
nieśli trumnę, wszystkim tym, 
którzy nadesłali kwiaty i bukie­
ty duchowne. Wszystkim krew­
nym, przyjaciołom i znajowym 
i tym, którzy w jakikolwiek 
sposób przyczynili się do odda­
nia ostatniej usługi, pogrzebo-, 
wemu panu W. M. Andzie- 
wicz za umiejętne kierowanie 
pogrzebem składamy najserde­
czniejsze podziękowanie.

W nieutulonym żalu pogrą­
żeni :

Paulina Wirtel, żona; Fran­
ciszek Wirtel, ojciec, wraz z ca­
łą rodziną. (Ogł.)

PODZIĘKOWANIE.
Niniejszem składamy nasze 

najserdeczniejsze podziękowa­
nie wszystkich krewnym, zna­
jomym i przyjaciołom za wzię­
cie udziału w pogrzebie najuko­
chańszej żony mojej, matki, 
córki i siostry naszej, śp.

STEFANJI WINCEK 
Nasamprzód dziękujemy ks. 
Alojzemu Przypysznemu, za 
wyprowadzenie zwłok z domu 
żałoby i odprawienie Mszy św.; 
organiście, p. Jakóbowi Boch- 
niarzowi, za grę na organach; 
pannie Helenie Jachimiec, za 
odśpiewanie solo podczas Mszy 
św.; panom, za niesienie trum­
ny na miejsce wiecznego spo­
czynku; członkom Tow. Sokół 
Polski, No. 1, Bratnia Dłoń, gr. 
1060, Z. N. P. oraz członkiniom 
Bractwa Niewiast Różańca św. 
przy parafji św. Romana; po­
grzebowemu, p. Janowi F. Ba­
jek, za umiejętne kierowanie 
.pogrzebem; tym wszystkim, 
którzy nadesłali kwiaty i bu­
kiety duchowne, i wogóle wszy­
stkim tym, którzy przyczynili 
się do upiększenia pogrzebu, 
składamy nasze najszczersze 
Bóg zapłać.

W smutku pogrążony:
Teofil, mąż, wraz z dziećmi i I

całą rodziną. (ogł.) |

,'łamem mieście Milwaukee aż 
czternastu mleczarzy zajmuje 
się codziennie dostawą mleka 
w jednym tylko bloku. Aby 
mleko świeże i zdrowe otrzy­
mywały gosposie radzi Dr. 
Howe, aby każde miasto otwo­
rzyło własną agencję i zajęło 
się dostawą mleka, które nie 
powinno być sprzedawane za 
mniej jak 5 centów, a nie wy­
żej jak 8 centów za kwartę.

Ogłaszajcie się w 
“Dzienniku Chicagoskim”

Z Washingtonu donoszą, że 
kongr. Carl Vinson, prezes po­
selskiej komisji dla spraw 
morskich, przyłączył się do 
żądań senatora Boraha, o 
kongresowe zbadanie fede­
ralnej nadzwyczajnej ■ ad­
ministracji zapomogowej. Po­
dziela on w zupełności opinję 
sen. Borah’a, że w dystrybucji 
funduszów zapomogowych jest 
moc marnotrawstwa i niekom­
petencji.

Y.inson doradza przyjęcia no­
wego systemu zapomogowego, 
na podstawie którego powdat 
dostarczałby 25 procent, stan 
25 procent, a rząd federalny 50 
procent funduszów zapomogo­
wych.

W szystkim krew nym  i znajomym donosimy tę sm utną w ia­
domość, iż najukochańszy m ąż mój, ojciec i dziaduś nasz, ś. p.

W A LEN TY  M AZANKOW SKI
po k ró tk ie j chorobie, pożegnał się z tym  światem, opatrzony św. 
Sakram entam i, dnia 23-go listopada, 1934 roku, o godzinie 9 .50 
rano, przeżywszy lut 70.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 27-go listopada, o go­
dzinie 9-ej rano, z domu żałoby pnr. 1058 N. L eav itt ul., do 
kościoła Najśw . M arji Panny Anielskiej, przy C ortland i Her- 
m itage Ave., a  s tam tąd  na  cm entarz św. W ojciecha.

Na ten sm utny obrządek zapraszam y w szystkich krew nych 
i znajom ych, w ciężkim żalu  porą ż e n i:

S tan isław a (z (lonni Schm idt) M azankowska. żona ; F ra n ­
ciszek. S tan isław , Józef, Antoni, L eokadja i E dw ard , dziec i; 
Genowefa, Agnieszka, M arianna i F ranciszka, synow e; Ja n  
Karnowski, zięć; w nuki i wnuczki, w raz  z ca łą  rodziną. 26

W szystkim  krew nym  i znajom ym donosimy tę sm utną w ia­
domość, iż najukochańsza żona moja, m atka i  babcia nasza, ś. p.

R O Z A L J A  S A W I C K A
(Z PIERW SZEG O  MĘŻA CHM IELEW SKA)

po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnała się z tym  światem, opa­
trzona św. Sakram entam i, dnia 21go listopada, 1934 roku, o go­
dzinie 11:30 wieczorem, w podeszłym Wieku.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 26go listopada, o 
godzinie 8:30 rano, z zak ładu  pogrzebowego, 3601 Diversey Ave. 
do kościoła św. Trójcy, a s tam tąd  na  cm entarz św. W ojciecha.

Na ten sm utny obrządek zapraszam y w szystkich krew nych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Michał Sawicki, m ąż; Tomasz, Marta, Andrzej i Anna, dzie­
ci ; synowe i zięc iow ie; w nuki i wnuczki, w raz z ca łą  rodziną.

Pogrzebowy Józef Schielka, Telefon A rm ltage 0918. 24

W szystkim  krewnym i znajom ym donosimy tę sm utną wia­
domość, iż najukochańszy ojciec nasz, ś. p.

F R A N C I S Z E K  K I N Z E L
nagle pożegnał się z tym światem, dnia 23-go listopada, 1934 
roku, o godzinie 3-ciej po południu, przeżywszy la t 49.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia. 26go listopada, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu pogrzebowej pnr. 1044 W. 32-ga 
ulica, do kościoła Najśw. M. P. od N ieustającej Pomocy, a 
stam tąd  na cm entarz Z m artw ychw stania Pańskiego.

N a ten sm utny obrządek zapraszam y w szystkich krew nych 
i znajomych, w ciężkim żalu  pogrążeni:

Józef. Czesław, Ja n in a  i Roman, dzieci; Kazimierz, E d­
mund i S tan isław  Szczytko, p as ie rb y ; M ichalina Klnzel, sy n o w a; 
w nuki w raz z ca łą  rodziną.

Pogrzebem zajm uje się Ju lja  Kam ińska. Telefon Y ards 4507.

W szystkim krewnym i znajom ym  donosimy tę  sm utną w ia­
domość, iż najukochańsza żona moja i m atka  nasza, ś. p.

A N N A  K A N I A
Członkini N iew iast Różańca św. D rzewa 1-go, Róży 4-ej i Tow. 
im. Ks. W incentego Ba rzymskiego Z. P. R. K. No. 91, po długiej 
i ciężkiej chorobie, pożegnała się z tym  św iatem , opatrzona św. 
Sakram entam i, dnia 24-go listopada, 1934 rokiu, o godzinie 4-ej 
rano, przeżywszy la t 53.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 27go listopada, o go­
dzinie 9:30 rano, z domu żałoby pnr. 1739 G irard  ulicą, do 
kościoła Najśw. M arji Panny  A nielskiej, a stam tąd  na  cmen­
tarz  św. W ojciecha.

Na te n 'sm u tn y  obrządek zapraszam y w szystkich krew nych 
■ i znajomych, w ciężkim żalu pogrążen i:

Łucjan, mąż; Cecylia, Helena, Łucja, Agnieszka. Elżbieta, 
Robert i Eleonora, dzieci: Tomasz Gildarski, Kazimierz Mies- 
czak, George Olson, zięciowie, w raz z całą rodziną.

Pogrzebowy Feliks Sadowski. B runsw ick 2636. 26

L egjoniści Nie B oją  Się  
Śm ierci.

Dzielni żołnierze Legji Cu- 
dziemskiej nie gardzą alko­
holem. Podobno ma on być je- 
dnem ze źródeł ich brawury.

Innego jednak zdania było 
towarzystwo wstrzemięźliwo­
ści, działające na terenie Maro­
ka. Po długich staraniach u 
władz wojskowych otrzymało 
ono pozwolenie na umieszcze­
nie w koszarach Legji propa­
gandowych afiszów, omawiają­
cych zgubne skutki używania 
alkoholu i kończących się zło- 
wieszczemi, czerwonemi litera­
mi wydrukowanemi, wyraza­
mi: „Alkohol to śmierć!”

Na drugi dzień na wszyst­
kich afiszach było dopisane: 
,Ale legjoniści nie boją się 
śmierci i lubią z nią igrać”. 
Propagatorowie wstrzemięźli­
wości machnęli ręką i kazali 
pozdejmować afisze.

Śmiertelny pojedynek 
w obłokach.

Hanford, Cal. — Dwa obły, 
każdy z nich z lO^stopowem 
rozpięciem skrzydeł, stoczyły z 
sobą śmiertelną walkę w po­
wietrzu. Obydwa spadły mar­
twe na ziemię.

W szystkim  krew nym  i znajo­
mym donosimy tę  sm utną w ia­
domość. iż najukochańsza żona 
moja i  m atka  nasza,

Ś. P.
TEKLA FILIP

po k ró tk iej lecz ciężkiej cho­
robie, pożegnała się z tym 
św iatem , opatrzona św. S ak ra ­
m entam i, dnia 23-go listopada, 
1934 roku, o godzinie 2-ej r a ­
no, przeżywszy la t  47.

Pogrzeb odbędzie się w po­
niedziałek. dnia 26-go listopa­
da, o godzinie 8 :00 rano, z za­
k ładu pogrzebowego P. Kowa- 
czek. 3630 George ul., do ko­
ścioła św. Jacka, a stam tąd  na 
cm entarz  św. W ojciecha.

Na ten sm utny obrządek za­
praszam y w szystkich krew nych 
i znajom ych, w ciężkim żalu 
pog rążen i:

W ojciech, m ą ż : Teodor, A- 
dolf, F ryderyk, S tefan , syno­
wie ; S iostra  M. M arcyonilla ze 
Zgrom adzenia S ióstr N azare­
tanek, siostra : S tan isław  Szczu­
rek, b r a t ; A ntonina, bratow a ; 
w raz Z ca łą  rodziną.

IN MEMORIAM
W szystkim krew nym  i znajo­

mym donosimy iż w pierw szą 
rocznicę śm ierci ukochanej m a t­
ki naszej,

Ś. P.
ANNY ŚLIWIŃSKIEJ

odpraw iona będzie Msza św. 
rekw jalna  w poniedziałek, dnia 
26-go listopada, 1934 roku, o 
godzinie 8-ej rano, w kościele 
św. B arbary .
Rok już upłynął ja k  od Boga 

powołana,
Śpisz snem  wiecznym m atko ko­

chana,
Zawsześ słodko w spominana, 

sm utno nam  bez ciebie,
I jCcz mam y nadzieję, da Bóg 

zobaczyć się w niebie.
Do licznego w spółudziału w 

nabożeństw ie zap rasza ją  wszy­
stkich krew nych i znajom ych 
w nieutulonym  żalu pogrążone:

DZIECI.

W szystkim  krew nym  i Znajo­
mym donosimy tę  sm utną w ia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja i m atka nasza,

Ś. P.
ANIELA WIZA

z pierwszego męża Poradzinska
po długiej chorobie, pożegnała 
się z tym  św iatem , opatrzona 
św. Sakram entam i, dnia 24-gó 
listopada, 1934 roku, w  podesz­
łym wieku.

Zwłoki spoczyw ają w zak ła ­
dzie pogrzebowej Heleny S a­
dowskiej, pnr. 3642 George ni. 
Bliższe szczegóły o pogrzebie 
podamy później.

W ciężkim żalu pog rążona:
RODZINA.

W szystkim  krewnym i znajo­
mym donosimy tę  Smutną w ia­
domość iż najukochańsza żona 
moja i m atka nasza,

Ś. P.
MARJANŃA KOŚLA 

(z domu M ucha)
Członkini Tow. K róla Jan a  3go 
Sobieskiego, grupa 985 Z .N. P. 
po k ró tk ie j lecz ciężkiej cho­
robie, pożegnała się z tym  św ia­
tem. opatrzona św. Sakram en­
tam i, dn ia  22go listopada, 1934 
roku, o godzinie 1 :30 po po­
łudniu, w średnim  wieku.

Pogrzeb odbędzie się w ponie­
działek, dn ia  26go listopada, o 
godzinie 9:36 rano, z domu ża­
łoby pnr. 4894 So. MarShfield 
Ave., do kościoła św. Józefa, a 
stam tąd  na cm entarz Z m ar­
tw ychw stania Pańskiego.

Na ten  sm utny obrządek za­
praszam y w szystkich krew nych 
i znajom ych, w ciężkim żalu 
pogrążen i:

S tan isław , m ąż; H elena, A- 
niela, S tanisław , J r „  M arja, 
Anna, Irena , Józefa, R ozalja 
i Franciszka, d z iec i; Michał, 
b ra t w P o lsce ; R egina G ruszka 
i A nna Mucha, s io s try ; Józef 
i Jan  K ośla, F ranciszek PenkSa, 
Tomasz Bucyna, szw agrow ie; 
Helena i H elena Kośla, H elena 
Penksa i M arjanna Bucyna, 
szwagierki, w raz z ca łą  rodzi­
ną.

Pogrzebem zajm uje się S ta ­
nisław  B afia, 1810 W. 18-ta 
ulioa. Telefon C anal 2298.

W im ienin  Tow. św. Anny 
Grupy 57 Z. P. w Ameryce (na 
Trójcow ie) zasyłam y w yrazy 
szczerego współczucia rodzinie 
zm arłej członkini;

Ś. P.
MARJI KIKOWINSKIEJ

Członkinie -są proszone staw ić 
się przed kościołem św. S tan i­
sław a K ostki w poniedziałek, 
o godzinie 8 :30 rano, ażeby od- 
dąć o sta tn ią  usługę zm arłej 
Siostrze.

Anna Schweda, prez.
Agnieszka Słominska. sekr.

W szystkim krewnym  i znajo­
mym donosimy tę  sm utną w ia­
domość. iż najukochańsza m a t­
ka, babcia nasza i prababcia,

Ś. P.
SALOMEA KILANOW SKA

po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym św iatem , opatrzona 
św. Sakram entam i, dn ia  22-go 
listopada, 1934 roku, o godzi­
nie 5:15 wieczorem, w podesz­
łym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w po- 
uiedziałek, dnia 26-go listopada, 
o godzinie 9:00 rano, z zak ła­
du pogrzebowego. 1457 Biack- 
haw k ul., do kościoła św. Kon­
stancji, a s tam tąd  na cm entarz 
św. W ojciecha.

Na ten sm utny obrządek za­
praszam y w szystkich krew nych 
i znajom ych, w ciężkim żalu 
pog rążen i:

Bolesław  i Eugenjusz, syno­
w ie: K am ila i K ornelia, syno­
we ; M ieczysław, Irena , Alfreda, 
W iktorja , A rtu r i R ena ta  Ki- 
lanowscy, E dw ard, Agnieszka, 
Czesław', K azim ierz, Edw in i 
E dw ard J r „  Bukarze, wnuki, 
wnuczki i praw nuczek, w raz z 
całą rodziną.

W szystkim krew nym  i znajo­
mym donosimy tę sm utną w ia­
domość, iż

Ś. P.
MICHAŁ LATOSZEWSKI

Członek Tow. śś. Cyryla 1 Me­
todego nr. 145 Z. P. R. K., po 
długiej chorobie, pożegnał się 
z tym Światem, opatrzony św. 
S akram entam i, dnia 22go listo­
pada, 1934 roku, o godzinie 
4 :25 po południu, w starszym  
wieku.
< Pogrzeb odbędzie się w ponie­
działek. dnia 26go listopada, o 
godzinie 9 :30 rano, z zakładu 
ix>grzebowego 5826-2? Elston 
Ave. do kościoła św. Trójcy, a 
stam tąd  na cm entarz św. W oj­
ciecha.

Na ten sm utny obrządek za­
p raszają  w szystkich krew nych 
i znajom ych, w ciężkim żalu 
pog rążen i:

KREWNI.
Pogrzebowy Ringa. P alisadę 

4400.

W Tarnow ie zm arł w czoraj, 
Ś. P.

ADAM WIŚNIEWSKI
Przeżył z górą 63 la t. Były 
nadradea Skairbu przez dłuższy 
czias w Tarnow ie a później n a ­
czelnik w Krakowie. Indyw idu­
alność w ybitna, w stosunku do 
p raw a cieszący się zasłużoną 
powagą, P a tr jo ta  wielki, pozo­
staw ia po sobie szczery żal w 
sereach rodziny i szerokich kói 
licznych kolegów i przyjaciół.

Jego cichej działalności a 
pełnej zasług, poświęcają to 
wspomnienie z Ameryki b ra tu  
Sw em u: Zygmunt W iśniewski, 
zaś ojcu swemu s y n : Michał.

Nabożeństwo żałobne Msża 
św. odbędzie się we w torek. 27 
b. m. o 9-ej rano w kościele 
św. Trójcy.

W szystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę  sm utną w ia­
domość. iż najukochańszy mąż 
mój i ojciec nasz,

Ś. P.
ANTONI PELDLAK

po k ró tk iej i ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym  św iatem , 
opatrzony św. Sakram entam i, 
dn ia  23go listopada, o godzinie 
4:30 rano, przeżywszy la t 52.

Pogrzeb odbędzie się w po­
niedziałek. dnia 26go listopada, 
z domu żałoby pnr. 2423 No. 
Ashland Are.. o godzinie 9:30 
rano, do kościoła ŚW. Jozafa ta , 
a  stam tąd  na cm entarz św. 
W ojciecha.

Na ten sm utny obrządek za-- 
praszam y w szystkich krew nych 
i znajom ych, w sm utku pogrą­
żeni :

Marjajma z domu Janik, żo­
na ; Władysław, Józef, Mieczy­
sław. Florentyna i Marjatina,
dzieci, w raz z całą rodziną.

Pogrzebem zajm uje się Ewald. 
Telefon Lincoln 0098.

ZAWIADOMIENIE
W szystkim  krewnym i znajo-’ 

mym donosimy tę  sm utną w ia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój i ojciec nasz,

Ś. P.
JAN HINTZ

po krótk iej chorobie, pożegnał 
sie z tym światem , opatrzony 
św. Sakram entam i, dnia 24-go 
listopada. 1934 roku, o godzinie 
6 :45 rano, w podeszłym wieku.

Dom żałoby pnr. 1632 Ju lian  
ulica. Bliższe szczegóły później.

W ciężkim żalu pogrążen i:
Agata Hintz. żona, w raz z 

całą rodziną.
Pogrzebowi Polinski i Syn. 

Brunsw ick 0815.

1
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OSTATNIE WIADOMOŚCI Z POLSKI. O bchodzą Z łoty  Jub ileusz M ałżeń stw a . Ostatnie Wieści Ze Świata. L E 1 1 R Z E POLSCY
UROCZYSTOŚĆ K U  CZCI POINCARE  

IB A R T H O U  W  W ARSZAW IE.
Warszawa, 24 listopada. (Pat.) — FrancusKi Instytut w 

Warszawie i grupa parlamentarna polsko-francuska, zorganizo­
wała uroczystą, akademję ku czci Poincare, Barthou i Bourgeois, 
założyciela Instytutu w Warszawie. Zebranie było wielką de­
monstracją dla solidarności kulturalnej polsko-francuskiej. — 
Ambasador Laroche przewodnicząc oświadczył, że Poincare i 
Barthou byli prawdziwymi przyjaciółmi Polski. Przewodniczą­
cy sejmowej komisji dla spraw zagranicznych, Janusz Radzi­
wiłł, odpowiadając na przemówienie ambasadora Laroche, o- 
znajmił między innemi, że „praca Poincarego i Barthou, pozo­
stanie na zawsze związana z historją nowoczesnej Polski. Nie 
możemy zapomnieć o tern, że cały świat i odrodzona Polska, za­
wdzięczają aljantom, w szczególności Francji, triumf idei wol­
ności dla narodów. Nazwisko Barthou podpisane jest na jednym 
z najważniejszych powojennych polsko-francuskich dokumen­
tach, mianoiwcie na dokumencie zawaretgo z Francją sojuszu. 
Barthou do ostatniej chwili przed śmiercią wierzył w logiczną 
konieczność i efektowność tego sojuszu.”

Państwo Tomasz i Paulina (z Brzozowskich) Santowscy.

RZĄD FRANCUSKI ZATWIERDZIŁ  
ODPOW IEDŹ FRANCJI DO  POLSKI.

Paryż, 24 i-stopada. (Havas.) — Rząd trancusKi zatwier­
dził wczoraj odpowiedź Francji do Polski w kwestji projekto­
wanego Lokarna Wschodniego Gdpowiedź Francji jest na notę 
Polski, wręczoną przez min. Becka zmarłemu francuskiemu mi­
nistrowi spraw zagranicznych, Louis Barthou. w Genewie, we 
wrześniu, określającą stanowisko Polski w sprawie ecrji pak­
tów wspólnej pomocy i nieagresji,, które łączą się w projekto- 
wanem Lokarnie Wschodniem. Co zawierała nota rządu pol­
skiego. nie jest dotychczas wyjawione, lecz panuje przypusz­
czenie, że Polska dokonała szeregu poważnych zastrzeżeń. Od­
powiedź Francji została wysiana do ambasadora Francji w War­
szawie. Laroche, który następnie wręczy notę min. Beckowi.

D r .  S A M P O L I N S K I  - C h ir u r g  i L e k a r z
1800 S. ASHLAND AVE. ponad bankiem. GODZINY 1 do 2:30 1 7 do 8:30 

Gfis i Rezydencja: Telefon CANAL 1 7 2 4

D r .  W A R S Z E W S K I - 1 2 3 8  noble ulicą 
Tel. Brunswick 2486-2487Od 2 do 3 po  p o łu d n iu . 

Od 6:30 do 8 w ie cz o r e m .

DR. BR0KI3ŁAW J . MIX
Lekarz, Chirurg i Akaszer

B iu ro  i M ie sz k a n ie :
1433 N. ASHLAND AVENUB 

G odz.: 1— 2 po p o t ,  7 :30— 9 w le c* . 
T e l.  B r u n s w ic k  2422

DR. ŻURAWSKI POWRÓCIŁ
1608 Milwaukee Ave. r ó «  N ortM  

D a m e n  Ar*
Od m e i  do 2g ie j i od 6 te j do 8m ej. p ró c z  śro d y  ^ l e e z ó r

C h o r o b y  S k X in e° W e n e r y c z n e  1 M o e n o -P łe lo w e . W .d y  C e ry  ł  Skóry.

W  DNIU BOŻEGO NARODZENIA USŁYSZYMY  
KOLENDY Z POLSKI.

Warszawa, 24 listopada. (Pat.) — W dniu święta Bożego 
Narodzenia Radjo Polskie nada specjalny program świąteczny 
dla Polonji zagranicznej. Program z Polski można będzie sły­
szeć w Ameryce, o godzinie 5:30 po południu (Eastem Stan­
dard Time). Drugi program świąteczny ndany będzie dla Polo- 
nji zagranicznej w dniu Nowego Roku. Program ten będzie mógł 
być słyszany w Ameryce o godzinie 6-ej wieczorem (Eastem 
Standard Time). Oba programy będą nadane przez większe sta­
cje radjowe w Stanach Zjednoczonych.

REZYGNACJA PREZESA SENATU GDAŃSKIEGO.
Warszawa. 24 listopada (Pat.) — Prezes senatu gdańskie­

go, Rauschning, zrezygnował z urzędu. — Od kilku tygodni 
Rauschning nie brał czynnego udziału w polityce i w sprawach 
publicznych i mieszkał w swej rezydencji letniej ,,Volkstad” w 
niedalekiej przyszłości wybierze nowego prezesa, którym praw­
dopodobnie zostanie obecny wiceprezes senatu. Greiser.

NOWA LIN JA KOLEJOWA W POLSCE.
Warszawa, 24 listopada. (Pat.) — Dokonano tu  wczoraj o. 

twarcia nowej linji kolejowej Warszawa-Radom-Kraków-Mie­
chów. Droga ta skraca odległość Warszawa-Kraków o 45 kim.

10 MILJONÓW ZŁOTYCH NA BEZROBOTNYCH W POLSCE.
Warszawa, 24 listopada. (Pat.) — Z rządowego funduszu 

dla bezrobotnych wyasygnowano wczoraj 10 miljonów złotych 
na potrzeby bezrobotnych w okresie zimowym, na żywność i na 
opał

POMOC AMERYKAŃSKIEGO CZERWONEGO KRZYZA.
Warszawa. 24 listopada. (Pat.) — Pięć tysięcy dolarów’, na­

desłanych przez Amerykański Czerwony Krzyż dla ofiar po­
wodzi w Polsce, zostaną użyte przez Polski Czerwony Krzyż na 
obuwie dla dieci na terenie powodziowym

NOWA LINJA KOMUNIKACYJNA NA MORZU.
Warszawa, 24 listopada, (Pat.) — Żegluga Polska i Sven- 

ska-American Co„ rozpoczynają w pierwszych początkach grud­
nia bezpośrednią obsługę między Gdańskiem, Gdynią i Sztok­
holmem.
KATASTROFA W CZASIE CWICZEN ARTYLERYJSKICH 

W TORUNIU.
Toruń, 24 listopada. (Havas.) — Dwóch żołnierzy zginęło 

na miejscu a trzech odniosło poważne rany, kiedy armata, uży­
wana do ćwiczeń artyleryjskich w Toruniu, eksplodowała w 
chwili ładowania pocisku.

600 ŻYDÓW OPUSZCZA POLSKĘ.
Warszawa. 24 listopada. (Havas.) — 600 Żydów opuściło 

dzisiaj Polskę, udając się do miasta Maif w Palestynie.
GROBOWIEC KOMISARZA POLICJI KRYJÓWKĄ 

DLA PRZEMYTNIKÓW.
Warszawa, 24 listopada. (Havas.) — Policja pochwyciła 

wczoraj kilku członków bandy przemytników, którzy za swą kry­
jówkę używali stary grobowiec komisarza policji, zmarłego przed 
50 laty. Grobowiec ten znajduje się na cmentarzu prawosław­
nym. Przy przemytnikach znaleziono cały szereg dowodów ma­
terialnych. W grobowcu przemytnicy urządzili sobie również 
małą rzeźnię.
P. SZATKOWSKA STRACIŁA JEDYNĄ POCIECHĘ -  LWA.

Warszawa, 24 listopada. (Havas.) — Oswojony lew, któ­
ry służył pani Szatkowskiej za miłego kotka, zdechł wczoraj, 
pomimo wysiłków najzdolniejszych w Polsce weterynarzy. Pani 
Szatkowska kupiła młodego lwa 4 lata'tem u. Kiedy lê \ wy­
rósł i rykiem swym przerażał całą dzielnicę, pani Szatkowska 
zmuszona była opuścić swe apartamenty w mieście i przenieść 
sie razem ze swym pupilkiem do rezydencji letniej w Milanów­
ku Tam urządziła wspaniałe jednopokojowe mieszkanie dla 
swego wychowanka, który nie umiał jednak ocenić zabiegów 
swej pani.

TEN RZECZYWIŚCIE MUŁ APETYT.
Warszawa. 24 listopada. (Havas.) — Lekarz, operujący na 

Janie Przybylaku w szpitalu w Kaliszu, wyjął z brzucha swego 
pacjenta funt drutu, połowę podkowy i złodziejski lewar. Przy­
bylak powrócił niedawno z więzienia, gdzie dzielił celę więzien­
ną z zawodowym połykaczem cyrkowym.

POLSKA ZAMÓWIŁA W ANGLJI AUTCZYRO.
Warszawa, 24 listopada. (Havas.) — Department lotniczy 

w ministerstwie spraw wojskowych zam ów iła Londynie aero- 
plan-autożyro, modelu Akadi Wysłany z Polski lotnik nauczy się 
kierować autożyrem i przyleci nim do Polsku______________ _

W dniu dzisiejszym państwo 
Tomasz i Paulina Santowscy, 
znani i poważani marjanowia- 
nie, obchodzą rzadką i wielkiej 
doniosłości uroczystość złotego 
jubileuszu, czyli półwiekowego 
pożycia małżeńskiego. O godzi­
nie lOej rano na Mszy św., w 
kościele Matki Boskiej Aniel­
skiej jubilaci złożyli Panu Bo­
gu dzięki za dobroć, błogosła­
wieństwo i za szczególną opie­
kę w ich pożyciu małżeńskiem. 
Dzisiejszy widok był wzrusza­
jący, bo i jubilatom przyszło 
niejedną chwilę ciężką i przy­
krą przeżyć w tym czasie. Bóg 
Miłosierny dopuścił nawet nie­
jedno strapienie, by wierności 
tej wzajemnej i przywiązania 
doświadczyć, według słów Pi­
sma św. „Złoto i srebro ogniem 
bywa próbowane, a ludzie przy­
jemni w piecu utrapienia”.

Słusznie więc dzień ten we­
selny i uczta godowa dla jubi­
latów państwa Santowskich sta 
wia przed oczy całą obfitość 
prób i doświadczeń, wszystkie 
bogactwa łask i błogosła­
wieństw, jakie „hojna dłoń 
Stwórcy” przez czas tak długi 
na związek ich szczodrobliwie 
zlewała.

Błogosławieństwa udzielił im 
i laskę z krzyżem podał jubila­
tom miejscowy proboszcz ks. 
Edward Brzeziński, C. R. a 
Mszę św. na ich intencję odpra­
wił siostrzeniec ks. Hieronim 
Klingsporn, C. R. w asystencji 
ks. Teodora Wróblewskiego, C.

R. jako djakona i ks. J. Capigi, 
C. R. jako subdjakona. Podczas 
Mszy św. solo odśpiewała soli­
stka chóru mar janowskiego, 
panna B. Krzemińska. Państwo 
Santowscy miłość i wierność 
małżeńską ślubowali u stóp oł­
tarza w kościele Wniebowstą­
pienia Pańskiego w wiosce 
Szymwałdzie, w Polsce, gdzie 
się urodzili i najlepsze młodo­
ciane lata swe spędzili. Ślubnej 
ceremonji dopełnił ks. dziekan 
A. Kwiatkowski. Po przybyciu 
do Ameryki zanjieszkali na Sta­
nisławowie, ale kiedy rozpoczę­
to zakładać Marjanowo, prze­
nieśli się oni tamże, gdzie po 
dziś dzień nadal prowadzą skład 
mleczarski. — Związek ich mał 
żeński pobłogosławił Pan Bóg 
ośmiorgiem dzieci, z których 
sześcioro żyje, mianowicie trzy 
córki i trzech synów. Nimi są: 
Berta Schlott, Jan, Katarzyna 
Peterson, Tomasz, jr„ Anna 
Gortatowska i Bernard. Docze­
kali się oni kilkoro wnuków i 
prawnuków. Cieszą się i radują 
z tego szczęścia pp. Franciszek i 
Michał Santowscy, bracia j ubiła 
ta, oraz Franciszek, Józef i Ber­
nard Brzozowscy, jak i pani 
Bronisława Klingsporn i Łucja 
Kosmalska, bracia i siostry ju­
bilatki. Niech ta laska, ta pod­
pora starości, służy na znak 
dalszego cnotliwego życia, bo 
prawdziwy wiek nie mierzy się 
długością czasu, nie liczbą lat, 
lecz życie pobożne, przykładne 
i wzorowe jest prawdziwą ozdo­
bą starości.

Wielki Triumf Kiepury 
w Berlinie.

Berlin, 24 listopada. (Pat.) — Znany śpiewak operowy, Jan 
Kiepura, śpiewał wczoraj po raz pierwszy w Operze Berliń­
skiej w „Tosce.” W tej samej operze Kiepura wystąpi jeszcze 
dwa razy. Przedstawienie, pod patronatem ministra Goeringa, 
było wielkim sukcesem dla Kiepury. — W loży min. Goeringa 
znajdował się cały sztab ambasady polskiej w Berlinie. Hitler 
przybył na przedstawienie w towarzystwie Goebbelsa na po­
czątek drugiego aktu. Po przedstawieniu, Kiepura został zmu­
szony przez publiczność do odśpiewania arji z opery „Aida,” a 
po naddatkowym występie, Goering udał się na scenę, aby pol­
skiemu artyście podziękować i pogratulować.

AMBASADOR CHŁAPOWSKI MA ZBADAĆ SYTUACJĘ 
RC-BOTNIKDW POLSKICH WE FRANCJI.

Paryż, 24 listopada. (P at) — Ambasador Chłapowski o- 
trzymał polecenie z Warszawy natychmiastowej interwencji u 
ministra spraw zagranicznych Lavala, w związku z projektami 
rządu francuskiego dla robotników zagranicznych we Francji.

JEŻELI FRANCUZI W KROCZĄ DO SA ARY  
PO PLEBISCYCIE —

N iem cy O g ło szą  N iew ażn ość  T raktatu  W ersa lsk iego .
Praga, 24 listopada, •— „Prager Tagblatt” zamieszcza wia­

domość z Berlina, wedle której na wypadek, gdyby wojska fran­
cuskie zamierzały wkroczyć do Zagłębia Saary jeszcze przed 
plebiscytem, wniesie rząd niemiecki protest do rządu francu­
skiego, a równocześnie także i do haskiego trybunału rozjemcze­
go. W dniu wmarszu wojsk francuskich do Zagłębia Saary od­
woła rząd niemiecki natychmiast swego ambasadora z Paryża, 
pozostawiając tam jedynie tylko swego charge d’affa,ires.

Gdyby jednakże wojska francuskie wmaszerowały do Za­
głębia Saary po dniu 13 stycznia, 1935 r., ogłosi rząd niemiecki 
traktat wersalski za nieważny.

TpeJ-.edd° ( LAKE VIEW 5803
D R . T. Z. X E L O W SK I

S P E C JA L IS T A  W  L E C Z E N IU  
CHO RÓB K O B IE C Y C H  I  C H IR U R G

PO K Ó J 409.
12ÓO N . A s h la n d  A v e ,  r ó g  D iv ls io n  Ł l.
Godz. O fis.: od 12 do 1 d z ie n n ie  i/O d 
7 do 9 w iecz. z w y ją ł .  .środy i p ią tK u . 

T E L E F O N  A R M IT A G E  0347,

T e le f o n  do b iu r a  T e le fo n  do d om u  
H a y m a r k e t  3S93 L a fa y c t te  4070

DR. OLGA M. LATKA
LEKARZ I CHIRURG

S p e c ja l iz u je  w  C h o ro b a c h  K o b iecy ch  
i D ziec ięcy ch .

P O K Ó J 4 —  747 N. P A U L IN A  ULTCA.
G o d zin y : 2 do 4 i 6 do 8 w ieczo rem , 

o p ró cz  śro d y .

D R .  F .  A .  D U L A K
S p ec . C h orób  O czu, U sz u , N o sa  i G ard ła  

O fis: 1GOS M ilw a u k e e  A v e . 
T e le fo n  B r u n s w ic k  <1640. 

N o r th -W e s t  T o w e r  B u d y n e k  2 P ię tro . 
W  pon . i p lo tk i  od 4-6 i od 7-9 w iecz. 
W e w to rk i ,  c ż w a r tk i  i so b o ty  od 1-5  

po p o łu d n iu  : od 7-9 w ieczo rem .
W  O fisie  w  ś ró d m ie ś c iu :  W  pon., ś r o ­
dy i w s o b o ty : od 12-2 no poł. R ez.: 
2956 L o g a n  B lv d . —  T el. B e lm o n t 5217.

Dr. JÓZEF F. KONOPA
LEKARZ. CHIRURG 1 AKUSZER 

n a p r z e c iw  N.0fis:1628W.Divisionst.Mnr,hneidAT.
G o d zin y : od 10 do 12 i od 2 do 4 1 6 do 
8 w iecz. W  n ie d z ie le  r a n o  od 10 do 13,

Telefon Armitaęe 6145
T e ł.  H U M B O L D T  4207.

DR. S. K. PRZEGONIĄ 
HRYNIEW IECKI

B y ły  A s y s t e n t  S z p ita la  R u d o lfa  
w e  W ie d n iu .

Od 1 d o  2 po  p o ł. i od O do  S w ie c z .
W  n ie d z ie lę  ty lk o  za  u m ó w ien iem
2406  W . C H IC A G O  A Y R . C H ICA G O

Dr. Jan P. Wojtalewicz cm su M
o f is .  1608 M ilw a u k e e  A r e .  10 ptttTO. 
Godz. 1 do 3 po poł. 1 7 do 8:30 w łecŁ  
op rócz ś ro d y  1 n ie d z ie li. W soboty 

ty lk o  od 1 do 5 po p o łu d n iu .
T el. O fisu . A n n . 2300— rea. I r < ln *  f

D r. S. R . P1ETR O W IC 2
S P E C JA L IS T A  I K O N SU LTO R  C H O- 
RÓB W B W N Ę T R Z . I  N E R W O W Y C H . 

L a b o ra to r iu m  I O fiat
1200 N. Ashland Ave. nar. Diyision 
Od 11 do 2 po poł. i od 6 do 8 w lecą. 

T el. A rm lta g e  1129.
Rez. 2730 Sheridan Rd„ Eranston

T el. S h e ld ra k e  5285.

Telefon ofisu: ARMITAGE 0 2 9 6
D R. F . J. T E N C Z A R

O P la :  O F IS :
986 Milwaukee Av. 1530 N. Damen Az

w Domu Zjednoczeniu
Godz.: 12-3 po poi.

'  8:30 wlec*.

W ic k e r  F arfc  
M edicn l B id * . 

Tel. BRUNSWICK 2770 
o prócz  ś ro d y . G odz. o 11 rano. 

T elefo n  re z y d e n c ji  B ru n s w ic k  487S

DR. Ł. P. KOZAKIEWICZ
S p e c ja ln o ść  C h orób  K o b ie c y c h  1 D z ie c i  
Rez. 2201 Cortez Ul.—Brunswick 2533 

1530 N. DAMEN AVENUE 
Wicker Pk. Medical Budynek 

T e le f o n y  B R U n iw I c k  3769-2770  
Godz. 11 do 12— 3 do 4— 7 do  8 w ie c z .

DR. T. M. LARKOWSKI
Lekarz, Ckirurg i A ka tztr  

Ofis i Rez. 2000 N. Leavitt SL
R d g  A rniitagre A v e .

Od 12:30 do 2 po polod«;n, od 6:30 do 8 «Ucs6r

Telefon BRUnswick 3 4 - 5 6
Czytajcie Ogłoszenia w 

“Dzienniku Chicagoskitn

FRANCUSKI SPE8JALISTA J .W .B eaudette.M.D.
GODZINY : od 1 do 4 po poi. i od I Specjal^ A“ Z ‘o so b a c h ®  sk ó ry . 

7 do 9:30 wieczorem. k rw i, k is z k i  o d ch o d o w ej, raocau .
P r z e s z ło  20 la t  na  ty m  n a r o ż n ik u . c h ro n ic z n y c h  i w e n e ry c z n y c h .

Kongresmani w Stanie Illinois Tanim 
Kosztem Zostali Wybrani.

Ofis: 1 8 0 0  SOUTH ASHLAND AVE„

Oszustwo Na Wielką Skalę Odkryto 
Podczas Inwestygacji.

H arvard O drzuca  
Stypendjum  M ellona.
Cambridge, Mass., 24. listop, 

Władze uniw. Harvard powie- 
iziały wczoraj, że odmówiły 
orzy jęcie stypendjum w sumie 
$1,500, ofiarowanego przez M. 
T. Mellona, bratanka b. sekre­
tarza skarbu Andrew W. Mel­
lona. Pieniądze te miały sfinan­
sować rok studjów dla jednego 
studenta w Niemczech.

Władze uniwersyteckie, od­
mawiając przyjęcia pieniędzy, 
oostąpiły zgodnie z pozycją za­
jętą w odmówieniu stypendjum 
31,000 ofiarowanego w czerw -

u b. r. przez d-ra Ernsta 
Janfstaengla, zaufanego agen- 
a Hitlera, kanclerza Niemiec.

Jerome D. Green, sekretarz 
korporacji uniw. Harvard, po- 
yiedział, że Mellon „identyfi­
kował swoje intencje tak wy­
raźnie z intencjami d-ra Hanf- 
staengla, że korporacja czuje 
• ię zmuszoną odrzucić jego pro­
pozycję”.

Mądry chłopczyna,
— Jak się nazywa chłopiec, 

który nie mówi prawdy?
— Kłamczuch!
— A ten, który zawsze mówi 

prawdę ?
— Enfant terrible.

Z Washingtonu donoszą, że 
wybory listopadowe dla kon- 
gresmanów w stanie Illinois, 
odbyły się „tanim kosztem.”

Najwięcej na wybory, a nie­
korzystnie dla siebie, wydal 
sks-kongresman Britten, repu­
blikanin, z Chicago, którego w 
dniu wyborów pokonał były 
kongresman, James McAn- 
drew, demokrata. Britten ra­
portował. że wydał $3.400, z 
czego $2,900 dozwolone jest 
uchwałą rządową.

Dwa lata temu Brennan wy­
dał aż trzy dolary na płytę gra- 
mofćnowoą- i w raporcie swoim 
podał, iż żałuje, że tyle wydał, 
ale uważał wydatek ten Za ko­
nieczny. W reku bieżącym ten 
sam Brennan wydal $50 na 

[kartki kampanijne.
1 Według przepisu rządowego

każdy kandydat na kongresma- 
na, musi złożyć raport z wy­
datków kampanijnych. Pienią­
dze wydane wprost na, pozyska­
nie urzędu jak i pieniądze wy­
dane na pokrycie wydatków o- 
sobistych, muszą być wliczone 
do raportu.

Według raportu dzisiaj otrzy 
manego Kongresman A. J. Sa- 
bath, Demokrata z 5go dystryk 
tu wydał ,,exempt” $367. Kon­
gresman Leonard W. Schuetz, 
Demokrata w 7ym dystrykcie 
wydał „exempt” $533, a jego 
oponent R. J. Peacock, Repu­
blikanin, $329. Z ósmego dyst­
ryktu raport podaje, że Kon­
gresman Leon Kociałkowski, 
wydał „exempt” $228, a w ca­
łości sumę $300. Jego oponent 
w wyborach E. R. Piszczatow­
ski, Republikanin, wydal w ca­
łości na kampanję $165.

NOW Y FILM POLSKI.

Praca Z w alcza O bniżkę  
Skali Zapom óg.

Washington, 24. listop. —
William Green, prezes Amery­
kańskiej Federacji Pracy, os­
tro skrytykował powziętą przez 
administrację zapomogową de- 
cyzje zaniechania minimum 
płacy 30 centów na godzinę 
przy robotach zapomogowych, 
piętnując to postanowienie ja­
ko „krok wstecz”.

Green oświadczył, że zorga­
nizowana praca będzie się o- 
pierała całą siłą, rozkazom ad­
ministratora zapomogowego 
Hopkinsa, ażeby płace zapomo­

gowe były utrzymywane na po­
ziomie przeważającej skali pry­
watnej w danej miejscowości 
za taką samą rofo,otę.

ZAMIAST $400,000,000 — 
$7,700,000.

Meksyk-miasto, 24. listop.—
Senat meksykański ratyfiko­
wał jednomyślnie ugodę, . na 
podstawie której Meksyk za­
płaci Stanom Zjedn. około 
$7,700,000 z ogólnej sumy 
$400,000,000 reprezentującej 
pretensje obywateli amerykań­
skich do Meksyku z. czasu o- 
kresu rewolucyjnego począw­
szy od roku 1910.

W TEATRZE CHOPIN, mie­
szczącym się przy ulicy Diyi­
sion i Milwaukee avenue, wy­
świetlany będzie od niedzieli, 
25-go listopada, najnowszy 
film polski p .t. „Pałac na Kół­
kach”.

Role główne zostały wyko­
nane przez najlepszych arty­
stów filmowych w Polsce; dość 
wymienić takie siły jak Karo- 

| linę -Lubieńską, Igona Sym, Z. 
‘Sawana, A. Zelwerowicza, K.

Krukowskiego, Ninę Grudziń­
ską. „Pałac na Kółkach” to 
cyrk, toczący się z miasteczka 
do miasteczka, niosący rozryw­
kę.

Cały film jest nader intere­
sujący i ciekawy nawet dla na­
szych wybrednych widzów a- 
merykańskich, i napewno spot­
ka się z powodzeniem i zapełni 
teatr Chopin, przy Diyision u- 
licy i Milwaukee ave.

Już w Czwartek Bal 
Dziennikarzy.

Organizacje nasze, towarzy­
stwa, kluby i inne, zrzeszenia 
urządzają zabawy wszelkiego 
rodzaju przez cały rok,, nato­
miast zorganizowani dziennika­
rze tylko raz do roku, raz je­
dyny. A więc pracownicy pióra 
bynajmniej nie naprzykrzają 
się społeczeństwu, nie naduży­
wają dobrej woli, to jednak 
spodziewają się dziennikarz? 
nasi, że gdy raz w roku zwrócą 
się pod adresem Poionji tutej 
szej prosząc o poparcie, nie 
spotka ich zawód, że mający 
się odbyć w Dzień, Dziękczynie­
nia bal Dziennikarzy Polskich 
będzie w calem tego słowa zna­
czeniu sukcesem.

A więc już w nadchodzący 
czwartek, w dużej i pięknej 
sali Związku Polek, pracowni­
cy pióra będą mieli zaszczyt 
podejmować licznych gości, 
przyjaciół, znajomych, a w 
pierwszym rzędzie sympaty­
ków dziennikarza polskiego, 
który przez cały rok wszystko 
co najlepsze ze siebie wydaje, 
chcąc jak najlepiej spełnić 
swój obowiązek, swoje czynno­
ści i powinności. Nie ulega

najmniejszej wątpliwości, że 
kto tylko będzie mógł, na ten 
bal przybędzie, będzie uczest­
nikiem i świadkiem jednej z 
najlepszych imprez'w nąszem 
życiu towarzyskiem na gruncie 
chicagoskim.

Nazyrejczycy, byli to Izraeli­
ci, którzy poświęcili się służbie 
bożej, powstrzymując się od 
wina, strzyżenia włosów i do­
tykania umarłych. *

Największy Sezon Operowy w Chicago
W Poniadziałek, ^ w s p ó ł u d z i a ł e m  

p .. i L eh m an . La M ańce,
~ / W i r u  A m ai | S c h -ffe le r . B a ro m e o  

LOHENGRIN i  i j a g e i .
l>.v r y g e n t— W e b e r 

Ws Wtorek, ( ze w s p ó łu d z ia łe m
27 S  . «, —  . . . d i j  J 3 u rk e ; , GD l e '-  

nnoEH E Si ( M ą sw e ll, P ag g u  
C A R M E N  i D u n can .

d y r y g e n t — V ai) G rove
ze w s p ó łu d z ia łe m  

J e r i t z a ,  S h a rn o v a , 
J a g e l  i l to y e i .  

D y ry g e n t—
V an  G rove

B A P i H f P l  ) ze w s p ó łu d z ia łe m  
K A u L ia b S ii iD ian o . P a n e -G a s s e r ,

M o re lli. F io re lla  i C a v a d o re .
1 d y ry g e n t— P a p i

W Srod?,ę » ,i(ln
SALOME

W Soboto,
lgi> GruiLtin

Madame Butterfly 
W Sobotęwiec-nore-i

AIDA

ze w s p ó łu d z ia łe m  
M ason , F r ig e r io  

i B en to n ę li  i. 
D y r y g e n t— P a p i  

ze w s p ó łu d z ia łe m  
L a M ańce, B u rk ę . 
J a g e l  i M orelli. 

D y ry g e n t— W e b e r

30-GO LISTOPADA _  SPECJAŁ 
N I PROGRAM BALETÓW 

G O l II N'1 mj.ł . >4ł4Art YEI 
H E A R  Y E ! T a k ż e  B O L E R O

i L \  g l i a b l a s s e ; 
D y ry g e n c i^  G anz i K opp.

CHiSASO GRAND OPERA CO.
P a u l L o n g o n c . D y r e k to r  A r ty s t y c z n y
Ceny: 50c do $4 — bez podatku
2 0  N . W a e k e r  D r . T e l. R a n d o lp h  9229

Biuro prokuratora stanowego 
Courtney’a prowadząc inwesty- 
gację odkryło oszustwo na wiel­
ką skalę po skradzeniu $54,000 
z banku Amałgamated Trust 
and Savings, p. nr. 111 West 
Jackson bulwar przez klerka i 
innych.

O kradzieży w ubiegły wto­
rek Otton Van Derek, lat 23, 
klerk bankowy doniósł proku­
ratorowi po aresztowaniu. Do­
dał że w kradzieży tej udział 
brali także Dave „Long Count” 
Barry, referent sportowy; Jó­
zef Baita, alias Marcino i 
Abraham Karatz, były adwokat 
z St. Paul.

Wczoraj Hayden Sanders, a- 
systent Baity, niedawno zamia­
nowany skarbnikiem kompanji 
asekuracyjnej Abraham Lin­
coln Life Insurance Company 
w Springfield powiedział w 
biurze prokuratora stanowego, 
że w banku wyżej podanym 
dopuszczono się kradzieży i że 
istniał spisek w celu okradzenia 
dwóch innych instytucyj finan­
sowych z ich zasobów.

Pierwszy asystent prokurato­

ra stanowego adwokat Wilbert 
Crowley wydał po usłyszeniu 
tych zeznań rozkaz aresztowa­
nia Gustawa Lindąuista, za­
mianowanego prezesem wyżej 
podanej kompanji asekuracyj­
nej. Lindąuist po zeznaniach 
poczynionych w ubiegły czwar­
tek obiecał wrócić do biura pro­
kuratora stanowego wczoraj, 
ale słowa nie dotrzymał.

Lindąuista i Sandersa dyrek­
torzy kompanji asekuracyjnej 
usunęli z urzędów na zebraniu 
odbytem wczoraj w Spring­
field.

Van Derek i Sanders w biu­
rze prokuratora wyjawili, że o- 
soby wmieszane do wzmianko­
wanego przez nich spisku upla- 
nowały skraść z banku Amalga- 
mated tyle, aby wystarczyło na 
pokrycie kosztu nabycia kon­
trolującej części akcyj w spółce 
asekuracyjnej jak i też pewne­
go banku w Indianapolis.

Po zdobyciu kontroli nad te- 
mi instytucjami proponowali 
sniskowcy „zalać” je wprost 
skradzionemi hondami, które 
nabyć można tanio od krymina­
listów.

X, Coughliń Broni
N .R .A , P rzed  Ligą 

W olności.
Washington, 24. listop. —

X. Charles E. Coughliń, kazno­
dzieja radjowy, skierował wczo 
raj swoją Unję Krajową dla 
Sprawiedliwości Społecznej do 
walki z Amerykańską Ligą 
Wolności.

Powiedział on, że liga ma po­
dobno $700,000 w „kasie wo­
jennej” i że z innemi organi­
zacjami, jak Amerykańska Iz­
ba Handlowa, próbuje znisz­
czyć N. R. A. i zniweczyć 
wszelkie usiłowania dalszej de­
waluacji dolara.

„Zamiast wrzucać N. R. A. 
do kosza” — X. Coughliń mó­
wił — powinno się ją udosko­
nalić, osobliwie wzdłuż linij 
przewiduj ących unj onizac j ę 
wszystkich robotników, bez. 
nadzoru i kontroli przemysłu, 
a  jednak bez antagonizmu sto­
sunku do przemysłu.”

X. Coughliń, eksponent eks- 
panzji pieniądza i dewaluacji 
dolara, odbył tu konferencję z 
senatorami z „bloku srebrne­
go”.

P ielęgn iarka i D w aj 
Lekarze Zabici.

4 innych rannych w wypadku 
automobilowym.

Ann Arbor, Mich., 24. listop. 
Młoda pielęgniarka z Chicago i 
dwaj interni ze szpitala Uni- 
wersy.tsckiego ponieśli śmierć, 

strasznym wypadku automo­
bilowym blisko De ter. Trzy 
inne pielęgniarki i jeden in­
tern odnieśli poważne obraże­
nia fizyczne.

Całe towarzystwo wracało z 
zabawy w Portage Lakę, 16 
mil od Ann Arbor. W pewnej 
chwili, samochód poślizgnął się 
na drodze i uderzył w drzewo z 
fatalnym dla pasażerów skut­
kiem.

Metalurgja jest to ogół wia­
domości, dotyczących otrzymy­
wania metali z rud.

SEZ YO U  Answers

1. True. 2. FaUe. Tonę hlg 
er. 3. True. 4. False. Adjectn 
5. • True.
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\Z WŁADYSŁA WOWA
W tym tygodniu odwiedził 

naszą parafję J. E. Ks. Biskup 
O’Brien w celu udzielenia wier­
nym Sakramentu św. Bierzmo­
wania. Z górą 200 osób przy­
stąpiło do tego Sakramentu.— 
Starszy Chór św. Cecylji na tą 
okazję przygotował piękny pro­
gram składający się z łaciń­
skich i polskich pieśni. Solowe 
części w programie wykonali 
Rozalja Haupt, Edward Maje- 
rowski, Anna Kania, Edward 
Cieślak, Jadwiga Linkiewicz i 
Łucja Górska.

W.czwartek wieczorem ścis­
łe administracje klubów, towa­
rzystw i chórów parafjalnych 
urządziły miły wieczorek ku 
czci Wiel. Ks. Prób. Stanisława 
J. Czapelskiego z okazji jego i- 
mienin. Program zagaił ks. wi­
kary Juljan Gilewski, powołu­
jąc na przewodniczącego wie­
czorku p. Adama M alanow­
skiego, który według z góry u- 
łożonego spisu powoływał oso­
by do przemówienia, do śpiewu 
lub popisu na instrumencie mu­
zycznym. Nasamprzód młody 
człoUek chóru św. Cecylji p. L. 
Bawełkipwicz pięknym baryto­
nowym głosem odśpiewał dwie 
popularne angielskie pieśni, 
które ogólnie się spodobały.—■ 
Dowcipny monolog, „Rózia i- 
dzie za 'mąż” oddała z werwą 
panna Zofja Kapecką, za co o- 
trzymała huczne oklaski. Bar­
dzo pięknie spisał się swą grą 
na skrzypcach młodziutki Ed­
ward Szewczyk, który zdradza 
niepośledni talent muzyczny. 
Komiczny monolog ,,Latający 
Akrobata” i kuplet odśpiewał 
p. M. Bieńkowski ze zwykłą so­
bie swadą i sukcesem. Z angiel­
skim monologiem „Filozof ja 
Włocha” wystąpił weteran sce­
ny władysławowskiej p. Frań. 
Orłowski, który niemało słu­
chaczy ubawił. Na końcu bo­
gatym mezo-,sopranowym gło­
sem pani Agnieszka Bango Od­
śpiewała dwie pieśni po polsku, 
za co nagrodzono ją gromkimi 
oklaskami. Program przeplata­
ny był przemówieniami, p. W. 
Dembkowskiego, W. Mechli, A. 
Hupki. Na końcu solenizant ks. 
prób. Czapeteki w serdecznych 
słowach podziękował za te ob­
jawy czci, prosząc o dalszą 
współpracę około-dobra parafji. 
Jeszcze kilka chwil miłej poga­
wędki i zakończono ten miły 
wieczorek.

nr
Chóry parafjalne zaczną w 

tych dniach intensywne przy­
gotowania do śpiewów na Pas­
terkę i Sumę w święto Bożego 
Narodzenia.

Oba chóry: Mężatek św. Ja­
dwigi i Panienek św. Agniesz­
ki, odbywają swe próby w 
czwartki o godz. 8ej wieczo­
rem.

Chór Starszy św. Cecylji u- 
rządza przed-adwentową zaba­
wę towarzyską dla swych człon 
ków i przyjaciół w przyszły

wtorek w sali paraf jalnej, po­
czątek o godz. 8ej. y

Ruchliwy Klub Pań im. Ma- 
rji Konopnickiej stale zabiega­
jący, aby fundusz na nową 
świątynię powiększyć, urządza 
od tej niedzieli za tydzień (2go 
grudnia) bazar i „Bingo”. Po­
czątek o godz. 3ej po południu 
i trwać będzie przez cały wie­
czór. Dochód z tej imprezy cał­
kowicie będzie oddany ks. pro­
boszczowi na potrzeby parafji.

W przyszłym tygodniu pan 
organista tutejszy rozpocznie 
roznosić świąteczne opłatki pb 
domach parafjan. Ktoby życzył 
sobie opłatki wcześniej, niech 
że zgłosi się do p. organisty łia 
chór po jakiejkolwiek Mszy św. 
Spodziewanem jest że parafja- 
nie uprzejmie przyjmą swego 
pana organistę.

Z ŻAŁOBNEJ KARTY.
Walenty Mazankowski 

nie żyje.
Umarł po krótkiej chorobie 

stary-wiarus, śp. Walenty Ma­
zankowski, zam. pn. 1658 No. 
Leavitt ul. Był w podeszłym 
wieku. Pozostawił żonę sta­
ruszkę, Stanisławę, z domu 
Schmidt i liczną rędzinę. Po­
grzeb odbędzie się we wtorek, 
z domu żałoby do kościoła Naj­
świętszej Marji Panny Aniel­
skiej, a po odprawionych cere- 
monjach liturgicznych, zwłoki 
zmarłego złożone zostaną na 
wieczny spoczynek na cmenta- 
śW, Wojciecha. Niech odpoczy­
wa w pokoju.

Pies „zastrzelił” myśliwego.
Dunellen, N. J. — Bamey 

Brazdovic, lat 52, zginął, kie­
dy jego pies do polowania na­
stąpił na cyngiel jego strzelby. 
Broń wypaliła fnu prosto w 
głowę.

PRACA
K o m p le tn y  “B e a u ty  C u l tu r e ” K u rs .

BEAUTY CULTURE
2 n a jw ię k s z e , d o s k o n a le  u rz ą d z o n e  
sz k o ły  w  k r a ju .  I n s t r u k to r z y  z w ie l-  
k iem  d o św ia d c z e n ie m . Z a ra b ia jc ie  p o d ­
czas n a u k i .  A k re d y to w a n a  p rz e z  s ta n .

$2 W P Ł A T Y
$3. ty g o d n io w o . N a rz ę d z ia  d a rm o . 
W y ra b ia m y  m ie js c a  d la  g r a d u a n te k .

SELAN SYSTEM 
2744 M ilw a u k e e  A re . S p a u ld in g  6616. 
1547 W . 63cia u l. M em lo ćk  5702.

27

POTRZEBA piekarza na pierw szą rę. 
kę, na noc. 1759 Augusta B lrd .

POTRZEBA st-airszej kolbiety, do za­
jęcia się d-omem . i  tizkolnymi dziećmi. 
3005 W. Cermnk Road. Zgłosić się po 
7 wieczorem. 26

POTRZEBA niew iasty do domowej 
pracy, takiej, k tó ra  poszukuje dobre­
go domu więcej, n iż  zapłaty. Pisać 
po polsku lub angielsku : Dziennik 
Oliicagwski, pod lite rę  N-2.

POTRZEBA dziewczyny do pracy do­
mowej do domu na  noc. $3. 2502 W. 
Diyisioai ul., 2-gie.

B A C Z N O S C
K om pletny kuirls w faehowem szyciu 
sukien ty lko $20. Nauka szycia na 
parowych maszynach $5. — O ferta 
jes t dolbra tylko w  poniedziałek 26go 
listopada.

C H I C A G O  S C H O O L
216 W. JACKSON BLYD.

Tel. DeUrboru 9092.

D robne O głoszen ia D robne O głoszen ia K UPNO  I SPRZEDAŻ K UPNO  I SPRZEDAŻ K UPNO  ISPR 7FD A Z K UPNO  I SPRZEDAŻ

ROZMAITE DO W YNAJĘCIA A U T O M O B  I L E I N T E R E S  A DOM Y I ZAM IANA

Z P arafji ŚŚ. P ięciu  
Braci P olaków  
i M ęczenników .

Jutro wieczorem na sali pa­
raf jalnej śś. Pięciu Braci Pol. i 
Męcz, odbędzie się zabawa je­
sienna Tow. Najśw. Imienia 
Jezus, oddziału młodzieży star­
szej. Początek zabawy o godz. 
8-ej wieczorem.

Młodzieńcy w parafji garną 
się z wielką energją do Tow. 
Najśw. Imienia Jezus tak, iż 
ks. prałat Jakób Strzycki, daje 
im dla swego użytku klasę w 
małej szkółce na lokal klubo­
wy. Klub ten będzie otwarty w 
Dzień Dziękczynienia o 1-ej po 
południu. Młodzieńcy, którzy 
biorą udział w grze piłki koszy­
kowej mają swe ćwiczenia w 
parku McKinley dzisiaj, w so­
botę, o 5:30 po poł. Prosimy, 
aby ci młodzieńcy podali naz­
wiska p. Kucharskiemu, aby 
mógł przygotować listę i zapi­
sać ich do ligi C. Y. U.

Skauci z drużyny 465 i 466 
urządzają zabawę kostkową 
„Bunco”, w niedzielę, dnia 13 
stycznia. Skauci otrzymali swe 
bilety i obchodzą parafjan pro­
sząc ich o nabycie takowych. 
Zarazem starsi w komitecie 
zbierają prem,je ód kupców ji 
przemysłowców.

POTRZEBA balw ierza na piątki i 
soboty tylko polskiego. 1391 N. Lin- 
cold ulica. 24

POTRZEBA dziewczyny do ogólnej 
domowej pracy. JI. Bnrezky, 3939 W. 
13 ulica. Telefon Crawford 6904. 24

V
POTRZEBA sprzed a wa cza panieru, 
len. który ma zntl/omoiść w  zakresie 
groseryjnym  i buczerskim ma pierw- 
szeftstwo. Pisać do Dziennika Cliiea- 
godsiego, 1455 IV. D irision  ul.. pad 
litei-a M-2. 26

PRZYJM E do nauki na parow ej m a­
szynie i hemistitehing; kurs dzienny 
i wieczorowy. 1413 N. Ashland Are.

POTRZEBA dziewczyny do domowej 
rolioty. ze spaniem. dobra zapła ta  —  
1000 X. CaUfornla Are., 3 piętro.

PR ZY JD ŹCIE do nas po instrukcje  
w szyciu .sukien, deseniow aniu lub 
m odniąrstw iP. prze-izlo 800 zadowo­
lonych Pofek. Piszi-ie po bezpłatną 
książeczkę. MASTER DRESSMAK- 
1X0 ,SCHOOL, 409 S. S tate  ul. 24.27

POTRZEBA dziewczyny do ogólnej 
pracy domowej i psaroćy z 2 dziećmi. 
$5. Czw artki, •niedziele wolne. Zgło­
szenia ju tro  po, le j. 1125 W enonah 
Are., Oak Park. J. E. Yodicka. Za­
płacę zgłsiiszającym „carfalre” .
POTRZEBA pierwszych i drugich ku­
charek. PierW-Saych i drogich ja rzy ­
nowych kucharek, kelnerek i dziew­
cząt do. domowej pracy. B iuro Pracy, 
1458 IV. Chicago Are.

POTRZEBA młodej dziewczyny do 
pomiocy matce. IjOga.n Sąuare, 3421 
jlruimmónd Plac*. M is. Thompson.

POTRZEBA dziewczyny albo kobiety 
do. lekkiej domowej roboty. Telefon 
L afayette  4163. —  4508 So. Califor- 
nia A re., lszy  apartam en t.

D robne O głoszen ia

ROZMAITE

KTOBY był łanlcaw dać transfuzję  
krw i d la  ocalenia żyelai za wynagro­
dzenia, niech się zg łosi: 1537 Haddon 
Are. Zgłosić się natychm iast.

RADJO OBSŁUGA
R eperujem y kaiżdego wyrobu rad ja , 
robota gw aran tow ana 1 rok, o tw arte  
w niedzielę od 9—6. Telefon Arm itage 
2765. —  1344 N. Ashiland Are.
PA PIERO W A N IE pierw szej klasy 
robołai, $3 pokój, 1280 N. L eayitt ul., 
2gia piętro.

Pułaski Construction
Firm a PISKORZA wykonuje wszelkie 
prace z liożyczkl rządowej, retnodfclu- 
je  “storę fron ts,” zakłada fundameii- 
ta  i podmurOnki, okrywie werandy, 
pokryw a dachy. Piskorz w yrąbią po­
życzki rządow e na remwlelowanle do­
mów ; w ykonuje wszelkie prace ,bu- 
downicze za gotówkę lub na spłaty. 
Telefonujcie Spaulfling 7428; Berk- 
£hlre 3782. — 3010 Ellbridge Are.

UWAGA
W łaściciele -domów! — Polscy plwn-

JłJarze w ykonują tan io  i dobrze wszel­
ką robotę płum biarską, centralne 0- 
grzew anie podług najnow szej tech­
niki. —j/Zainim  dacie zrobić obcona- 
rodowcom. zobaczycie się najp ierw  z 
nami. Obliczenia darm o. Telefono­
wać Spaulding 9769. Adres, 2719 N. 
Law ndale Are. • 20.24

CZĘŚCI pieców, furnesów i bojlerów, 
„hot w ater coils” ; niklujem y. — 697 
M ilwaukee Are- Margolis. tts.x

POSZUKIW ANIA
PO SZU KU JĘ iw ważnej spraw ie An­
ny 'Zawada Zamieszki w ata przedtem 
w okolicy Łockwood ł Addłsou. K to­
by 0 niej w iedżiał lub ona sam a pro­
szę pisać do- D ziennika Chlcagoskie- 
go, pod literę  L-2.

POSZU KU JĘ się M ichała Kosińskie­
go, zam ieszkałego daw niej pn. 2815 
N. Spauldiing Ave. -— Spraw a bardzo 
w a ż n a ; nagroda za inform ację. Ad­
w okat J- Rzepecki, 1370 N. Lincoln 
ul. Tel. Brumswfck 2891.

P O Ż Y C Z K I
MAMY pieniądze do wypożyczenia na 
pierwsze morgecze, na domy 1, 2 i 
3 mieszkaniowe, na długi term in  do 
spłacania. Spłacnlne w dogodnych 
w arunkach miesięcznie. Zgłaszać się 
do Sekretarza Second Federal Sarings 
and Loan Association of Chicago, p. 
Jan  A. Sierociński, 4228 W. 26-ta ul., 
Chicago, Ili,

POTRZEBA $d,8O0 na pierw szy mor- 
gącz, na  dwu piętrowy, murowany, 

'd b b i; okolica H um botdt Piairk. Telefon 
Hum boldt 7116,
KUPUJEM Y, sprzed a jem y lub  za­
mieniam y realnościowe bondy, N orth­
w estern Securities złote noty, polskie 
bondy ,,Tax W arran ts”, II. O. L. C. 
bondy i morgecza. Peoples In restm en t 
Company, 1200 N. Ashland Areriue, 
Pokój 550. tts.x

PO TR ZEB U JĘ $500 n a  miorgecż; bę­
dę zaraz  spłacać miesięcznie. Dobra 
okolica. U prasza się zgłosić pn. 3546 
Lyndiale ul.

KUPUJEMY morgecze, złote i polskie 
bondy, książeczki P. K. O., w arran ty  
podatkowe i inne akcje i  bóndv. — 
OPAŁKA & CO., INC., 120 S. La 
Salle ul., pokój 1465. S ta te  1409.

POTRZEBA na ęierw szy morgecz 
$2,000, n a  20 akrow ą farm ę, 8 poko­
jowy dom  oraz  inne zabudow ania w 
Des Plaines, 111. Zgłosić s ię : 2452 N. 
M enard Ave.

PŁACIMY gotówką za w aran ty  po­
datkowe, polskie bondy i bondy real- 
nościowe z  N orthw estern i Home ban­
ku. Peoples In restm en t Co., pokój 550, 
1200 N. A shland Are. ttsx

POTRZEBA $2,000 moirgecz, na no­
wy, 2 mieszkaniowy dom, ogrzewal­
ny, garaż  ; nowa okolica. Zgłoszenia : 
2453 N. Luna Ave. Tel. B erkshire 
5682.

DAM pożyczkę do $3,000 na p ierw ­
szy morgecz. Nowoczesny, m urow any 
budynek w Avonid'ąile. P isać Dziennik 
Chicagoaki, 1455 W. Division ul. pod 
lliterą F-2. 17-24-1

POŻYCZKI
Mamy pieniądze do wypożyczenia na 
pierwszy morgecz, na domy 1; 2 i 3 
mieszkaniowe, na d ługi term in, do 
spłacenia w dogodnych w arunkach, 
miesięcznie. P ia s t F ederał Sarings 
and ł/Kto Association of Chicago.—■ 
Zgłosić się do b iura  sek re tarza , 1710 
W. 21-aza ul., Chicago. sx

DO W YNAJĘCIA
DO w ynajęcia 4 pokoje, na drugiem, 
front. 1426 Didkson ul.

POKÓJ umeblowany do w ynajęcia z 
kuchnią. 1124 N. Hoyne Are. 24

W YNAJMĘ 4 pokoje widne, kąpiel, 
na 2-giem. 1632 Brighaim ul. ' 24

COTTAGE 5 pokojowy, Iwidmy, wy- 
najm ę. $10. 1806 N. Pau lina ul.

DO w jaiajęcia 4 słoneczne pokoje na 
drugiem  z fron tu . 1114 N. W inchester 
Are.

KILKA .umeblowanych pokoi, dolara 
lu1) wyżej. 1217 M tutene Ct., naprze­
ciw W isboildfa.

POKÓJ do w ynajęcia dla jednej lub 
dwóch drieij.oząt. parow e Ogrzewa­
nie, medraa gotować, osobne wejście. 
1411 M ilwaukee Are.. Scie piętro.

DO W ynajęcia elegancki poity.i ogrze­
wany. wygodny d li  m łodej pary, k a ­
w alera lub dw u panien.— 2643 W. 
43-cia u l.

POKÓJ do  wynajęcia. 1219 N. Hoyne 
Are., 2-gie piętro.

BALW IERZE uwaga;. —■ Doskonałe 
miejisce n a  gola.rnię, tan i rent, jedna 
golarnia w  ośm iu blokach. Zapytania 
nadsyłać do Dziennika Chlcagoskie- 
go pod lite rą  O-2. x  ••

DO w ynajęcia 4 pokoje $10.00 m iesię­
cznie. 800 N. M .johfield  Are.

MAMY kilka ładnych 4 pokojowych 
mleszJtań. nuanny, przy Potomne i Da- 
men Ares. Tani rent. Zgłoszenia 1561 
M ilwaukee Are., 2gie piętro.

DO w ynajęcia ogrzewane 6 pokojowe 
m ieszkanie w narożflikowym domu 
$30. —  1501 X .,P au lina  u!., przy Mc 
Reynolds. Telefon Hum boldt 0107.

1 m i wynajęci.3i 2  mieszkania po 4 po 
koję, na pierw-zein i na trzeciem z 
fromtu. 2342 Rice ul.

DO w ynajęcia 4 pokoje, kąpidlnia. 
1013 N. W estern Are.

CZTERY pokoje do w ynajęcia, okry­
ta w eranda. 2345 N. M aron Ave.

DO w ynajęcia ładne, 5 pokojowe 
mieszkanie, ogrzewane, na pierwszem 
piętrze, w dobrej okolicy ; tanio. 5647 
N. A ustin Are., blisko M ilwaukee

DO w ynajęcia 6 nowoczesnych, w id­
nych pokoi, $20. 2716 N. Campbell 
Are.

DO w ynajęcia  4 pokoje. $8. 1108 N. 
Francisco Are. 1-wze piętro, front.— 
1329 W. Chicago A re. (R ecetrer.)
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DO W ynajęcia 4 w idne pokoje, $11.— 
1510 W. Superior ul.

P IĘ K N E  pokoje do w ynajęcia  dla 
uczciwych łudzi. 3 piętro, front. 1839 
W. E rie  ul.

DO w ynajęcia dw a pokoje, osobne, 
$6 i $6.50 miesięcznie. 1523 W alnn- 
sia. A re. Klucze mai miejscu.

WYNAJMĘ 6 słonecznych pokoi : gaz, 
elektryka 1 kąpielnia ; 3  sypialnie.— 
1620 Ju lian  ul., przy Ashland Are.

DO W ynajęcia 4 i 6 pokoi. 1019 Mc 
Reynolds ul., blisko Ashland i North 
Ares.

DO w ynajęcia 3 pokoje do lekkiego 
gospodarstw a, dla młodego małżeń­
stwa, panien  lub  mężczyzn. 2032 Cry- 
stoil ul.

DWA pokoje do »wyniajęcia, gaz, u- 
stęp i elektryk®. 1228 Mawtene Ct.

$7.00 za cz te ry  pokoje; gaz, elek try­
ka 1 Ustęp. 1318 Cha pin, ul.

PO K O JE do w ynajęcia 7. wsżelkiemi 
w ygodam i; przystępne ceny. Crown 
Hotel, 1669 W. D irisiou  ul. 26

PO KÓ J do w ynajęcia u  sam otnej 0- 
soby, w rezydencji; można gotow ać; 
małżeństwu, pankom lub panienkom. 
2113 N. Oakley Ave.

1)0 'W ynajęcia Skład narożnikowy, 
pomiędzy dwoma składam i, przy du­
żej d rukarn i, zaludniona okolica, 
dobry n a  każdy in teres. 2879 Elston 
Are.. 2gie piętro.

PO KÓ J dla dlwóch mężczyzn lub pai- 
nien, w  dobrym  dom,u. Z Wiktem lub 
bez. Domowe przyw ileje, fortepian, 
radjo . 7914 S. C arpenter ul., lsze  pię­
tro.

DUŻY skład do w ynajęcia lub bu­
dynek. pnr. 1100-1102-1104 N. Wood 
ml. na sprzedaż- Będę na miejscu 
dziennie po 4ej godz. lub telefonuj­
cie, P alisadę 8997. M ieściła p iekarnię 
przez osta tn ie  5 la t. 24

DUŻY garaż do w ynajęcia, można u- 
żyć na lekką fab rykację  lub zakład 
reperacji, $15jO0 miesięcznie. Zgłosić 
się 2024 Holly Are. blisko Armiita-ge 
Avenu®. 24

DO w ynajęcia 4 w idne pokoje. $10 
miesięcznie, garaż, $8. 2019 Willow 
u l . ; blisko M ilwaukee i  Damen.

DO W YNAJĘCIA 5 pokoi p a rą  ogrze­
wane, toąipielhia. 2-gie piętro, w klne 
pclkoje, nowo udekorowane, błisfko 
Robey i Dirilsion Ulicy, $25.00. Zgło­
sić się John  Egge-rs, 1931 O rystal 
ulica. 24

DUŻY umeblowany pokój do w yna­
jęcia,, gorącą wodą ogrzewany. Osob­
ne wejście. 2033 R ice ul. telefon 
H um boldt 5106. 24

POTRZEBA na m ieszkanie panny lub 
starszej niew iasty. 1510 W. Superior 
ul., 2 piętro.

DO w ynajęcia 5 widnych, czystych 
pokoi; cena $15. 1348 N. A rtesian
Are.

DO w ynajęcia piekarnia  z pokojam i 
miesizkataemi w tyle. G ran t W orks, 
w Cicero, Illinois. Telefon Law ndale 
8702.

WYNAJMĘJ 4- pokojowe mieszkanie, 
z wainnĄ. 2037 Chicago Ave.

DZIEW CZYNĘ łub niew iastę przyj- 
mę na  m ieszkanie. 1902 N orth  Are., 
front.

NA m ieszkanie potrzebą, jedną lub 
dwde panienki. 2406 S. Spaulding 
Are.

DO w ynajęcia 5 pokojowe m ieszka­
nie. 3222 N  H am tin  Ave., blisko Bel­
mont ł M ilwaukee Are. 24,1

WYNAJMĘ ładny, ogrzewany pokój, 
tanio. Osobne wejście. 2221 Augusta 
Blrd.

DO w ynajęcia 5 pokoi, 3 sypialnie, 
pojedyńeze, w anna. 3 piętro. 1646 
W cReynolds ul.

DO w y n jję tla  6 pokojowe m ieszka­
nie, z w anną, piecem ogrzewane. $20. 
1231 H ołt ul.

DO iwymajęcła 5 pokojowe m ieszka­
nie, piecem ogrzewane, 3 piętro, front, 
$17. 2050 N  W estern Are.

TRZY 4 po>kójow'e m ieszkania do wy­
najęcia, blisko polskiej szkoły i koś- 
rio ła, tanio. 1450 Cwrnell u l . '

K UPNO  I SPRZEDAŻ

ROZMAITE
ECONOMY FUEL CO.

Lump $6.00, Egg $5.75, Minę Run 
$5.59, 2 calowy Ścreening $4.75. Gwa­
rantow ane z 3-ciej żyły. D ostaw iany 
gdziekolwiek w  Chicago. Tel. E n te r­
prise 1236. Cicero 4817. 30

BANKRUCYJNA sprzedaż mędkiego 
ubrania i ,,overcoata” , w artości do 
$35.00 o i  $12.50 i wyżej. Nie omiń­
cie tej taniości. 2823 M ilwaukee 
Arę. 2-gie piętro. 26

W IELE ciepła. Mało popiołu. Zna­
komity zastępca Pocahontas; “Black 
Gold” “Lump” lub “Egg”, $6. “ Minę 
Run”, $5.75; “Ścreening” , $4.75. — 
Grandy Mining Co., C edarcrest 1131.
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SPRZEDAM całe ttrządzenie do gro- 
serni i składu cukierków, za wasza 
cenę. Zgłosić s ię : 4944 S. M arshfield 
Ave., iw tyle, na dole.

K U P U J E M Y
Złote bondy, polskie bondy, akcje i 
morgecze. Zgłosić s ię : 208 S. La Salle 
ul. Pokój 1083. Minnleh B radley and 
Co.. Inc. x. sx

URŹĄDZENIA do salonów, nowe i 
nieco używane, po bardzo niskiej ce­
nie. za gotówkę lub na spłaty. 1519- 
XT. Wood ul. 26
KOMPLETNE urządzenie do składu 
groserji. mai sppzedaż. lub zamienię 
za autom obil. 4601 S. Weil ul., Chi­
cago, IR.

N A J W I Ę K S Z A  S P R Z E D A Ż  
A U T O M O B I L I  W  C H I C A G O

Z n o w u  o f ia r u j e m y  n a jb a r d z ie j  s e n s a c y j n e  w a r to ś c i  w  O D E B R A N Y C H  ZA  
D Ł U G  A U T O M O B IL A C H , J a k ie  C h ic a g o  k ie d y k o lw ie k  w id z ia ło .

N ie  p o m iń c ie  t e j  k w ie tn e j  ftp otiob n ofo l. K tJP C IE  A U T O M O B IL  TEIŁA.Z. 
G W A R A N T U J E M Y , ZE C E N Y  N A S Z E  SA  N A J N IŻ S Z E  W  M IE ŚC IE . 

P r z y jn i ie m y  s ta r e  n u ta  w  z a m ia n ę  i d a m y  w a m  12 d o  1S m ie s ię c y  do  z a ­
p ła c e n ia . K a ż d y  s a m o c h ó d  z n k u p lo n y  od n a s  p o s ia d a  p iś m ie n n i)  g w a r a n c ję  

n a  ©O d n i, o r a z  m a c ie  7 d n i d o  w y p r ó b o w a n ia  a u t o m o b ilu  d a rm o .
H U P M O B IL E , n a jp ó ź n ie js z y  1932 De 
L u x e  S edan . T a k i  sa m  ja k  k ie d y  o- 
p u śc ił  f a b ry k ę .  N ie m o żec ie  p o zn ać  
czy sa m o c h ó d  te n  b y ł jeż -  
d żony  czy  n ie . T y lk o ;  . .  . v
C H R Y S L E R , n a jp ó ź n ie js z y  1932 De 
D uxe S ed an . D o s k o n a ły  w  k ażd y m  
sz czeg ó le . O pony  są. j a k  now e. P i ę k ­
n ie  w y k o ń c z o n y , 90 d n io -  g
w a  g w a r a n c ja .  T y lk o .........

R E O , n a jp ó ź n ie js z y , 1932 D e L u x e  
S edan . B ez p y ta n ia ,  j e s t  to  n a j ­
p ię k n ie js z y  sa m o c h ó d  w C h ica g o . 
6 d ru c ia n y c h  kó ł, 6 opon  ja k  n ow e. 
B ez p la m y  z e w n ą tr z  i w e w n ą trz . 
K o s z to w a ł p rz e sz ło  12,400.
T e r a z ...........................................

S T U D E B A K E R , 1934 D e  L u x e  S e ­
d an . G w a ra n to w a n y .
T y lk o .................................. $ 2 9 5
D O D G E , D e L u x e  1932 Sedan. 
P ię k n y  sa m o ch ó d . C tw aran-d» .n> " 
to w a n y  j a k  n o w y . T y lk o . .

N A S H , n a jp ó ź n ie js z y  iua2  De Luxe 
S edan , m a ło  u ż y w a n y , je s t  j a k  w 
d z ień  k ie d y  o p u śc ił  f a b ry k ę ,  6 
k ó ł i opon, j a k  no w e. 9 0 -dn iow n  
g w a ra n c ja .  4  9 T C
T y lk o  -    ..................................  Z O
B U IC K , 1932, D e . L u x e  S ed an . — 
J a k  n ow y , 6 k ó ł d ru c ia n y c h . O pony 
s ą  bez w a4 y . W y k o ń c z e n ie  i pol- 
s t r o w a n ie  bez p la m y . ( O O C
T ylko ......................................

P oR in dnm y r o z m a ite  In n e . N ie  p o m iń c ie  ty c h  n is k ic h  c en  i k u p c ie  n u to  t e ­
rna. M oże  sp o R o b n o ść  ta  n ig d y  n ie  p o w r ó c i.

O tw a r te  c o d z ie n n ie  i w  n ie d z ie lę  d o  bej w ie c z o r e m .

Square Deał Auto Finance Co., 2529-35 N. Crawford Ave.
NA SPRZEDAŻ 1934 F ord  De Luxe 
Sedan, jeżilżouy bardzo mało, radjo, 
ma inne ,,extrfls". Musi być sprzw la­
ny przed 27 dniem  listopada. Kry 
zworki. 1322 Górne 11 ul. 24

ROZMAITE

175 U żyw anych 
Sam ochodów

wszystkich modelów i wyrobów 

zwłaszcza z  roku

MALOWANIE l papierowanie. $2.50 
pokój, robota gw arantow ana. Telefon j 
Arm itage 6297. 21-24 i

W ĘGLE! Czemu macie płacić wyso­
kie ceny, gdy możecie kupić “Tropic- 
a ir .” G w arantow ana w aga i ciepło. 
Tysiące zadowolonych odbiorców w 
Chicago. “Screenimg,” $4.75; “Minę 
Run,” $5.75; — “Lum p” lub  “Egg,” 
$6. N orthern  OoM Go. -— Lfiiwńdale 
7366, M errim ac 2524. 1

DRUGORZĘDNY budulec maiterjal- 
ny na sprzedaż tiamio,, oraz drzewo 
na opał. Tel. Canal 8Ó75, Stanley 
May. 26

NOWA $68 m aszynka d o  pisania, zna 
komity podarek gwiazdkowy $16. — 
7914 S. C arpen te r ul., lsze  piętro.

NA sprzedaż nowa cegła, $2.70 ty ­
siąc. 4428 S. W estern  Ave.

RZECZY DOMOWE
$25 ,000  ZAPAS NOWYCH MEBLI 

ZBANKRUTOWANEJ FIRMY
N ie o m ie sz k a jc ie  s k o rz y s ta ć  z te j  s p o ­
sob n o śc i. P rz y jd ź c ie  i p rz e k o n a jc ie  się :

2 SZTUKOWE GARNITURY 
PARLOROWE.

$ 3 9 .5 0 ,  $ 4 9 .5 0 1 $ 5 9 -5 0
i  w y ż e j .

3 SZTUKOWE GARNITURY DO 
SYPIALNI.

$ 3 9 .5 0 ,  $ 4 9 .5 0  i $ 5 9 .5 0
“OIL BURNERS” OGRZEWACZE 

OLEJEM
i w y ż e j

CADILLAC 
LA SALLE 
PACKARD 

CHRYSLER 
BUICK 

H UPM O BILE 
STUDEBAKER 

DODGE 
NASH

OLDSM OBILE 
PONTIAG 
DE SOTO

PLYMOUTH
CHEYROLET

FORD

A uta te mogą być zakupione na bar­
dzo dobrych w arunkach. — Możecie 
mieć aż 24 m iesiące do zapłacenia. 
Weżmiemy w asz samfochód w zam ia­
ny. -— 7 d n i do w ypróbowania au ta  
darmo.

GAYNOR & McFADDEN INC.
28J0 W. MADISON UL.

— 20 lat pod jednym adresem. —
SPRZEDAM CadiMjc fleetwood se­
dan, 5 pasażerowy, tanio. 3292 A r­
cher Ave.

$ 1 9 .
W IE L K I ZAPAS RADIOS 

P h ilc o  i A tw a te r  EŁft i wy-
K ę n t  t a k  ta n io  j a k  ż e j
M ożecie k u p ić  te  m eb le  za  g o tó w k ę  
lu b  n a  k r e d y t  —  2 l a ta  do s p ła c e n ia . 
—  M ały  z a d a te k  z-achow a w am  m eb le  

do p ó ź n ie js z e j d o s ta w y .

E C K H A R T  P A R K  
F U R N IT U R E  C O .

1650 W. CHICAGO AYE.
b lis k o  P a u l in a  ul.

SPRZEDAM palacz odpadków, ogrze­
wacz i kuchenny piec, tanio. —: 1883 
Winnetbago Ave.

NA SPRZEDAŻ kom binacyjne piece, 
maszyny do szycia, łóżku, komody, 
dywany, maszyny do p ran ia . 1332 W. 
18-ta ulica. ws.s

KUOHENXTY piec, cały porcelanowy, 
bardzo tanio. 1824 Thom as ul-, cot- 
tage.

RUXTON 4 DRZWICZKOWY 
DE LUXE SEDAN

Sposobność życia do zakupienia — 
“fron t wheel dirire,” nie tutejszego 
auibomoMla, nie tutejisiziej konstrukcji 
oraz jednego z najp iękniejszych sa ­
mochodów na uiliwach chieagoskich. 
Posiada kosztowny kufer, 2 druciane 
koła na stronach , L orra ine  “spot” 
św iatło, ogrzewacz gorącą w odą, r a ­
djo, oraz wiele innych “ex tra s .” —. 
Oddani ®a $575. Oszczędzicie kilka 
tysięcy dolarów  z  oryginalnej ceny. 
.Jeżeli cheecie kupić talki samochód 
zobaczcie ten  dzisiaj. Może\ być za- 
kupionyna bardzo przystępnych w a­
runkach. Wezmę w asz sam ochód w 
zamianę.

GAYNOR & McFADDEN, Inc. 
2810 W. Madison ul.

R A  D J A

SCHAULER Storage, 4644 X. W estern 
Ave. Meble 4 pokoi kompletne, 
$95; nowe, używ ane ga rn itu ry  par- 
lorowe — do sypialni, jadaln i, $29; 
im portowane Chinese O riental dese­
niowe dywany, $10, $15. $25. Gotów­
ką lub w-ąrunkl. O tw arte dziennie do 
9-tej, niedzielam i do 5-tej. 27

MEBLE na sprzedaż, tanio. 8356 S. 
Colfak Ave. Basem ent.

R EPERA CJA  rcd ja , wszelkich wyro­
bów, praca  gw arantow ana, gdziekol­
wiek kiedykolwiek. A rm itage 8833.

RADJO 8 tubow e w kabinecie? sprae- 
deun za $6.50. — 1309 H ott ui., tylko 
wieczorami.

NOWE raldijo w .dużym  orzechowym 
kabinecie, fpirzedam za $10-00. 2734 
Augusta Blvd,, 3cie piętro.

INSTRUM ENTA
GAZOWY rangę, biały, na sprzedaż. 
2150 XT. K arloy Ave., narożnik  Pal- 
mer.

B A E R  S T O R A G E
N asze  w ie lk ie  a ta n ie  z a k u p n o  z e ­
z w a la  n am  na  sp rz e d a ż  n o w y ch  m e ­
bli po ce n ie  b a rd z o  zn iżo n e j. S p ła ty  
O tw a r te  w ieczo rem  do 10-ej. W  n ie ­
d z ie lę  do 4 -e j.

B A E R  S T O R A G E
1927 M IL W A U K E E  A Y E . 

p r z y  W e s t e n  A t c .

ODDAM piękny, gruby, 9x12 dywan, 
$6. 2705 N. Kedzie Ave., 1 piętro. 26

NA SPRZEDAŻ accordion, 48 l>asów 
nowyi, $50; accordion nowy, najlepszy 
ton, . b ia ły  lub . czarny,—- „pearl De 
Luxe” modelu, dobrze w yryte nazw i­
sko w „rhinestoines”, 12Q halsów, $175. 
Inni cheą przeszło $300. Używany 12o 
basciwy accoimio-n, bez wrndy, ja k  no­
wy, $115; używ any $325 accordion, 
nie może być odróżniony od nowego, 
$125. Jesteśm y n a js ta rs i w ym biacze 
accordionów. W interesie  od 1891.— 
Niech nasz ekspert reperu je  wasze 
accordion. N ajniższe ceny gw aran to­
wane. O tw arte  niedzielam i. — Ace 
Musica/l Co., 307 So. W abash Ave. 
Pam iętajcie, wchód 2gie piętro.

NA sprzedaż piec kuchenny, nie ga 
zowy, $6. 1850 H o m o  ul.

NA sprzedaż rad jo  kom binacyjne i  
lieat.rola piec. 1508 Superior ul.

PARLOROWY piec n a  sprzedaż, ta ­
nio. 2335 W. Superior ul., 3 piętro, 
w tyie.

SPRZEDAM Federal elektryczny za­
miatacz, jak  nowy, m otor wykręca 
broszkę, $7 i 8 tubowe, elektryczne 
radjo, kompletne, w  dobrej kondycji, 
$8. 5062 Gnwnison ul.

NA sprzedaż piec, ogrzewacz. 1348 
N. A rteslan Ave.

SPRZEDAM kom binacyjny piec, —- 
heafcrola, ogrzewacz o raz  bungalow 
piec. 821 N. H erm itege Ave:

NA SPRZEDAŻ 3 piece, kom binacyj­
ny, bungalow; i gazowy rangę, białe. 
2915 W. Dickens Ave., blisko Hum- 
ta ld t Bu-hva.ru, za Armitage.

SPRZEDAM ogrzewacz na  tw arde 
węgle $4-00, gazowy piec $3.00, hot 
bla-st $3.00 i g-airbage burner. — 1537 
T alm an Ave.

SPRZEDAM ogrzewacz, hot blast, 
heatrola, kombinacyjny, piec do od­
padków i do salonu. 1611 N. W estern 
Ave.

P I E C E
Ogrzewacz duży pokojowy, jak  no- 
wy, mato usywany. ..garhage burner” 
i piec gaaowy, sprzedam  bardzo t a ­
nio z pow-odu przeprow adzenia się na 
centralne ogrzewanie. 2903 W. Divi'- 
sion ul., naprzeciw  Hum boldt parku, 
3cie p iętro  front.

SPRZEDAM Singer maszynę, dobrze 
szyje, komodę, stół, kanapę. victrolę, 
m aterac. 1423 W. Chicago Ave.

P tactw o  i Z w ierzęta
SPRZEDAM kan ark i (-hoppers, sło­
wika śpiew. Jechać M ilwaukee Ave. 
do końca lin ji Derom, 2ga ulica na 
zachód. 6622 N a ta n a  Ave.

NA SPRZEDAŻ kanark i, śpiewaki i 
samiczki. 1736 N. W inchester Are., 
2-^e, tył. 10,24

KANARKI niai sprzedaż i St. B ernard  
pies, najlepszej rasy. 4750 S. Bishop 
ul.

SPRZEDAM kanarki, głośne śpiewa­
ki. “Choppers,” “wmrplers,” “rołlers.’’ 
1460 Augustą, B lrd.

KANARKI „Choppers’’ sprzedam  ta ­
nio. 2117 W. Oortez ul.

KANARKI na  sprzedaż po um iarko­
wanej cenie. 1634 N. H erm itage Are.

CZYSTY Pom eranian  piesek 1 suczka 
na sprzedaż tanio. K upujem y wszy­
stk ie gatunk i psów’ i piesków, k an a r­
ki, wogóle wszystko. 1823 W. D tri- 
sion ul.

I N T E R E S  A
SKŁAD cukierków  na  sprzedaż. 1923 
W. Heiwey -ul.

MUSZĘ sprzedać sk ład  cuk ierków ; 
taniość. 1338 Cornel'1 ul.

W IE L K IE  nieporozum ienie fam ilijne 
zmusza minie do sprzedania grosem ! 
w artości $1,5000, za $650. 3260 So. 
Pau lina ul. Tel. L afayette  9666.

SPRZEDAM grosem ię i buozem ię na 
Jadw igow ie; tanio, bo tylko za $950, 
—Zgłosić się do s tac ji gazolinowej. 
1865 M ilwaukee Are.

NA sprzedaż route z piwem i sodą. 
Tel. H um boldt 4737.

PIW IA R N IA  na sprzedaż, tanio. — 
Mon roe 4916.

POTRZEBA wspólnikiai lub wspólnicz­
ki do in teresu  room ing house. Nie po­
trzeba wiele gotówki. Zgłosić s i ę : 
236 S. Ashland Ave., na  dole.

NA sprzedaż p iw iarnia w dobrej, byz- 
nesowej okolicy. Wspólnicy m ają  nie­
porozumienie. 1941 M ilwaukee Ave., 
narożnik W estern.

GROSERNIĄ, delikatesen (N ation­
w id e  s k ła d ) ;  w yrobiony; 4 pokoje. 
R ent $20. 5127 S. Campbell Ave.

KOMPLETNY zakład reperacji obu­
wia, utai sprzedaż, bardzo tanio. W łaś­
ciciel opuszcza m iasto. 1146 N. Mon- 
ticello Are.

PIW TARNIA na sprzedaż lub zam ia­
nę za automobil. 724 Ayer-s Ct.

SPRZEDAM lub  zam ienię sk ład  cu­
kierków. 3339 W. 23-cią ul.

NA SPRZEDAŻ grosernią z urządze­
niem, dobra n a  buozemię. Obok d u ­
żej szkoły, z  budynkiem lub bez.: — 
5239 Wanwiok Are.

POTRZEBA Wtrpóhnika lub  wspólni­
czkę do p iw iarni. 1753 No. Wood ul- 
Telefon A rm itage 10146.

NA SPRZEDAŻ Zakład ozyęzczenilai i 
farbow ania, w łączając H offm an m a­
szynę do prasow ania. 1523 N orth 
A re .

APTEKA NA SPRZEDAŻ
Apteka oraz  stac ja  pocztowa. Bardzo 
dobry wyrobiony in teres w polskiej 
okolicy. Musi być sprzedana — b ar­
dzo dobre w arunki d la kupującego. 
Po inform acje zgłosić się do pana 
Serafinskiego w

REALTY & MORTGAGE CO. 
3115 Lodan B lrd . — Belm ont 0001.

NA“ W ładysławowie, grosernią na 
sprzedaż, na pryw atnej ulicy, niema 
żadnych Interesów  blisko. Ładne u- 
rządizenie i dobry aa,pas. Musi, być 
sprzedane z powodu choroby. Tel. 
Brunswick 2268 lub K ildare  8824.

E X T R A
Z ipowodu reum atyzm u, sprzedam 
grdsernię i buczem ię tanio. T ani 
rent, dobra lokacja. Telefonować 
Belmont 9856. 24

GROSERNIĄ n« sprzedaż bardzo ta ­
nio. 1648 No. A rtesian Ave. 17-23-24

SKŁAD delikatesów  i grosernią obok 
buczeraia, ■ naprzeciw  szkoły ; reu tu  
$25, z mieszkaniem, nowoczesne u rzą­
dzenie,, sprzedam  tan io ; także można 
przeprowadzić. 2115 Bellephaine Are., 
lmłroónik Leaviitt.

P IW IA R N IA  na sprzedaż. Dobre 
miejsce. Telefon A rm itage 4164. 24

NA SPRZEDAŻ piw iarn ia . 1802 W. 
18-fca ulica. 24

E X T R A
Dobra propozycja. N a sprzedaż gro- 
sernia i buozćpnia z domem. Sprze­
dam  tanio z powodiu innego interesu. 
1381 W. A ustin  Are. róg Noble ul.

PIE K A R N IA  dobra, dobry Interes 
tanio na sprzedaż. 2602 W. Cortiand 
ulica. 24

ZAM IENIĘ ,,ice Creain parlo r.’, skład 
lodów, żunmali. ty toniu  za waszą 
część w bungalow, 2 mieszkaniowym, 
za pierwszy morgecz, letnisko, bondy 
reatoościowe lub co macie. 5500 Law- 
rence Are. 24

GROSERNIĄ na  sprzedaż tanio  w 
polskiej okolicy. 1830 W. 21-sza ui,

NA SPRZEDAŻ p iw iarn ia  i sala, n a ­
rożnikowy budynek, z powodu inne­
go interesu m usi być sprzedanoi in ­
teres wyrobiony przez 8 lat. 2047— 49 
No. Hoyne Are., narożnik Carolina 
ulicy. 24

NA SPRZEDAŻ buczernla i groser- 
nia. Dobre miejsce. Telefon lr r in g  
0367. 17-24

NA sprzedaż bałw iernia, s ta re  m iej­
sce; tanio. 1401 D ickrón ul.

GROSERNIĄ i buczem ia na sprze­
daż; dobre m iejsce; tan i rent. 5425 
W rightwood Ave. •

NA sprzedaż zakład reperacji obu­
wia, bardzo tanio. 2539 N. Califor- 
nia Are. 26

NA sprzedaż m ała, dobra grosernią, 
z powodu innego in te re su ; cena u- 
m łarkow ana. 1754 W. 18-ty Płace.

CR AG IN. G rosernią i buczernla, do­
bre miejsce, zmuazony jestem  oddać 
zai najlepszą ofertę. Zapytać się pn. 
1400 CoraeU ul.

FARM Y I LOTY
SPRZEDAM bardao tanio, zlatmienię 
lub wyrenbuję dw a ak ry  ziemi, dom,
7 pokoi, w szelkie ulepszenia, sta jn ia , 
kurnik  i garaż. Południowa strona 
na 147-ej, 3 bloki od W estern Are. 
John  M agiera, 147-ma, i McKinley 
Are., Box 269, H arrey , 111.

NA sprzedaż 40 akrow a farm a w W is­
consin ; muszę sprzedać za gotówkę. 
2624 F a rre ii ul., 2 piętro.

CRAGIN.
Mam dw ie loty i en tom ob ii; wezmę 
morgecz, farm ę lub co macie. 2303 N. 
Latrobe Ave. Tel. P alisadę 9543.

ZAM IENIĘ farm ę, 80 akrow ą, w1 W is­
consin, bez długu, na dobry autom o­
bil lub  grosernię. 2640 W alton ul.

40 AKROWA farm a, z budynkialmi, w 
stan ie  Michigan, 25 akrów  pod płu­
giem, reszta la® i pastw isko; cena 
$550. W łaściciel, 3220 Thom as ulica. 
Chicago, liii.

20 AKROWA farm a w  Michigan, 70 
mil od Chicago na sprzedaż. Bydło i 
urządzenie. Sprzedam  lub zamienię 
z powodu choroby męża. 2433 So. St. 
Louis Are. K ostka. 24

FARMY na sprzedaż i zam ian ę ; zą- 
budowanitą inw entarz, m aszynerja, 
Zboże. P is a ć : J. S. Sobota, R. 2, Box 
276, Stevens Point, Wis.

DOMY I ZAM IANA
W IE L K I bargain  na Heleuowie, 2 
piętrow y m urow any, 2 po 6 i 4 w  bez- 
mencie, ogrzewalne, cena $3,700. W e­
stern  Real E state, 940 N. W estern. 
Ave.

NA SPRZEDAŻ 2 mieszkaniowy m u­
rowany. 2 autom obilowy garaż m uro­
wany, ogrzew anie gorącą wodą, par- 
lor słoneczny, w eranda na śniadania. 
Oakley bulw ar, blok od p a ra f ji św. 
Heleny. Zgłoszenia E hlert. 1034 X. 
Oakley B lrd . Agenci wykluczeni.

B A C Z N O S C
D om y p o n iże j w y m ie n io n e  to 
ta n io ś c i  n ie z w y k łe  i s z c z e g ó ln ą  
sp o so b n o ść  do u z y s k a n ia  d o c h o ­
du  i z a ro b ie n ia  p o w a ż n e j su m y , 
bo w a r to ś c i  d o m ó w  id ą  w  g ó rę . 
H B L B N O W O  b ry k , w  d o s k o n a ­
ły m  s ta n ie , 1 po 5 i 1 po 4, p ie r ­
w szy  o g rz a n y , g a r a ż
2 a u to m o b ilo w y  za  < D O ,O V J v  
B R Y K  3 f l e ty  po 5 p oko j, k ą -

^el«nX  $ 3 ,0 0 0
W Ł A D Y SŁA W O W O  2 f le ty  n o ­
w szy  b ry k , lo ta  30x125, 2x5 2 I 
“A rc o ” boil. g o rą c u  &4Z  
w o d ą  o g rz e w a n y  «a w O , W r l /  
12 F L E T O W Y  n o w y  p ie rw szo ^ , 
rz ę d n y  b ry k , -2 p ię tro w y , e le k tr .  
lo d o w n ia , lo ta  60x125 w  p ię k n e j  
o k o lic y . 100% w y n a ję ty , n ie -

z J y k ł y . b ar& ain  $ 2 0 ,5 0 0
P o  sz c z e g ó ły  co do ty c h  i in^ 
n y ch  dom ów  z l ik w id a c j i  z g ło ­
s ić  s ię  do:

L E O N  SE G E L  
, 2 6 4 8  N. T r o y  UL

T e le f o n  B e h n o n t  5171.

ZABRANE Taniości. — Cz.nsty ty tu ł 
własności, 4 mieszkaniowy drew nia­
ny, piecem ogrzewany, w anny i u- 
stęp. B ardzo m iłe mieszkania. Wszy­
stk ie w ynajęte. Dom oraz dochód. 
Zobaczcte pnr. 551 W. 60-ty Place.

— oraz — -
Praw dziw e k u p n o . w byznesoiwych 
propertach. Zobaczcie 2 składy W r . 
939-941 N. C alifom ia Are., oraz ma­
my jeszcze inne taniości! 9 mieszka­
niowy. idecem ogrzewany budynek, 
wszystko w ynajęte. — Morgecz był 
$13,000. Oddam za niespełna- % mór- 
geczu. Wyżej wymienione proper-tai 
sprzedaw ane przez F rederick  II. 
B a rtle tt & Co-, 33 W. W ashington ul., 
2gie piętro. — Zapytać się o W- R. 
Lemke. 24

W IE L K I bargain w Aro-ndale. 2 mie­
szkaniowy drew niany na konkrecie, 
lata 50x125. Cena $2,600. W estern 
Real EeiSCe. 940 N. W estern Are. ’ł

NA SPRZEDAŻ 6 pokojowy m urowa­
ny bungalow, dębowe wykończenie, 
gorącą wodą ogrzewane, “-automobi­
lowy garaż. W szystkie assesm euta ski- 
płacone. Cena $42.50. R. J. B luett, 
•5207 Diversey Ave. , 24

ZAM IENIĘ properta  za farm ę, duży 
budynek, mr.io długu, w ynajęte  wszy­
stkie m ieszkania. 2147 W ebster Are. 
W łaściciel.

3 FLETY BARGAIN
Prawdziwy ba-igaiu — zobaczcie, dom 
pnr. 1917 H um boldt B lrd.. solidny 
3 piętrow y m urowany budynek 3—6 
pokojowe m ieszkania. P a rą  ogrzewa­
ny. Ladńa B oułernrd lokacja. Cena 
tylko $6,560. Najlepsze kupno w. mie­
ście. ZolwCKcie na.na Sera fińskiego 
przy budynku w niedziele od 10—5. 

REALTY ANI) MORTÓAGE O .  
3115 Logan Blrd. Belmont 0901.

NA SPRZEDAŻ 5, 4 pokojowy m u­
rowany dom, 2 auRunobilowy garaż, 
w dobrej kondycji. Dobra inwe.-i; yC7i. 
Homan przy Chicago Are. Zgiosz. ni i 
po O-ej wieczorem. 2610 N. M a n o  
Are. 24

NA SPRZEDAŻ murowany budynek, 
2 fńętrn, 2 składy, 2 m ieszkania. 2 
automobilowy garaż murowany. No­
woczesne. Gorącą 'wodą ogrzewany. — 
Cena $7,500. R. J. B luett Co.. 5207 
Diversey Are. 24

STANISŁAWOWO. 6 oo 4 drow nianr 
na fundam encie, bez długu, zamienię 
za 2 mieszkaniowy i dopłacę. 2034 X. 
lYestern Are. ż ; ' •

NA SPRZEDAŻ 2 mieszkaniowy mu­
rowany budynek, nowoczesny w każ­
dym szczególe, 6 i 6 pokoi, gorącą 
wodą ogrzewany, pryśnie? w kąpiel- 
lniach, dębowe wykończenie. O kryta 
tylna w eranda. Cena $6,000. It." J . 
B luett Co., 5207 D irersey  Ave. 24

NA SPRZEDAŻ 2 piętrowy 4 miesz 
kanjowy m urowany budynek, bez 
ment 1 góra, $7,5OÓ. — 3527 s 0. Da 
men Are.

NA spi-zedaż skład i 3 po 4 mieszka­
niowy, m urow any budynek; 59x125 
stopowa, narożnikow a lo ta ; w szyst­
kie ulepszenia wprowadzone i zsipła- 
cone. Cena tylko $4.090. 1503 N. Mon- 
ticello Are. Po infoirniacje zoba<-ząie 
Roe and Schubert, 4147 W. N orth 
Are. ą

SPRZEDAM dom, bardzo tanio, z po­
wodu w yjazdu, ładna okolica, bllskc 
Kościoła. 1628 N. H erm itage Are.

IV HUM BO LltT Park . 3 ]>o 6, 2 po i 
murowany, nu szerokiej locie. Cent 
$4,800. W płaty $2,500. 2064 N. W e 
stern- Are.

ZAM IENIĘ drew niany dom, 5x4. rit 
konkrecie, a  grosernią, m ały morgecz 
za pryw atny, 2640 W alton ul- . -
NA sprzedaż i y 2 piętrowy, m urow a 
ny, nowoczesny dom. bez długu, miesz 
kanie „- górze i w bezmeucie. 1071 
N. Paulina ul. Brunsw ick 7966.

CUDNA tlalniość. 2 po 6. murowan 
narożnik, dobry dom. Proszę zob 
ożyć. Za dolara, rachuję tylko 36 ce 
to w ; i 6 pokojowy bungalow, w pient 
sżorzędńej kondycji, oddam tanio, i, 
form acja u K rauczunastt, 5952 
Richmond ul.

NA sprzeilaż 6 pokojowy, murowąn 
cóttage, giątraż. 2138 H addon Ave.

MAM pierwszy morgecz, $5.( 
2 mieszkaniowym domu, szerol 
wezmę dom bytznesowy lub pry 
dopłacę jeśli potrzeba. Zgłot 
1056 N. M ozart ul.

SPRZEDAM tanio, 2 po 4, m urow a­
ny. 2512 Iowa ul.

W AVONDALE
Piw iarn ia  i 2 mieszkaniowy dom be; 
długu. • zam ienię za pryw atny. 206 
N. W estern Are.

HELENOWO, 6 po 4 m urow any i 
bezment. widny, cena $4.500, gotówki 
$2 509. W estern R eal Estaite, 940 N, 
W estern Are.

NA sprzedaż 3 piętrow y, m urowan 
dom, wodą ogrzewany, garaż  na dw 
automołiile. 3G62 W. George ul., na 
przeciw kościoła św. Jacka. B aigair

ZAM IENIĘ dom za W isconsin lub 
M ichigan farm ę. 918 X. P aulina ul.

2 M IESZKANIOW Y m urowany, m u­
si być sprzedany. 1530 N. Ila rd ing  
Are. .5 1 6  pokojowy m urowany, sze­
roka lota. 2 aiutomobilowy garaż, 
$3.300 lub w a ru n k i—  Zobaczcie G. 
Preudenil>erg'a. 1561 M ilwaukee Are.

ZAM IENIĘ 4 mieszkaniowy, murowa^ 
ny dom, czysty, blisko I)ivijsion i Ash­
land, za dom w okolicy Jan ą  Bożego 
z długiem,: Frank Pradziad, 4346 S. 
Ashland Are.

i
I I »
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ZCRAG IN
N A  ŚLUBNYM  

KOBIERCU.
Z Calumet City, 111. UROCZYSTOŚCI W  LONDYNIE.

Bazar parafjalny odbywa się 
co wieczór w sali parafjalnej, 
gdzie rojno jest i gwarno, a u- 
czestnicy bazaru odchodzą z 
sali z .paczkami, zawierającemi 
piękne i pożyteczne rzeczy, o- 
powiadając innym jak to im 
szczęście sprzyjało na bazarze.

Jutro, bazar rozpocznie się o 
godzinie 3-ej po południu i po­
trwa do wieczora, zaś wieczo­
rem będzie Wieczór Gości, — 
gdzie parafjanie z krewnymi i 
przyjaciółmi, mogą wspólnie 
zabawić się przy kioskach, w 
których znajduje się mnóstwo 
pięknych rzeczy, jak indyki, gę­
si, kaczki i inne. Jest także du­
ży bufet.

W ub. środę wieczorem, na 
bazar przybyli w pokaźnej licz­
bie kupcy i przemysłowcy oraz 
Dwór Foresterów św. Stanisła­
wa B. M.

Prawie codziennie nadchodzą 
do biura parafjalnego śliczne 
premje na bazar. Ks. Stanisław 
Gadacz, C.R., składa podzięko­
wanie tym wszystkim, którzy 
się przyczynili w ofiarowaniu 
fantów. Nazwiska ofiarodaw­
ców będą podane w Dzienniku 
Chicagoskim w przyszłym ty­
godniu. W dalszym ciągu pre­
mje na bazar można składać w 
biurze parafjalnem aż do na­
stępnego wtorku.

W przyszły poniedziałek wie­
czór na bazarze jest wyznaczo­
ny dla browarni Białego Orła. 
Wieczór ten, „White Eagle 
Night,” jest urządzony stara­
niem p. J. Haracza, członka ko­
mitetu bazaru, który wraz z p. 
A. Góreckim, prezesem browar­
ni, oraz urzędnikami i pracow­
nikami browarni, licznie wy­
stąpią na bazarze. Oprócz tego 
udział wezmą urzędnicy spółki 
Cragin Building & Loan Assn.

Ostatni dzień bazaru, tj. na­
stępny wtorek, jest dniem ks. 
proboszcza i wszystkich para- 
fjan, — urządzony staraniem 
członków i członkiń komitetu 
bazaru oraz Klubu Obywatel­
skiego im. Wł. Jagiełły. Para­
fjanie oraz przyjaciele ks. pro­
boszcza, powinni skorzystać z 
tego ostatniego wieczoru i 
przyjść jak najliczniej.

Wszyscy członkowie klubu 
Cragin Citizens & Improvement 
Club, Inc., są prószeni do sali 
parafjalnej, jutro, o godzinie 
7 :30, gdzie razem wystąpią na 
bazar.

Klub im. Wł. Jagiełły, odbę­
dzie regularne posiedzenie we 
wtorek, 27 listopada, w sali re­
gularnych zebrań. Początek o 
godz. 8 wieczorem. Członkowie 
proszeni są o liczne przybycie, 
ponieważ po posiedzeniu wystą­
pią na bazarze parafjalnym.

W wigilję Dnia Dziękczynie­
nia, w środę, 28 listopada, od­
będzie się w sali parafjalnej za­
bawa taneczna wraz z premjo- 
waniem na indyka, kaczki i gę­
si, z dochodem na korzyść pa­
raf ji. Warto skorzystać z tej a- 
fery i zabawić się przy dźwię­
kach doborowej muzyki a przy- 
tem, o ile szczęście dopisze, za­
brać z sobą coś do domu na 
Dzięń Dziękczynienia. Początek 
zabawy o godz. 7 wieczorem.

Od dnia 21go do 27go listo­
p a d a , odbywa się w parafj i św. 

Stanisława B. i M. w sali para­
fjalnej bazar na korzyść para- 
fji. Bazar odbywa się każdego 
wieczora, a w środę, dnia 28go 
listopada będzie zabawaftanecz 
na na zakończenie bazaru. Ks. 
proboszcz S. Gadacz, C. R., u- 
prasza parafjan o poparcie ba­
zaru. Jest dużo wartościowych
rzeczy do wyboru.

W poniedziałek, dnia 26go

listopada, odbędzie się miesięcz 
ne posiedzenie Kółka Drama­
tycznego, którego prezesem 
jest od wielu lat p. Wacław J. 
Rentflejsz. Przyjdą pod obra­
dy ważne sprawy i rozdanie ról 
do sztuki pt. „Jasełka”. Po po­
siedzeniu członkowie i członki­
nie Kółka Dramatycznego wy­
stąpią na bazarze.

Członek Kółka Dramatycz­
nego p. Edward Woźniak, zo­
stał przez miejscowego Konsu­
la Rzpltej Polskiej wysłany na 
koszt rządu polskiego do War­
szawy na kurs języka polskie­
go. Jest on jednym z dwóch 
wysłanych z Chicago.

•w*
W niedzielę, dnia 30go grud­

nia, Kółko Dramatyczne wysta­
wi sztukę p. t. „Jasełka”. Re­
żyser Kółka p. Wacław Rent­
flejsz wybrał jak najlepsze si­
ły do tej sztuki.

Na zaproszenie p. Antoniego 
Martyńskiego grono amatorów' 
które występowało z przedsta­
wieniem sztuki p. t. „Fałszy­
wie Oskarżony”, wystąpi tym 
razem na scenie trójcowskiej z 
tem samem przedstawieniem 
na korzyść biednych studentów 
Wyższej Szkoły św. Trójcy.

W poniedziałek, d. 3go grud­
nia odbędzie się przedroczne 
posiedzenie Tow. Najśw. Imie­
nia Jezus. Na tem posiedzeniu 
będzie zdany całkowity raport 
z przedstawienia sztuki p. t. 
„Zdrada Wiary św.” Nastąpi 
także wybór urzędników na r. 
1935. Po posiedzeniu zabawa 
towarzyska.

W YSTAW A ROBÓTEK
Komisja Sokolic przy Okrę­

gu II. urządza wystawę ręcz­
nych robótek, połączoną z uro­
czystością 36-lecia swej pracy 
w Okręgu, w dniach Igo i 2go 
grudnia, w Sokolni gn. No. 2gi, 
1062 N. Ashland ave. Dnia Igo 
grudnia, o godzinie 7ej wieczo­
rem odbędzie się żałobna Aka­
dem ja ku czci zmarłych człon­
ków, a wniezielę rano o godz. 
lOej będzie w kościele św. 
Szczepana Msza św. Po Mszy 
św. wspólny obiad. Po obiedzie 
referaty, a wieczorem o 7mej 
krótki program, przedstawienie 
założycielek gniazd, wydanie 
nagród na zakończenie bazar. 
Na bazarze będzie można nabyć 
wiele pięknych rzeczy, nadają­
cych się na upominki gwiazd­
kowe. Komisja Sokolic zapra­
sza całą Polonję do wzięcia u- 
działu/ — Również zwracamy 
się z prośbą do byłych człon­
ków Sokolstwa jak również wią 
zanki Sokolic są proszone o za­
pisanie się jutro.
Stpw. Parafji Wietrzychowice.

Występ Stowarzyszenia na 
bal Klubu Zobrochec w niedzie­
lę, 25go listopada, o godz. 7ej 
wieczorem. Zbiórka pnr. 1460 
W. Walton ul. o godz. 6ej wie­
czorem. — S. Kozłowski, pre­
zes; J..Klimek, sekr.

Czytajcie Ogłoszenia w 
“Dzienniku Chicagoskim’

DZIŚ
POLSKI PROGRAM

S T A C J A
W G E S

6  d o  6 : 3 0  
w ie c z o r e m

Nuga-Ton

H

Panna Leokadja Soska
Dnia 29-go listopada, w Dzień 

Dziękczynienia w stan małżeń­
ski wstępuje p. Hieronim Seitz, 
oraz panna Leokadja Soska. 
Ślub odbędzie się w kościele 
Niepokalanego Serca Marji, w 
dzielnicy Irving Park, o godzi­
nie 6-ej wieczorem.

Drużbować będą p. Robert 
Sawicki z panną Esterą Baum- 
gart, p. Czesław Seitz z panną 
Eleonorą Soską, a matroną ho­
norową będzie pani Rozalja 
Nowakowska siostra, panny 
młodej.

Panna młoda jest córką pp. 
Wojciecha i Leokadji Sosków. 
Pobierała wyższe studja w 
Akademji Najśw. Rodziny, 
biorąc żywy udział w kołach 
towarzyskich. Pan Hieronim 
Seitz cieszy się popularnością 
w kołach młodzieży. Jest on 
czynnym w towarzystwach i 
klubach. Pan młody pochodzi 
z rodziny pionierów polskich, 
którzy osiedlili się w parafji 
św. Stanisława Kostki. Praco­
wał on długie lata w bankach, 
a obecnie zajmuje się intere­
sem reałnościowo-asekuracyj- 
nym.

Panna młoda jest córką p. 
Wojciecha Soski, prezesa Ma­
cierzy Polskiej. Państwo Soska 
po uroczystości kościelnej, go­
dy weselne urządzają dla za­
proszonych gości w sali hotelu 
Webster.

Klub Wola Rogowska.
Posiedzenie klubu odbę­

dzie się w niedzielę, 25go listo­
pada o godz. 2ej po poł. w sali 
Fr. Papierza, 1460 W. Walton- 
ul. — J. Korcyl, prezes; A. Fel 
dy, sekr.

Z W ALENTOW A.
W jutrzejszą niedzielę, o go­

dzinie 2 :30 po południu, zbiorą 
się ci wszyscy walentowianie, 
którzy pragną odprawić piel­
grzymkę do kościołów w celu 
uzyskania odpustu jubileuszo­
wego. Pielgrzymka odwiedzi 
pobliskie kościoły i zakończy się 
odwiedzeniem kościoła własne­
go, św. Walentego. Odpust ju­
bileuszowy jest odpustem zu­
pełnym i można go pozyskać dla 
siebie i dusz w czyścu cierpią­
cych. Można takowy zyskać ty­
le razy, ile razy dobre uczynki 
są spełnione w całości.M ii
1 Kazania podczas 40-godzin- 
nego nabożeństwa w kościele 
św. Walentego, głosić będzie 
jeden z Ojców Jezuitów, a nie 
ks. Płoszek, jak było mylnie 
podane. Ks. Płoszek poprowa­
dzi nowennę do św. Walentego 
w lutym, przyszłego roku.

Z Klubu Parafji Straszęcin.
Posiedzenie miesięczne klubu 

odbędzie się w niedzielę, dnia 
25 listopada, w sali ob. I. Stan­
kiewicza, przy Noble j Emma 
ul., o godz. 3ej po południu. — 
J. Ćwik, prezes; T. Zator, sekr.

Referat jest to piśmienne o- 
pracowanie lub piśmienne spra­
wozdanie, dotyczące pewnej 
kwest j i.
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ONCERT
MANDOLINOWY
ÓŁKA “ LECHIA’

W SALI
ZWIĄZKU POLEK
1309 N. ASHLAND AVE.

0
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DRUGI ROCZNY BAL
p o łą c z o n y  z

JARM ARKIEM
u rz ą d z a

STÓW. POLSKICH 
GROSERNIKÓW P. G.

W NIEDZIELĘ, 25-GO 
LISTOPADA, 1934 

W DUŻEJ SALI ATLAS 
1436 Emma ul.
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Bilety 25c od członka: przy 
kasie 35c

O r k ie s tr a  R a d jo w n  A b r a m a  
P o m e r e n z a .

Z PARAFJI ŚW. ANDRZEJA 
APOSTOŁA.

Z powodu, iż parafjanie na 
Andrzejowie biorą liczny udział 
w pogrzebach kiedykolwiek się 
one odbywają i przejmują się 
duchem ceremonji liturgicz­
nych z modlitwą na ustach, tu­
dzież nie szczędzą grosza na 
Msze św. za zmarłych drogich 
ich sercu, ks. proboszcz Józef 
Sehnke z dobrowolnych ofiar 
wspaniałomyślnych osób, posta 
rał się o wykończenie kaplicy 
w kościele, p. w. Dusz w Czyś­
cu. Uroczyste poświęcenie tej­
że kaplicy odbędzie się w ju ­
trzejszą niedzielę o godzinie 
2:30 po południu. Ceremonji po 
święcenia dokona Biskup Ber­
nard J. Sheil, D. D. Kazanie 
zastosowane do okoliczności po 
polsku wygłosi ks. Jan Peter- 
son z Piotro-Pawłowa, a po an­
gielsku Biskup Sheil. Pierwsza 
Msza św. za dusze w czyścu 
cierpiące odprawiona zostanie 
w tej nowej kaplicy w ponie­
działek najbliższy o godzinie 8 
rano.

Serdeczna pochwala i uzna­
nie należy się Andrzejowianom 
za dotychczasową współpracę z 
ks. proboszczem. Przy takiej 
bowierp współpracy Pan Bóg 
błogosławi i nic też dziwnego, 
że w tym roku postawiony zo­
stał plot druciany (cy clone 
fence) naokoło gruntów para­
fialnych, a to głównie dla bez­
pieczeństwa dzieci. Odrestauro­
wana została sala parafjalna, 
gdzie po ogniu kościoła, odpra­
wiane były nabożeństwa. Dano 
nową podłogę, nową scenę i no­
we elektryczne urządzenia. W 
salach mniejszych służących 
na posiedzenia dla towarzystw 
także dano nową podłogę i od­
malowane są ściany i kilka klas 
szkolnych. Pokoje w domu, 
Sióstr nauczycielek mają nową 
podłogę, w refektarzu i w do­
mu Sfóstr i w korytarzu na ple 
banji dane są posadzki (tile) i 
na werandach nowa podłoga.— 
Zainstalowany został nowy ko­
cioł do ogrzewania, (boiler), 
przy którym są trzy automa­
tyczne urządzenia do narzuca­
nia węgla do pieca w plebanj i, 
w szkole i w domu Sióstr nau­
czycielek.

Niedawno temu ks. prałat 
Jan Mielcarek, proboszcz para­
fji św. Marji Magdaleny doko­
nał poświęcenia kaplicy w ko­
ściele p. w. Matki Boskiej Nie­
ustającej Pomocy.

Sprowadzonych zostało przez 
ks. proboszcza sześć nowych or­
natów z Europy i z Chin. To 
wszystko zostało zrobione w 
tym roku. Cześć, wdzięczność i 
uznanie należy się Andrzejowia 
nom za to co za grosz swój na­
byli. Bóg ich rodziny błogosła­
wić będzie.

*
Tow. Dziewic Różańcowych 

urządza jutro zabawę karnawa­
łową „Carnival Dance”, w sali 
parafalnej w nowo odrestauro­
wanej. Początek o godzinie 8ej 
wieczorem. Komitet zaprasza 
wszystkich parafjan zarówno 
starszych jak i młodzież.

Gastryczna gorączka jest to 
gorączka, wywołana przez nie­
strawność.

JUTRO OD
POŁUDNIA

Wsfęp 25c

Rok rocznie przy pomniku ku czci poległych w wielkiej wojnie żoł­
nierzy angielskich odbywają się w dniu 11-go listopada wspaniałe uro­
czystości z udziałem króla i  wszystkich członków rządu oraz wojska 
i organizacyj społecznych. Na rycinie widzimy zdjęcie z uroczystości 
tegorocznej.

\Z  NORTH CHICAGO
Jutro w parafji s Matki Bos­

kiej Różańcowej w North Chi­
cago rozpocznie się bazar para­
fjalny, którego urządzeniem 
zajmuje się Bractwo Niewiast 
Różańcowych. Bazar mieć bę­
dzie miejsce w sali parafjalnej, 
a odbywać się będzie jutro, w 
poniedziałek, wtorek i środę.

Komitet bazaru tworzą pa­
nie: Helena Groblewska, Ewa 
Niemiec, Pelagja Kisielewska, 
Joanna Korczewska i Rozalja 
Zuber.— Komitet ten dokłada 
wszelkich starań, ażeby bazar 
udał się pomyślnie w calem te­
go słowa znaczeniu. Oprócz roz­
maitych rzeczy na bazarze bę­
dą w dodatku indyki, gęsi i ka­
czki. Wobec tego warto skorzy­
stać ze sposobności jaka się na­
darza.

Osada 121 Zjednoczenia P. 
R. P. w North Chicago, urzą­
dza zabawę kostkowo - karcianą 
„Bunco and Card Party” w nie­
dzielę, dnia 2go grudnia, w sa­
li parafjalnej. Początek o go­
dzinie 7ej wieczorem.— Druga 
podobna zabawa odbędzie się w 
niedzielę, dnia 9go grudnia.

w
W ostatnich wyborach stano­

wych i powiatowych Polacy sta 
nęli stoprocentowo przy partji 
demokratycznej.

W przyszły czwartek, dnia 
29go' listopada, na ślubnym ko­
biercu w kościele Matki Bożej 
Różańcowej o godzinie 4:30 
staną: p. Franciszek Bała z 
panną Władysławą Macierow- 
ską. Gody weselne odbędą się 
w ścisłem kółku familijnem w 
domu rodziców panny młodej. 

, Oboje państwo młodzi są wycho

wankami parafji w North Chi­
cago.

Dwóch młodych bandytów, u- 
zhrojonych w rewolwery wesz­
ło do składu groseryjnego jana 
Nosala, pnr. 1421 Victoria ul., 
w North Chicago i pod groźbą 
zastrzelenia go zabrali z kasy 
$165 i zbiegli. P. Nosal powia­
domił o tem napadzie policję w 
Waukegan, która szuka złoczyń 
ców.

Z CHICAGO LAW N.
Z PARAFJI ŚW. 
TUREBJUSZA.

Jutro, w niedzielę, dnia 25go 
listopada, w sali parafjalnej od 
będzie się bal, którego urządze­
niem zajmuje się Tow. Najśw. 
Imienia Jezus. Początek o go­
dzinie 4ej po południu. Na tym 
balu będą rozpremjowane indy­
ki, gęsi i kaczki na Dzień Dzięk 
czynienia. Doskonała sposob­
ność, z której cała parafja św. 
Turebjusza jak również przyja­
ciele i sympatycy powinni sko­
rzystać. Wstęp wolny. Komitet 
dokłada starań ażeby zabawa 
wypadła ku ogólnemu zadowo­
leniu wszystkich. Będzie dobo­
rowa orkiestra, przekąski i na­
poje, oraz miłe niespodzianki. 
Przyjdźcie wszyscy!

Major jest to stopień ofice­
ra pomiędzy kapitanem a pod­
pułkownikiem.

W  NIEDZIELĘ 
25go

LISTO PA D A
0  GODZ. 8ej WIECZOREM

Już w Środę 28-go 
Polskich

Listopada Bal Stów.
Drukarzy.

Coraz szybciej zbliżamy się 
do dnia, w którym Stowarzy­
szenie Polskich Drukarzy Unij­
nych urządza Bal Jubileuszo­
wy. Dniem ty mjest środa, 28 
listopada, a miejscem piękna, 
w palmy przybrana, sala Won- 
derland, 2934 Milwaukee Ave„ 
blisko Central Park ave. Komi­
tet krząta się żwawo i przy­
sposabia się do przyjęcia mi­
łych gości tak, aby nikomu na 
niczem nie zbywało i ażeby każ­
dy ubawił się dowoli i wyniósł 
jak najlepsze wrażenie z tego 
balu. — Panie przy wejściu o- 
trzymają piękne róże, ponie­
waż kwiat ten najbardziej zbli­
żony jest do koloru rubinu, a 
kolor ten jest symbolem 40-le- 
cia, z której to właśnie ókazji 
Stów. Polskich Drukarzy urzą­
dza bal.

Pojętny uczeń.
Seattle, Wash. — John Duli,

17-letni Eskimos, który jeszcze 
trzy tygodnie temu, przed przy­
byciem do Seattle, nie widział 
nigdy w życiu filmów, telefonu 
i podobnych rzeczy, wykonał 
swój pierwszy wzlot w pojedyn­
kę po 86 minutach instrukcji w 
kierowaniu samolotem. Będzie 
on pomagał swojemu ojcu w 
przewożeniu cennych, transpor­
tów futer.
Nowy plan kontroli kredytu. 

Washington. — Kongr. Han­
cock, dem. z N. C„ członek po­
selskiej komisji bankowej, za­
leca ustawodawstwo zmuszają­
ce wszystkie banki do przyłą­
czenia się do systemu rezerwy 
federalnej. Posunięcie to dało­
by rządowi „właściwą kontro­
lę” nad rozszerzaniem się i kur­
czeniem kredytu.

Fatalny wypadek z bronią. 
Cincinnati, O. — Czternasto­

letnia Anna Dowers próbowała 
odebrać młodszemu rodzeństwu

Na balu rozdawany będzie 
pięknie ilustrowany, o bogatej 
treści pamiętnik p. t. “Dru­
karz”, który z pewnością sta­
nowić będzie miły upominek 
dla uczestników balu.

Do tańca przygrywać będzie 
słynna orkiestra p. A. Ka- 
wałkowskiego, który specjalnie 
na ten bal przygotował naj­
nowsze utwory taneczne.

Bufet obficie zaopatrzony 
będzie w doskonałe trunki tak 
krajowe, jak i importowane z 
Polski.

Dla wygody szan. publiczno­
ści na sali ustawione będą sto­
liki, przy których biesiada pój­
dzie raźniej, a zmęczone po tań­
cu pary będą mogły swobodnie 
wrócić, do swego grona. Bal 
rozpocznie się o 8ej wieczór.

ojcowską strzelbę, którą się 
dzieci bawiły. Strzelba wypali­
ła zabijając jedno dziecko i 
raniąc dwoje innych.

PISZE O SWEM NIEMOW­
LĘCIU.

Pani Franciszkowa Lebeda z 
Ashland, Wis., pisze: „Próbo­
waliśmy wszelkiego rodzaju 
środków rozwalniających dla 
naszej dziewczynki, która cier­
piała na zatwardzenie, lecz żad­
ne jej nie pomagało. Moja mat­
ka poradziła mi dać dziecku 
łyżeczkę Dra Piotra Gomozo i 
od czasu gdy to uczyniłam, nie 
mamy z dzieckiem kłopotu — 
nawet najmniejszego.” To ko­
jące lekarstwo ziołowe skutecz­
nie działa na proces trawienia i 
wydzielania;'ponieważ nie za­
wiera szkodliwych ziół i można 
je dawać bezpiecznie niemowlę­
tom i dzieciom. Jeżeli nie mo­
żecie je dostać w Waszem są­
siedztwie, piszcie do firmy Dr. 
Peter Fahmey & Sons Co., 
2501 Washington Blvd„ Chica­
go, 111. (Ogł.)

Prześlijcie Rychło Pieniądze Na 
Święta Krewnym w Starym Kraju

Już tylko kilka tygodni do Gwiazdki. Po­
winniście jak najrychlej załatwić przesył­
ki pieniężne do krewnych zagranicą.
Nasze raty są niskie za wysłanie pieniędzy

Kablogramem,
Radiogramem,

Telegramem lub
Przekazem bankowym

Korzystajcie z DROVERS obsługi dla za­
pewnienia swym krewnym

WESOŁYCH ŚWIĄT 
BOŻEGO NARODZENIA

Drovers National Bank 
Drovers Trust &. Savings Bank

Ashland Avenue, przy 47-mej Ulicy, Chicago.
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PROROCY POWIETRZA PRZEPOWIADAJĄ CIĘŻKĄ I DŁUGĄ ZIMĘ. AŻEBY ZABEZPIECZYĆ SWOJĄ RODZINĘ PRZECIW 
OSTRYM MROZOM ZAMAWIAJCIE WĘGLE ZARAZ U

PUŁASKI CO AL CO.
3 0 2 5  W est 2 6 th  St.

W KAŻDEJ DZIELNICY

Tel. L aw n d ale  3 0 6 3
KAŻDY POLSKI DOM —  0  KAŻDEJ PORZE ROKU —  POWINIEN BYĆ OGRZEWANY WĘGLEM LUB  

OLEJEM KUPIONYM W PUŁASKI COAL COMPANY

WĘGIEL KOKS OLEJE D O  OPALANIA
DOWOZIMY DO WSZYSTKICH CZĘŚCI MIASTA OD '/2 TONNY DO CAŁEGO WAGONU. —  O L E J E  DO OPALANIA OD 5 0  

GALONÓW DO CAŁEGO WAGONU (T A N K ).
KUPUJĄC W’ĘGIEL OD WASZYCH ROZWOZICIELI W SĄSIEDZTWIE ŻĄDAJCIE, ABY WĘGLE WAM DOSTARCZONE BYŁY ZAKUPIONE 

W PUŁASKI COAL CO. — NASZ WĘGIEL ZAWIERA MAŁO POPIOŁU I WYTWARZA DUŻO CIEPŁA.

PAŁAC N A  KÓŁKACH”
DRAMAT 
Z  ŻYCIA 

WĘDROWNEGO 
CYRKU

W

W P R O S T  Z P O L S K I ’
1OO% M Ó W IO N Y  FILM  PO L SK I

T E A T R Z E
Division i Milwaukee Av.C H O P IN
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